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Nowa 

akcja 

P 
,, 

11 anoramy 
Twój • 

sąs1a 
Typowy krajobraz mongolski z jurtami, 

la pai1001rutofogów od:legła 
Mongolia jelSlt jednym z 
na.jba.rdrzieoj a.trakcyjnych 
terytoriów na kuli ziem
skiej: zairów.no Gobi, jak 
i rejoin Wielkii.ch Jezior 
są istną kopa.I.nią szeząt-

Polscy palee>ntol-0d;zY1 choć mogą poszczycić się niemały
mi osiągnięciami, a szk-0ta prof. R. Koo:loWSlkiego zna<l.a Jest 
>-zeroko w świecie, nie mieli szczęścia do dalekich, za.gra
nicznych wojaży. W ogóle w ostatnich latach nie było tych 
wielkich wypraw naukowych zbyt wiele: Spitsbergen, potem 
Antarktyda„. 

Takle sobie 
powiedzonka: 

Kulturalne stosunki, wzajemna pomoc, wspólne dziabnie 
w interesie wszystkich lokatorów, wspólna. troska o wspólny 
dach, pod którym się mieszka - to naszym zdaniem ideał, 
do ja.kiego trzeba i można dążyć. Zainicjowana przez nas 
w ub. tygodniu nowa akcja pn. „Tw6j sąsiad" ma na celu 
ustalenie przyczyn częstych jeszcze konfliktów sąsiedzkich oraz 
ustalenie S·posobów przeciwdziałania. Tak też została odczytana 
przez Czytelnik6w, kt6rzy w licznych listach da.li wyra2'. za
dowolenia z inicjatywy „Panoramy", a także wskazali na 
szereg przyczyn sąsiedzkich niep11rozumień. 

kóW ~wierzą t lądowy>Ch okre
su kredowego i ńr'Zecioczęd u. 

Szkielety zwierząt znad<lowa 
nych na Gobi są szczególnie 
do brze za.chowaine. Zwito.ki. oil
bl'zymóW, które znialarz;ly się 

Teraiz polscy naułmwcy wyru:srzą do M-0n.goli!l; rok 1963 
Pędzle okresem rekonesansu, pierwszego zwiadu na pusty
ni Gobi, przygotowaniem do dużej, międiz;ynarodowej wy
prawy, która w !artach 1964-65 poszukiwać będzie w Mon
golii szczątków olllir"Łymów wymairtych przed milionami lat. 

SĄSIAD DOBRY 
ZA BRATA STOI. 

* I tak np. autorka podpisująca się „STAŁA CZYTELNICZ
KĄ DZIENNIKA" doszukuje się przyczyny konfliktów w ni
skim poziomie kulturalnym niektórych' lokatorów. Nie żału
jąc sobie różnego rodzaju epitetów pod ich adresem „Czy~el
niczka" opisuje opłakany stan budynku przy ul. Próchnika 
36, gdzie większość lokatorów nie przejawia zuoełnie troski 
o stan sanitarny posesji, uważając, iż o cudze nie trzeba się 
mal'twić. Wiele do życzenia pozostawiają tam również sto
~unki międzysąsiedzkie. Kłótnie, pijatyki i bijatyki nie na
leżą do rzadkości. 

na dnie delty r~oznej czy 
in.n ego zbiomiika wodnego, 
nim uległy rookładowi, po.kry 
wane Z'OISia•wały wal!'.s.twą ilów 
i pia.sków. Z cza.siam pod <lzia 
la111iem SIOili · min€11'a~nych, ma,j
dujących się w os.a.dach, 
szczątki te przeksmkiły .się 
w d~miendałośd. 

Później za~. gdy to co b~o 
niegdyś zbior:nitkiem wodinym 
stalio się suchym lądem, skaly 
ooadowe poddaine zoistaQ: dzń.a 
la.mu d€19zazu i wia.tru, sło-ń
ca, u.palu i mrozu i spod 
war.sit.iw nnszczeją,cych ska~ wy 
łaniać zaczęły się crnenita!I'Zy
•ika zwierzą<t...giigalllltówi, pr:zed
;n;ot po.s'ZJUJkiiwań pa.Jeoo.to.Io
gów. 

gów Mo.ngoJ.:ią daituje się oo 
końca XIX wieku. Najwięk
szą jednak ekspedycją paJeon 
tQlogic2lilą, która. penetrowała 
Gobi, - była wy:praiwa ra>d'Eie
cka w 1946 r. PI"zerz trzy ko
lejne .soezooy prowad1z:iła Ollla 
poBZUJkiwainia. I.eh rezultaty o
karzaJy się rewelacyjne. Dość 
powiedzieć, że wykOl!)ałiska 
przywiezi<Jme z G<Jibi sita.n.owią 
1/3 wszy.s.tkich ek._"PQIIlaitówi :2lilaj 
dujących się w Mwzeum Paile 
on.tologiczny;m Akaodernid Na'llk 
w Moskwie. 

pa.lnych ..-... to pl()(ll wyiprawy. 
W cza.sie jej trwanda odikiry
to w lrotlinJe Neme.getyj.sikiej 
duże zło.ża kostne wie1'kiich 
di111.>0zal\.llrÓw k.redowyich i piel'
wiorfm}"ch $Saków - co było 
wyC:.lil'ZeI1iem .s.eru;iacyjnym. 

a.tero tego roku wyruszy 
do Mongolii wyprawa 
rekonesansowa, w któ
rej - obok uczonych poi 

skioh - ud-ział wezmą praw
dopodobnie paleontolodzy mon 
golscy i radzieccy. W ciągu 

trzech miesięcy ekspedy<ija 
przemierzy około 8 tys. kilo
metrów, a trasa wyprawy 
wieść będzie przez południo

w-0-wschodnl;\ południową 
Mongolię. 

ZŁY GŁÓD, WOJ 
NA, POWIETRZE. 
GORSI ŻLI SĄ
SIEDZI. 

* 
OKO SĄSIEDZ-

KIE ZAZDROSCl
\YE. 

• * 
SASIEDZKA 

rRWOGA, TWOJA 
PRZESTROGA. 

OB. S. S. pisze z kolei: ;;Moi sąsieWń tu1'(1.CllJjq.c z f)MCY 
o godz. 15.30 ucim,(IJją sobie poipoludnio:wq drzemkę. a potem 
11.(l!Siawiwszy telewizor 11!/l caly regu,LcutO'I' grają do 1wńc<L J'TO
gramu. Nte Z'!lXIŻCl!ją 11!/l łtzm.ych; którzy 11'l1Wszk,.a,jtJ nad nimi; 
pod nimii i obok nich. J(J)Tw lu.d:z4e z wyższym wyksztal.ceniem 
']J-OWf.nni mieć trochę fJalktu; zwliaszcza; że sam spiker przypo
mina co j<llkiś czas o obowią.zlcu ściszenia od.b·f.orniików. Sąsi.e
dzi boją s1.ę im ZWl'ÓCić utD(JJgę; gdyż podobno mają oni „sze
rokie pl.ecy". 

Zańl!'llt.eresowame pałeoaiitalo-

Kompletne S?Jkielety di11W
za1wrów, ginda,zda z kh j.a.jarni, 
szczątkli żółwi, ryib i k=kody
li kred.ioiwych, cza.sim nooo
rożców woidinyich oraiz . tysiące 
iam~ch sax:ząiflków :ziwierpząt ko-

* 
WIEDZĄ SĄSIE· 

DZI, JAK KTO 
SIEDZI„. 

Bardzo ciekawy list nadszedł od pana WO.JEWóDZkIEGO. 
Będąc ostatnio w Belgii zaobserwował on w jaki sposób ulda
dają się tam dobrosąsiedzkie stosunki, ;; ... Pierwsze co mnie 
ud.e1'zylo ro fOJkt, iż wszyscy domownicy chodzili w trepkach. 
Dl.a gośol przygo•towame byly kaipci.e w .,.od·za.ju ,,muzealnych" 
- do wiqz-0otl!ia. Poro tym stuM<rdzikm, iż wszystkie fotelR 
i krzesła posi-0ooją pod nóżkami przyklej<YM ktz,wa:l;k;i wojŁoku. 
W spa.nwTR · to etiminowaw wszelkie &Z'l/.rani4 i stukania. Ale bo 
7llie wszys.blvo. Odtvi€dzl.wszy w którąś nf..edzielę ZTULjomych za
stał.em ich na klatce sch.odcwej m11jqcych część kxYryW!rza. 
Okarzal,o się, i!e w domu ich nie ma do.wrcy; a wszystkie pra
ce porżą&kowe wyk.o1W.ją sami lokatorzy, w;.ta;liwszy dyżu:ry. 
NO!jwiększe wra.źen.ie ~"fi<I!l jedmcik na m1llie 1romwn.vkat; 
który ątrzym.aLi mol znaijom4 od swoich sąsiadów. Ni mniej 
ni więcej tyl•ko zOJ!lJiada.miam.o w nimi; pr~zajq.c j<JJk =:i
uprzejmiej, że dnia 00..ktiego a taki.ego, pa.ństn.vo Bl.ootiowie s<pa
dzieiooją S<ię kilku 0<s6b, wobec czego w mie·szkam.iu może być 
trochę gw·śniej. Przy o1ocLzji podano przy.puszCMlny czas za
kcńczern.ia wizyty. 

' 
Jeden z kolejnych felietoin6w Arta Buchwalda 

w New York Beraild Tribune" pt. „Pierre pisze 
do °Fra.neois" poświęcony jesł wysłaniu za Ocean 
.,Mony Lizy" L~arda. da Yinci. Zamieszczamy 
poniżej jego skrot. 

DROGl F.R.AJNCOlS! 

•• .Fnzmoo~ tWCłqiź jlMZcze nU? moąą pojąć; }a!~ 1>o się 
staf.a· że Gioconda opuściła ich 1crai3 - ale podeJirzewa;ją; 
że dastqpUo w w wryrn.illcU Mijmych kionszachtów między 
& Ga:wUeim i prezyl(],e<nderm Ken:n,e(Lyrm. N<liSZ przyj-0ciel 
Ga.siton1 kt:óa-y ommruje sdę dooikmuiile w tych 8Pl'<UWaeh; 
twie<rd.zli1 fXJ'WOOu;j<fc ~ę na pewne MljbairdzWj autcryta
tytJ:me źródła, że de Gar!J;Ue z.god;z;,l ~ na wy.slame 
;,MOIJ'l,y Lizy'' dQ Stamótto Z'jedm.ocZ<cmych pod .Wllll"U4'1'1ciem; 
że Kemmedy :zirezryg.niu.je a pro'IJ'rm7ZIU budowy pooi·soków 
rak~ ;;Skybobt". PosilaiW4 to w niez'WY'kle flrudnej 
sytuacji A'Tb{}lię $ ~ jq do prrzystąpieiniia do W spól
nego Rynilou. 

Ph1ililppe ~ S4dz!l-1 te oola. &prmwa. wiqte się 
ści§l.e rz Krl.Dbą. Dobtto t>a:r{}U: jeśli Rosjom.ie wycof(J)ją 
z K1'brr! s:rJJOJe ~Uzllia>oje wo}&kowe1 wówczil!IS Fra'l'ICUzi 
~ ,-,.Monę Lizę" z lJutt.oru. PhiJU.ppe twie:rruń0 
że ~1Jl!'I>'- 1o ~ko w ,-,S~ Eve1llitng Post". 

os~bs.fiaie :maim na. ten term.at s:woją w&i•snq teorie i my
ślę; ze ~ana ~eist w to Toobieita. A byw U/Jk: 1ciedty 
M<lllr_aux. barw/Jl 7 'W1Zyttq w W illlSzyngtoroie, paini Ke-n.nedy 
~la: ,,ew~ ~tern jak „Mona Liza" pNrzen
towa>/.alby ~ w N.ie1~iesil<-im Pokoj>u"? Na to ?WISZ mi'1lli·steiT 
kultury odlpa:rl: ,,;.Ntc :prosts.ziego j(J)k spr600.Wać. Prześlę 
ją pan;i". Cze,góź t!O nie fbCZyn,ją w dz>iswjszych cza.~=h 
czl.oniko:z/Jli:e 1Vll>Sze{l0 rząid>u dl.a pięktneoj kobieity, lotóra 
mówi po j>ramcu.silou. 

Kiedy poszedł>em 'WQZC!ra} . . wl<re.wrem do kan.viarn4 
-.Flo:ra" 1IJG jeden 1TIJ(JJ/Jy (1tf>er7'r/Jtif, szdtala t<znn prawdziwa 1

bwr.za WOlkól SfPT(]!U}Y ;,Memy Lizy". Jailciś włoski stwdent 
O~i że Glicconda 1!iie flAJfRŻ.y do. ?U:hS i P<J<Win-n.a 
przede wszysifJkimi potl.V<l'ócić do FWF'elfl>Cfi. Ma się rozu
mieć, że zOS'tall W1fl'2'!t/łCOO.y z kaiwliarnł prosito pod auto
bu.s na B1.łlwtll1'Ze st. Geirmadn-<Ws-Pres. Bo tool-n.ość sw
wa rfJO jedm.a. &pMJWa; a ga.dia:nAie, że Gioc~ nie 1Ul.Te!11 
do FrG11VC-uzów; jeisit po pro.situ pod·burza111!€m do za-mie
szeik. 

JeamfPO!Ul ~ w ·końcu pyif:,a;nie, które .1llll>m wszys·t
ki·m dsinęro s:ię na usta: „~kąd mamy peiumo-ść, że „M<;>-. 
na Lliza" wróci do F1'amcjf?"· PoniU uz.upelnu: „A 1esll 
naweit mialaiby wrrócić, to 111kąd wiemy, jalkie będq się 
za tym klryły warru-n.kli ?". la.in podsumował niejaiko ws,zy
stlcie te problemy; kiedy poS'l>aJwiil nais·tępne pyta1!Jie: 
;,A jeiź€.li nan.veit będziemy znali postaiwione nam u,•a:ron
ki; w .siJctrd będa:iemy IDied:z1ieU, że są d.Za 11JaS odpowiedr-
11.ie?". 

Tak więc -u~Y ZOSltail Pl"~; drogi FrNIJ7l.CO<iis 
nielaittwo się 1!.(JITn z wm pogodzić.„ 

TWÓJ PIERRE 

* 
MASZ DOMA, A 

U SĄSIADA PRO
SISZ .•• • * „ 

NIE PO WSZY-
3TKO, BRACIE_, 
CHODZIC DO SĄ
SIADA.-

* * 

Między Innymi ekspedycja 
rekonesansowa, której zada
niem będzie wstępne zebranie I 
1120zątlców kopalnych kręgow

ców, gadów i ssaków z okre
su kredowego i trzeciorzędu 

oraz ustalenie punktów, w któ 
rych będzie prowadZOllla głów 
na eksploatacja skamieniałoś

ci w latach 1964-65, odwiedzi 
te okolice, gdzie prowadzily 
już wykopaliska inne wypra
wy. Trasa poprowadzi przez 
Ergil-Obo, gdzie już wy.prawa 
amerykańska pod kierOIWJl.i
ctwem Andrewsa odkryła bo
gate złoża szczątków dawnych 
zwierząt, a ekspedycja radzie 
eka znalazła czaszki i szczęk.i 
nosorożców oligoceński<lh sprzed 
około 20 milionów lat; Bajn
Szire, gdrzie paleontolodzy ra
dzieccy zn.a,leźłi szki.elet duże

go dinozaura pancernego; Orok
Nor, Oszi-Nuru i,· oczywiście, 

kotlinę Nemegetu. 

SĄSIEDZKA 
KROWA PEŁNIEJ 
~ZE NOSI WY
MIĘ„. 

* 

Ktoś może powiedzieć; te t.o pru.s-ada: Moim jednak. skrom
nym zdaniem jest to Ws.p<llnialy przykkzil szacwwlw dla sąsia
dów i do:wód dużej kwltury". 

czyli 
Dziewiąteg•o sty<iznia, 

o godzin.ie 22, w ainery 
kań!lkiej National Gal
lery został wy.ekspono-

. wany na tle z czerwo
nego aksamitu obraz, 
o którym nie m<>ż· 
na p<>dobno spokoj-
nie mówić, Milion 
Amerykanów obejrzy 
portret, którego war. 
rość w 1911 r. oce
niano na 7 miliardów 
ri:ai:>ków, Eksperct oee
niaJą go obecnie na o
k<>!o 50 miliardów. Cho
dzi oezywlście o słyn· 
ną Monę Lizę - portret 
24-letnle,1 Florentynki o 
wzr<>ś·cie 1,73 m, piw· 
n:vch ·oczach t ciemn<0-
bl·ond włosach. 

Jest /!" właściwie tvl
ko orz<>zowa płyta 
77 na 55 <im, pokryta 
cienką 3,60-mllimetrową 
w".rstewką farby. Praw 
dziwy.eh kolorów już 
nie można zoba,czyć: 
czas zła.godził błękity, 
podkreśhł brązy, osłabił 
czerwienie, eera Mony 
Lizy zszarzała. 

History.cy nie potrafi· 
11 powiedzieć kim była 

.ZŁEMU SĄSIA
DOWI NIE WY
SWIADCZA.T PRZY 
SŁUGI, WÓWCZAS 
NIE SPOTKA CIĘ 
NIC ZŁEGO. 

PANI NOWICKA z PABIANIC pisze: 

;„„Dzf.•siejsze czasy nadair.zaijq aż nadto o!=ji dio 1óżncira
kich lwrnfWotów. Obecne tempo życia wpływa bowiem na ner
wowe wyczerpa-n.ie, a to z kolei wywoluje zni..ecierpLiwieni.e; 
nOJdmiern.ą drażLiiwość i wrad:litoość. SU!d zapewne tyl.e scysji 
w skl.epaJch, biur&:h, tram.WGJjach.. Ale już najw~cej ko:nfliktów 
rodzi się w d;omach. Nie dziwię się. Czl.owiek 1.IYT'(JJCOJjący doń 
po całym dn.iu pracy prlLgnie ciszy i spokoju; a tymcziasem 
jaJkiże częS<to spotyka szlblRjące za foianą czy pod podlo
gą „pi~kw". Zdenerwowany d.o 11.(J)jwyższego stopnia puka w 
pod/,ogę lub sufi,t szczotką, a jeśLi to nie pomag-0>, idzie z awa.-n.
turą. Od tego się zGJCZyna, a pó:bn.iej wojna domowa jak 1.a
wimia oglllrnia oolą ka:mienice. 

* 
JESLI DAŁ ES 

SĄSIADOWI JESC 
I PIC, POWINIE
!liES GO TEZ OD
PROWADZIC. 

z r 
na pewno Mona Liza. 
Je-den z nich twierdził 
nawet, że Leonardowi 
da Vinci pozował mło
dy paź florencki, inni, 
że była żoną Franceseo 
del Gi<>e<>nda. Psycho
analitycy i . lekarze orze 
lfli z kolei, że była w 
ciąży, że była gtueha 
i .miała astmę, że jej 
usmiech jest anielski, 
że demoniczny itd. 

Dwie opery, kilka tra
gedii, kilka gatunków 
serów, wód mineral
nyeh, podwiązek, cold 
cream wypożyczyły so
bie jej nazwisk<>. 61 ko
lek<ijoon<>rów twierdzi, 
że pooia·da prawdziwą 
Monę Lizę. 1 Kopie są 
zresztą niezliczone. 

Pod koniec Drugiego 
Cesarstwa artysta Lue 
Maspero rzucił sir, z 
czwartego piętra, przez 
okno zostawiając wyja
śnienl-e: „Od lat jej u
śmiech doJ>r<>Wadza 
mnie do rozpaezy. Wo
h; umrzeć". W 1911 r. 
Gi-0oe-0ndę skradzi·on-0 z 

Luwru. Ukazały się wte 
dy spe·cjalne wydania 

gazet. Dwa fata potem 
schwytano złodzieja. 
Był nim wioski robot• 
nik Vincenoo Perugia. 
- „Postąpiłem tak z 
pobudek patriotycz
nych" - tłumaczył, 

W 1957 r. obywatel 
ooliwijslti kamieniom 
nisz.czy jej rękę. Od rej 
pory chroni ją specjal
na szyba. 

Anltieta przeprowadw 
na w szk•ołaeh podista
wowycb we Fran<'.,il wy 
jaśnia, że dwie trzecie 
Ul.'zniów zna tylko je
<len obraz: Ją. lnna 
statystyka wykazuje, że 
w Eur<>pie 7 .• ~cbodni-ej 
dwa razy więcej umy
słowo ch•ory<ih podaje 
się za Monę Lizę, niż 
za Napoleona. 

.1 właśnie ten słynny 
obraz, Francja, która 
ni-e rozstawała się z 
nim przez 456 lat, z ·wy 
.iątkiem lat, kle-dy µ-o 
skradziOillt", postan~wi
la pożyezyć a1nerykań
skiej Nati·onal Gallery. 
Pertrakta•cje trw aly <Uu 
go. Wl'el!Jz.cie w grud
niu ub. roltu prze.dst.a-

(Dalszy cią.g na str. 4) 

z I 
'11\•l<liele Francji i USA 
podpisali długi proto
kół. Pomyślano I o 
straży przez okrągłe 
2~ godziny, o oświetle
niu wyłącznie natural
nvm, odpowie-dni-ej tem
peraturze w sali wy
stawowej, zakazie fooo
grafowania lampą bły
skową, a nawet o okre
ślonej liczbie zwiedza
jacych dziennie. 
·wiadomość o WY!l'O· 

życzeniu tego obrazu 
Amery·ce poozieliła rran 
cuski świat artystyczny 
na dwa obOzy. Równo
.:z-eśnie p·owzię~o wsze!· 
kle środki ostrożności, 
Mona Liza zootala p<J<d· 
dana dokła.dnym orle
dzinom lekarskim. To
warzyszył jej zresztą 
clą.gie „lekarz" - spe„ 
cjali.sta dbający o od· 
powlednią temperaturę 
w samol·oci-e i na stat· 
ku „Franc.e" w najlep„ 
szej kabinie l .clasv, 
gdzi~ sześ-ciu strai..ni-
ków pelnilo kolt>.in<> 
służbę obolt Mony Li· 
zy. 

Opr. A. r. 



~lin. Rapacki 
uda si~ z wizytą 
do Indii 

WARSZAWA (PAP). - Na 
zaproszenie rządu Republiki 
I ndii, minister spraw. zagra
nicznych PRL Adam Rapac
ki uda się w bieżącym mie
„iącu z oficjalną wizytą do 
tego kraju. 

Delegacja ZSRR 
opusciła Kubę 

HAWANA (PAP). Samolotem 
„Tu-114", który utrzymuje o
be-cnie l>ezp.ośrednią komunika
c.ię mię<izy Moskwą a Hawaną, 
opuściła w sobotę Kubę delega 
cja radziecka, która brała u
dział w obch<Mla<:h -czwartej ro
-c:mi-cy rewolu.cji kubańsl<iiij. 

łło e pozycje 
na liście eksportowei 

materiałów budowlanych 
WARSZAW A (PAP). - W br. po raz pierwszy zna

lazły się na liście eksportowej naszego budownictwa 
i przemysłu materiałów budowlanych m. in . . wytwór-
1ie eegly wapienno-piaskowej, zakłady produkcji papy 
\łllchowej, wieże telewizyjne, żurawie samojezdne, ko
parki, tzw. JJOdnośniki widłowe itd. 

Ogółem resort budownictwa 
przekaże w tym roku nasze
mu handlowi zagranicznemu 
towary wartości 178,7 mln zł 
dew.. co oznacza wzrost w 
porównaniu z 1962 r. o bli
sko 20 proc. Warto dodać, że 
57 proc. tych dostaw prze-

znaczonych jest dla krajów 
kapitalistycznych. 

W eksporcie Inwestycyj-

Gdzie jest Czom be? 

nym (który zwiększa się w 
br. o .27 proc.) najważniejszą 
pozycję stanowią kompletne 
obiekty dla przemysłu mate
riałów budowlanych, które 
przyniosą nam w tym roku 
ponad 33,3 mln zł dew. O
prócz już przez nas wymie
nionych, sprzedamy za gra
nicę 3 huty szkła, fabrykę 
betonu oraz 6 tys. ton kon
strukcji stalowych. Oddziały „Błękitnych hsłmów'' 

miasło Sal~ania 
ELISABETHVILLE (PAP). -

Agen-cja Reutera p-0.daje, d: .;zef 
s·eparatystów katangijski-eh -
Czoml>e p.rzekl'-O<lzyl dziś rano 
grani-cę między Katangą i Ro
dezją Pólno-cną. Wiadomość tę 
p;::rel.azali przedstawiciele stra
ży granicznej Katangi. Kores• 
p.ondent Agen<:jl UPI donooi, iz 
Czoml>e udał się do Rodezji, by 
znaleźć schronienie u swego so 
jusznika premiera rasistowskie
go rządu Federa-cji Rod<>'.tJi i 
Nia.ssy, Walensky'eg.o. 

nie natra.fiły na żaden opór ze 
strony żanda~·merii katangij
skiej. 

Do Elisabethvil<le przybył w 
sobotę rano z Leo.poldvllle sa
molot z 60 ofi-cerarn.i n.a.rodowej 
armii kongijskiej. 

~~~~------------

Młodzi 

Wśród materiałów budow
lanych pierwsze miejsce zaj
muje cement, którego w br. 
sprzedamy 1,5 mln ton (w 
ub. r. ok. 1 mln ton) za 47 
mln zł dew. 

Warto dodać, że znaczne 
efekty - wyrażające się · kwo 
tą ok. 10 mln zł dew. rocz
nie uzyskujemy drogą 
„eksportu wewnętrznego", po 
legającego na budowie w 
kraju . gmachów ambasad il 
domów mieszkalnych dla cu
dzoziemców, 

Eksperci RWPG 
obradowali 
w Zakopanem 

ZAKOPANE (PAP). W Zako
panem zakońc:zyla się 12 bm. 
narada el;:.spertów RWPG w 
sprawie wybo·ru najba•r<Wiej 
efektywny-eh środ•ków transpor
towych i u rządl2'.eń ladunlcowych 
dla przewozu materialów t>udo
wlany-ch. Wzięli w niej udzial 
przedstawiciele Bulga•ri1, CSRS, 
NRD, Polski, Rumunii, W1:i::ier 
i ZSRR. 

Eksperci opra<QC>wali szereg po 
leceń, które poslu.żą k:rajnm 
c-.zlonkowskim RWPG do pra.w!
dłowego 1 ekonoanicznego roz
wiązania zagadnień mechaniza
cji transportu oraz przet,adun
ku materiałów budowlanych. 

Narada &tworzyła również po<i 
stawy d·o unilfikacji ma.s2yn, u
rząd:zeń transportowych i ła
dunkowych oraz do oopowled
niego rozwoju produkcji i spe
-cja.Jizacji w po=ególnych kra 
jach RWPG. --
Tydzień strajków 
we FRANCJI 
PARYŻ (PAP). Przeszło 50 ty

sięcy rol>otników i pracowni
ków umysłowy-eh wzięło udział 
w strajl{a.ch w czasie ' zak9ńtCzo
nego w sobotę tygo<inia walki 
robotników przedsiębiorstw pań
stwowych Fran-ej! o swoje pra
wa. Strajkują-cy domagali się 
p.oprawy warunków bytu, zwięk 
szenia wymiaru rocznych ur10„ 
pów i skró<:enia czasu pra.cy. 

Ty<lzień walki, już szósty w 
czasie ostatnich 4 lat zorganizo
wany został z inicjatywy P<o
wszechnej Konfedera-cjl Pra.cy 
- CGT i Chrześ-cijańskich Związ 
ków Zawodowy-eh - CFTC. 

W kwaterze głównej ONZ w 
Nowym .Jorku krążyły poglosk!, 
że Czombe opuścll E1isabethvil 
le i udał się do Kolwezi. 
PARYŻ (PAP). Agencja F<ran

ce Presse donosi z Leopoldvllle, 
że w sobotę rano rzecz.n.ik ONZ 
zakomunikował, iż odd:zia!y 
„Blękltnych hełmów" zaj ęty m a 
sto Sakarua w Katandtre połu
dniowej na granicy co.ct .., zy J
skiej. Ani w swym mal'51Z'U w 
kierunku Sa•kanil, ani w samym 
mieśde jednostki wojsk ONZ 

twórcy 
radzieccy 
odwiedzili Łódź 

Zgodnie z zap.owiedzią, w-cz.o
raj bawili w LOdzi na zapro'Sze 
nie KL ZMS sekretarz KC Kom 
s.omolu Uzbekistanu - M. Ach
miedowa, aktorka H. Grawe
Samo-cbina, J)Oeta - R. Rozdie
stwienski i zast. red. nacz. dwu 
tygodnika „Smiena" - L Za
choroozko. 

Plan zaopatrzenia rynku 

ł ozmowy 
rozbrojeniowe 

ZSRR--USA 
WASZ'YNGTON (PAP). Depar

tament Stanu ogłosił, że w po
niedziałek rozp.oczną się w Nu• 
wym Jorku amerykańsko-radzie 
ck.le rozmowy na temat zakazu 
d<>świad-czalny-ch eksplozji j~ro 
wych i rozbrojenia. 

Na czele delega.cji a.meryk.al\
Skiej stanie w. Foater, dyrek
tor amerykańskiej agen-cji do 
spraw kontroli zbrojeń 1 roz
brojenia. Związek Radziecki bę 
dzle rep.~towany p.rzez s. 
carapkina, N. Fied.orenkę i in
nych ekspertów. -Ape I poległych 

Przed południem mili go~ele 
spotkali się z władzami i stu
dentami PWSTIF, następnie 
zwiedzili miasto, a wteczorem 
wzięli udział w spotkaniu z ak
tywem ZMS-owskim Lodzi. Przy 
tej okaz.li wymieniono .. Jl!C>glądy 
na temat twórczoś.ei lj>rtystycz
nej p.olskiej młodzi~. Głośny 
poeta radziecki młodego poko
lenia " Itobert Itozdtestwienski 
-czytał swoje wiersze. 

Potem dyskusję kontynuowa
no w Klubie Studenta. Mówi.o
no także o p.ra.cy p.oliSki-ch orga l 
nlzacji mlodzież.owy-ch; aktorka 
H. Grawe-Samochina żywo in
teresowala się pra-cą teatrów 
studendti-cb. JllW 

Trudny start 
WARSZAW A (PAP). Z 

, Gda11ska i Szczecina nadcho
dzą meldunki, że obecna au:
ra mocno daje się we znaki 
stoczniowcom. Szczegqlnie 

WARSZAWA (PAP). W sobotę, wiele kłopotu mają z tego 
w 20 r>0eznicę rozpoczęcia przez powodu wydziały. wyposa~e
hitlerow-ców masowych represji niowe oraz załogi zatrudmo
wobec ludności warszawy, mie ne na pochylniach. Mróz 
szkańcy stolicy oddali hołd o- dezorgan1'zui·e również trans
fiarom faszystowskiego barba-
rzyństwa. - zamordowanym port wewnątrzzakładowy. Po
przez bltlerow.ców więźniom p.o- goda panująca na Wybrze~u 
lity-cznym Pawiaka, ofiarom: nie pozwala na prowadzenie 
pierwszego traruiportu więźniów, robót spawalniczych, które -
który w styczniu 1943 roku o- zgodnie z przepisami mię
k~ancl skierowali z Pawiaka 
do o.ł><>zu zagłady na Majdanku, dzynarodowymi - nie mogą 
wszystkim którzy padli w walce być wykonywane w tempe
z hitleryzmem. raturze poniżej minus 5 st. 

w godzina.eh popołudni.owych, Celsjusza. 
12 bm. odbył się apel poległych, Dlatego też w naszych 
a w sali Ministerstwa Komuni-
ka.ej! uro-czysta::.,~a.kad:=::.e:mi:::::a:· ____ __:.....:s~t-o_c_zn __ 1·a_c_h __ ;;.._PO_d_e_im __ u_i_e __ s_i_ę~s-ze-

GłównQ ponoszQ dróżnicy I 
Wyniki śledzt~a 

winę 

w sprawm katastrofy pod Bydgoszczą 

w I kwartale bieżącego roku 
WARSZAWA (PAP). Komitet Eltonomkzny Rady Ministrów roz

patrzył i zatwierdził plan obrotów detali-czny-ch oraz dostaw towarów 
na rynek w I kwartale br. 

Afera „Spiegla" 
wątkiem filmu 

BOm:I . (PAP): ~"re~~ ty; 
tulów · filmowy-eh w Wtesb.aden 
zglo&Zono nowy film . opa.rty na 
treś.ci a.tery. r<>7'pętanej „ w "1'a2'
dzierni•ku ub. roku wokół tygo
dnika „Der Spiegel". Reżyser, 
K. F, Base.dc·w, zamierza przed 
stawić w tym filmie reakcję za 
chodnioniemleckiej ludności. na 
wyda.rzeniia wokół sprawy „Spie 
g!a" i ]J'I'ZeP'l'owadzić „psycholo 
giczne s.tudium" jej bohaterów. . , 
stoczn1owcow 

' reg dodatkowych kroków · or
ganizacyjnych, aby w miarę 
możliwości· jak najlepiej rea
lizować bieżące zadania. W 
budowie znajduje się obecnie 
aż 38 statków, z czego 22 
jest już spuszczonych na wo
dę. Na tych ostatnich jed
nostkach trwają prace wypo
sażeniowe. 

Z Laosu 

likwidacja bazy 
francuskiei 

LONDYN (PAP). W pJ,ątek 
Wieczocem zaikomunikowano tu, 
że w porozUIIll1eniu z W. Bry
tanią i Związkiem RadJzieokim, 
jaiko współprzewodn.!czącym.l kon 
ferencji w sprawie ;pokojowego 
uregulowania sytuacjd. w Laosie, 
rządy Jirancul'kJ, i laotański za 
warły umowę w sprawie osta
te=nego zl'.ikwidowa!JJla i pirze
kaizania wtad2oan laotańS1kiJTn 
wsrzystkich ulr7.ą.c:L'7..eń da<Wil<Cj 
:lirancusklej bazy wojskowej w 
tym kxaju (:która istnla•la za. 
czasów, gdy F.ran.oja 5\P<l"awawa 
ta jes<zeze oowerennoś'ć nad In
dooh<i.nanni). -Kronika §§§1 
= wypadk.ów 

· Na za·opa.-ti-zenJ!e ludności w 
styczniu, lutym 1 maireu br. 
handel przygotowal towary sipo 
~ywcze i :przemysłowe wa.rtośel 

ponad 51 mld zł. .Jest to o 4,6 
proc. więcej niż w tym samym 
okr-~"'ub: I'OkU. ' •• • 

Prz',e>widuje·· się w pelnd wy
sta:oozająoe• -zaep.atrzenlev w pr.!e 
twory zbo;iwwe. Dostawy mąki 
pszennej wzra•stają o 23 proc., 
różnych kasz - o 7 proc., ma
kaironów - o 15,7 proc. i pie
czywa - o przeszło 12 proc. W 
porównaniu z I kwa.rtalem r. 
ub. cukru będ7liemy mieć wię
cej o p::zeszło 8 proc„ mięsa 
ma być na rynku tyle, co w ze 
StZ.lym roku. Zwięksrzone będą o 
7,9 proc. dostawy mleka. Nie 
przewiduje się natomiast wzro
stu ilości artykułów mlecza:r
Sk:ich, w związku z trudną sy
tuacją w skupie mleka. W=a
sta natomiast zna=nie spiroze
daż tłuS"ZCZów roślinnych, a 
zwlaszc:za mairgaryny - o 25,8 
proc. Więcej też będzie tlusrz
czów wieprzowych - o 8,9 proc, 

Rynek otrzyma 10 tys. ton cy
tryn. 

Jeśli ch<XluA o airtykufy prrze
myslowe„ to przeWiduje. się 

wzrost podaży zwłais=a kon
fekcji, obuwi.a 1 WYTobów da.ie · 
wtairsklch. Kra,j owe wyT<>by 
przemystu lekkiego uzu,pełni im
point d.tiaru>j bielizny. 

Zast~j w gospodarce 
Turcji 

MOSKWA (PAP). We-
dług dziennika „Z":fer" jedy
nie w ciągu ostatmch 9 mie· 
sięcy zbankrutowało w Tur
cji 995 przedsiębiorstw. 

Gospodarka Turcji - pisze 
dzien,nik „Vatan" - przeży
wa kt'yzys, a długi zagrani
czne stale rosną. 

Jedyne wyjście z obecnej 
sytuacji dziennik widzi w za
sadniczej rewizji polityki za
gran.icznej Turcji. Zagranicz
ne kredyty nie µrowadzą bo-1 
w!em. ,<Io gospodarczej nieza
leznosc1. 

Rozpoczęły się prace 
nad realizacią 

uchwal XI Plenum KC PZPR 
WARSZAWA (PAP). - Minęło kilka tygodni od 

XI plenarnego posiedzenia KC PZPR. Uchwala Plenum 
.awiera postanowienia, których realizacja określona 
tostała konkretnymi terminami. Najwięcej z nieb od· 
1osi się do resortu szkolnictwa wyższego. Resort ten 
rozpoczął też szereg prac przygotowujących realizację 
1aleceń Plenum KC partii. W przyszłym tygodniu ko
legium Ministerstwa Szkolnictwa Wy~zego ustali plan 
I metody wprowadzania w życie wytycznych XI Plt!1 
11um. 

M. in. przewiduje się przy
_gotowan ie nowych zasad sy
stemu stypen'dialnego i roz
mieszczania absolwentów wyż 
szych uczelni. 

Przygotowane zostaną tak-
że akty prawne, dotyczące 

' zasad kierowania aboolwen
tów do miejsc pracy, zgod
nie z potrzebami kraju. 

W najbliższym czasie re
sort ten zajmie się. niektó
rymi sprawami, związanymi 
z systemem studiów dla pra
cujących, które w myśl za
leceń XI plenum zo·staną po
ważnie rozbudowane. Do 1980 
r. ok. 35 proc. absolwentów 
wyższych uczelni stanowić 
będą słuchacze tego rodzaju 
studiów. Wiąże się z tym 
m. in. konieczność zaktuaU
zowania przepisów, dotyczą
cych ulg, jakie powinny za
pewnić zakłady swym pra
cownikom, odbywającym s.tu
dia. Projekt nowelizacji obo
wiązujących w tym zakresie 
przepisów opracowany zosta
nie w I kwartale br. 

Zarówno m1nisterstwo jak 
i Państwowe Wydawnict•wo 
Naukowe będą musiały pod
jąć też zdecydowane kroki 
dla zmniejszenia deficytu 
podręcznikó~ 

Wydatki NATO 
LONDYN (PAP). W ciągu 13 

lat i5tndenia NATO wydatki na 
cele wojskowe krajów czlon
kow&kich W'ZlrOSły :przeszło 4-
krotnie z sumy 18.777 mln do
l>lirów w roku 1949 do sumy 
73 .152 mln dolair.6w w '.l'C•ku t.962. 

List ZSP 
do studentów 

W dniach 11-H lutego br. o
bradować będzie w Warszawie 
V Kongres Zrzeszenia Studen
tów Polski-eh. z tej okazji Ba
da Na.czelna ZSP skierowała list 
do młodzieży akademici<iej, w 
którym wzywa instancje organi 
za.cji do opracowania p.lanu re
aliza.cji wniosków, wynikających 
dla studentów z uchwal XI Ple 
num KC PZPR. List precyzuje 
najbardziej aktualne sp.rawy ży 
cia, nauki i pracy studentów, 
które najkrócej ujmuje hasło 
V Kongresu: ,,zdobywajmy wie 
dzę i kwaliflka.cje - kraj po. 
trzebuje dobrych fach.owców". 
Koń-cowy fragment lilStu głosi: 
V Kongres ZSP p.owltamy do
brymi wynikami zimowej 15esjl 
egzamina.cyjnej. -A. Novotny 
przybył do Djakarty 

DJAKARTA (PAP). - Pre
zydent Czechosłowaeji Anto
nin Novotny I towarzyszące 
mu osoby przybyli 12 bm. do 
Djakarty z oficjalną wizytą. 
Na lat.nislrn gości czechosło
wackich powitali: prezydent 
Indonezji Sukarno i członka-
wie rządu indonezyjskiego. 

----. 

Mobilizacja w Jemenie 
KAm (PAP). Jak donosi Age.n 

cja MEN, prezydent Jemenu 
Ąbdallah As-Sa.llal ogłosił w so 
botę powszechną mobill~ję w 
tym kraju. · 

-.„ •. , ' -tł' „,)( 

Yfxrr_iowny ~o~':'~e~tł·· 

Mapa z żelaznymi krzyżami 
BERLW (PAP). Ukarzujące się 

w NRD p~smo dda zagrani-cy 
,,Den1ocratic German Report" 
zamieściło wymowną mapę Nie 
miec za-chodnich, na której na
niesiono 20 krzyży żelaznych do 
br.ze n.am r.manych z okresu hi-

Tunezfa 

Proces spiskowców 
KAIR (PAP.) - W sobotę 

rozpoczął się w Tun.isie pro
oas organiizartioirów spisku prze 
ciwko prezydentowi Bo<UII'guibi€ 
Na ław.ie ookairż<lln'ych 2'laSiJa<la 
25 ook.arżoinycti. 

Proces toczy sLę przied try
bwn.a.lern wiojsk:O<WYm zł<l<Żo
nym z pr7JeW()dnJ.cząoego oraz 
dlwóch sędziów cywillilych i 
dwóch wojskJOWYch. fu odc:zy
tal!liu aktu oskarren.ia sąd 
przystąpi~ clio przesJ.uchiwaini,a 
osk~l!lych. 

Rakieta ;,Strauss" 
BONN (PAP). Ja.ko „<raJcletę, 

która nie może długo leżeć n.a 
zi.emi" określi! deputowany do 
Bundestaogu z ramienia CSU, 
von Guttenberg, · b. bońskiego 
mini·st'ra o.brony Straus•s.a, <:.cl.po 
wiadając w piątek wieczorem 
na wiecu w Bamb-ergu na pyta 
nie, czy Strauss wlcrótce zno
wu odegll'a rolę w polity-ce. 

W zakresie polityki obrnnnej 
zachodu - powied!zfał Gutten
berg - uwa;i:am tezy Straussa 
n.adaJ. za. bezwzględnie slu<SZne. 
Nie wolno bowiem osłabiać :llna 
cżenia elemerutu atomowego w 
EUTq>ie. 

tlerowsildego„ .a używanych o
becnie ponownie przez zacho
dnioniemiecką Luftwaffe. Pismo 
wyjaśnia., że każdy lcrzyż na. 
mapie oznacza wysokie stano
wisko w dowódrztwie Bundes
wehry, zajmowane :przez wojsko 
wego, który w oklresie Mtlerow 
:. ):>yl co najmniej pul:kowni-

Dwaj wymienieni na mapie 
dowód-cy to zbrodnia!I'Ze wo:f'en
ni (którzy w mi ęcl.zy-czas.ie zo
stali ula.sJ<awieni), 4 uczes.tni• 
c:zyld. w wojn.le domowej w Hi
sizp.anii po stronie Franco, na
tomiast 15 wyższych oficerów 
zajmowało stanowiska w hitle
rowskim sztabie genei;:allllym. 

Tragiczny wypatle~ 
w Algierii 

PARY:2! (PAP). W sobotę wie
czorem w za-ch<>dniej Algierii 
na stoikach masywu górskieg<l 
Zaocar nastąpiła katastrofa sa
mochodowa. Konwój wojskowy 
jadący z Wielką srzybkością 
wpadl do rowu PI'ZY d!r<>dze. 
.Ja~ dowiadujemy się z AFP, 
ekipa ratunkowa, która n.atych 
miast wyruszyła na miejsce, wy 
clągnęla spod samochodów cię
zairowych 1:2 tcupów. Fra'll<C'U
skie samochody wojskowe z 
Atrevllle przetransportowały do 
pobllskiego s.zpltala 17 najcię
żej raJrnych, 8 zaś lżej rannym 
udzielono porno-cy n.a miejscu. 

---< 

Bezrobocie 
w USA 

BYDGOSZCZ (PAP). Na Iron• 
ferencji praBOweJ, która odby· 
la się w sobotę w Prokuraturze 
Wojewódzkiej w BydgOL'IZCZy po 
dano wyniki śledztwa w sp.ra
wie katastrofy na przejeździe 
kolejowym pod tym miastem. 
która - jak .czytelni-cy sobie 
przypominają - pooia,gnęla za 
S•l>bl\ 9 śmiertelnych ofiar. 

W świetle zebranych i 2lbada
nych materiałów USltalono, lż 

tragiczny wypadek zoo.tal spo
wodowany pr.zez: lekkomyśln.ość 
d<różnilków - Sta'llJi.slawa Sleslń 
skiego i Czes·tawa Bialkowslkie
go,· ktc5<my zleklceważyll sy'!1n.a
ły z po.przedr.oaoącego przeia!Zd 
poste1'UIIJ•kU O 2Jblilż;ani U się 
dwóch lo·komo•tyw, a gdy chcie
li interweniować, bylo już za 
późn-0. Obci~ając winą d•różni
ków, pr0<kuratuira podJk:reśla, że 
- w myśl pxzepisów - do ich 
obowtq;z;k6W należy n•le tyliko 
natychmiastowe irea.gowanie na 
telefony, a1e również stale, bez 
pe.średnie obserwowanie torów. 
Proku<ratUJra posstawila równdeż 
za.-zut kierowcy autobusu -
Bronisławowi K<raśkiewicooWi 
(przebywa on obecnie na lecrze.· 
niu), że ode zastosowal się on 
do obowią7.ującego zamządzenda, 
w myśl kt6Tego kierowca poja.z 
du PKS J>Owinien zatrzymać sa 
mochód pirzed każdym skrzyżo 
waniein z tO<rami - bez wrz;g•!ę
du na to, c:zy jeSlt to prrzejazd 
s,trzeżony c:zy nie strzeżony -
1 dopjero po upewnieniu sdę o 
be-zpie.czeństwie, :ruszyć w dal
s·zą dJr<>ii:<;:. 

Wyjeżdżając sankami z ptacu 
przy ul. Inflanckiej, Zbigniew 
S2ewc-.zyk (!.at lZ), zam. ul. Tren 
kn.era 36, wpadł pod samoch6.0. 
rur rej. IA 1453. Chlo,piec dO<Znal 
cięż.kich obrażeń ciaJia i pirzeby 
wa w S:llpitalu im. Blegań&kie-

Pentagon oatronuie 
NOWY JORK (PAP.) .._ 

Bezrobo•C:e w Stanach Zjedil10 
czoi!1J"C'l1 prziez szereg m!es:e
cy 1962 roku wynOISlił.o śred
nho 5,6 proc. oigólniej siły 1"0-
boe.zej w kraju. 

PO O ODA 
PIHM przewiduje, ie dziś 

w Łodzi będzie zachmurzenie 
umiarkowane, przejściowo nie 
wielkie możliwość drob
nego opadu śniegu i mglisło. 
Temperatura Dllinimalna -22" 
C do -23"C. Ma.ksymalna: 
-14°C - 1s•c. Wiatry z kie
runków północnych. 

goApele skierowane do rodzi-ców 
1 młOOzie-.i;y w dalszym cia,gu 
nie skutkują! 

* * * 
Usiłując przejść ulicę Północ-

ną przy ul. No111"<>m:!ejskiej przy 
czerwonym świetle, 60-letruia ste 
fan.ia Pośpiech (zam.. ul. &ldo
wa 29) W1Pa<dia. pod samochód 
FA 02.12. Kobieta do!Zll'Lała Wstr'Zą 
su mó-:ogu <Yraz ogólnych obra
żeń ciala i przebywa w s:t.pita
lu. Doch-0d:zeruie prowa<llzi KRD 
MO. 6kl) 

„ 

oddziałom ~ywersyjnym 
MOSKWA (PAP). 1,Penta.gon 

przygotowuje w<:·jsika dywersyj
ne" pod taikim tytułem „K!ras
naja ZWiezda" opubltkowala w 
sobotę artykuł: o przygotowywa 
niu prz,ez PenJta.gon specjalny-eh 
wojsk do prowad.zeni.a tzw. woj 
ny partyzanckiej, 

„Wojska do celów S;I>ecjaJJnych 
- czytamy w airty'.kule - :ma
ją ścisły zwią"re'k z przygotowy 
waniem najemników d•o inwazji 
n.a Kubę, z organl2o·~·anlen1 1 
przerzw::aniem na. terytorium 

Kuby band dywersyjno-wywro
towych oiraiz z wyposażeniem 
tych band w broń i żywność. 
We wrześniu ub. roku Min.iis<ter 
stwo Obrony USA przyjęło do 
służby w wojs'k.a-ch „ do celów 
spe-cjalnych" kootrrewolucj<:·ni
stów lmbań•ski.ch''. 

W zakończeniu autor airtyku
łu s.twierdrza, iż plany Pentago 
nu skazane są na fiasiko, panie 
\Vaż p.ravvod7.i\vy TU<'h party-zan
c!ci rodzi tylko walka o slus2ne 
cele. 

Według diany.eh opub1ik:owa
nych prz,ez depaJ!'"tament pracy 
USA, w grudniu 1962 r. w 
Stanach ZjedinOC7.()1!1YCh było 
oikoło 3.800.000 -06Ób pozbawio
nych praicy. Około 979 tys. 
Amerykamów miało w ubi.e
glyrn roku przerwy w pracy 
dłuż.srz.e niż 15 tygiodrri. ~ 
boc:e wzro.~lo znaCZj!JJie wśród 
lwdlruooci wiej«;i!riej: od 11'9to
pe·:la do s:n1dn;a 19'52 r. licz
ba z.q,tn1rl>ii;;1nych 7·11alala pra 
w.Le o 40-0 tys. ooób.. 



Kobiet-
Ł6df jest szczególnie atrakcyjnym te

renem dla badań socjologicznych, doty
czących zatrudnienia kobiet. Miasto nasze 
jest równlet aktywnym odbiorcą wszelkich 
rezultatów przeprowadzanych analiz. Te 
fa.kły skłaniają nas do zamieszczenia kilku 
uwag sociologa p. dr Stefanii Dzt~clel
skłej na temat kobiet pracujących zawo
dowo. 

aca kobiet nie jest 
tjawiskiem historycz
nym, które datuje się 
od okresu walki o 
równoup.rawnienie, czy 

nawet od czasu kształtowa
nia siQ nowoczesnych spO
łeczeństw przemysłowych. 
Praca jej jest tak dawna, jak 
praca człowieka w ogóle. 
\Vraz ze społecznym podzia
łem pracy i powstawaniem 
specjalizacji zawodowych, za
częły sic wszakże wyodręb
niać zawody kobiece i zawo
dy męskie. Tradycyjne za
wody kobiece kształtowały 
się w oparciu o prace zwią
zane z gospodarstwem domo
w y m i opieką nad dziec
kiem. Wydaje sie jed~ak, że 
w miarQ automatyz:i.c31 posz
czególnych prac, w1~le z.awc;i 
dów tzw. „męskich' zatraci 
swój dotychczasowy charak
ter. 
Społecze.ństwa przemysł-O'We 

przyniosły ogromne za potrze 
bowanie na siłe roboczą za
równo kobiet jak i dzi~ci. 
Burzliwy rozwój sił wytwor
CzYCh potrzebował nie tylko 
rą

0

k do pracy. ale także. ~ąk 
wykwalifikowanych, um1eią
cych wykonywać określon: 
przedmioty, wymagał rąk I 
pracy mózgu. \~laśnie gosoo
darka kapitalistyczna P<;>
przez swa.ie zapotrzebowai;ie 
na siłę roboczą przvczvmła 
się do emancypacji kol>iet. 

Kobieta zaez<:la wi<:"C p<>dej· 
m<1\vać nie tylko pr3'Cę zarob· 
kową, ale także pr3'Cę zaw~~
wą. Należy dokładnie rozroz
nlać te dwa określenia. Pracą 
zar·obkową jest każda praea 
wykonywana niezależnie od 
kwalifikae,il Jub raczej nie wy
magająea ża<Inyeh kwalifikacji. 
Praca 7,awodowa natomiast wy
maga odpowiednich kwalifikaeji 
i dostareza społeczeństwu waż
nych społecznie efektów, jest z 
punktu widzenia społecznego, 

bardziej potrzebna. 
Spoleezet'istwa Wl!lpólczesne 

zwiększają zap<>trzebowanie na 
praeę, ale na praeę wysoko 
k walifikowany.eh jednostek, le
gitymująeych. si<: oprócz kwa
liflkacjl zaw<>dowyeh wysokim 
po7lomem wiedzy ogólnej, wy· 
sok Im P<Y.r.iomem rnora,lnym. 
Wzra.-;ta zapotrzebowanie na 
praeę zawod•<>wą kobiet, a nie 
na ieh silę rol>oezą. Wydaje 
się, że stwleNlzenie powyższe 
musi coraz bardziej być brane 
Jl'Od uwagę przez kobiety, za
równo te, które pracują, jak I 
te, które wybierają dla siebie 
mlejS'CR pracy lub określony 
zawód. BO trzeba stwierdzić, że 
eoraz w!ęeej kobiet gamie sio: 
dziś do praey. 

eżeli założymy, że za
potrzebowanie na pr1!
cę kobiet jest wart~
cią stałą, to po:wstaie 
pytanie, ja.kie . J~szcze 

inne przyczyny skłamaJą ko 
biety do podjęcia pracy? . 

Kobiety pracują w wyniku 
potrzeb organizacyjno-gospo
darczych tak jak w gospo
darstwie wiejskim lub gospo 
darstwie typu rzemieślnicze
g'?. Dru.i;ą przyczyną jest ko
mecznosc ekonomicz.oa kieru 
~ąca kobiety całego św'.iata do 
pracr. aby tym samym uzu
pełmć zarobki męża. Trzecią 
przyczyną. podejmowaruia 
przez ~<;>!nety pracy jest ko
niecznosc utrzymania ma
terialnego siebie i dzieci w 
wypadku osam:otnienia. Pra
ca zawodowa Jest. także po
dejmowana z myslą o reali
zacji własnych ambicji spo
łecznych i zawodowych, w 
wyniku chęci uzyskania od
powiedniej pozycji w żyoiu 
~połecznym i nawet w życiu 
rodzinnym. 

Praca zawodowa i za·robko
wa kobiet wpływa _niewą~pli
wie na życie rodz·1nne i to 
zarówno w sposób pozytyw
ny jak i neeatywnv. P'?z~
tywny, ponieważ uniezale.zm~ 
kob i etę od zarobków męza i 
na w ·ypadek poz·ostania same.i 
zapewnia jej materialne środ 
ki do utrzymania siebie i 
dzieci. W sposób negatywnv 
zaś ponieważ może dostaT
czyć więcej okazj;i d~ rozbi-
cia małżeństwa, zmniejsza 
bowiem troske. a raczej 
zmniejsza wys-iłek wkładany 
w pracę domową, stwarza 
konieczność wciągnięcia mę
ża do udziału w pracach do
mowych, co napotyka na 
opór ze strony mężczyzn iM. 

Praca zawodowa ;est jed
nak bez wątp<i~nia czynni
kiem r<'~wijającym osobo
wość kobiety i ten element 

a 

ZA 
staje się jednym z walorów 
zasadniczych. To wpłvwa 
z kolei na wychowanie dzie
ci i to zarówno w sensie ne
gatywnym jak i pozytyw
nym. Bo mimo że matka 
pracująca mniej czasu poświę 
ca wychowaniu dzieci. to 
jednak łatwiej wyrabia so
bie autorytet. a przez swe 
wyrobienie społeczne umie
jętniej przystosowuje swe 
dzieci do warunków życia 
spolecz.nego. 

Ale praca zawodowa nie 
zwalnia kobiet od obowiaz
ków macierzyńskich i mał
żeńskich. I t~ powoduje do
datkowe obciążenia zajęciami 
domowymi, a tym samym 
negatywo.ie woływa na 
budżet czasu i stan zdrowia. 
Z druli!iej strony obowiązki 
wynikające z posiadania· ro
dziny, gospodarstwa domQwe 
go i dzieci wpływają także 
ujemnie na prace za.wodowa 
kobiety, na jei rezultaty. Ko 
bieta rezyg-nuje więc czesto 
z własnych aspiracji zawodo
wych, poświeca się domo
wi i dzieciom, oozostając w 
tyle na okres kilku lat za 
swymi rówieśnikam,j - meż
czyznami, z którymi razem 
kończyła studia lub odebrała 
takie samo przygotowanie 
zawodowe. Cofa sie tym sa
mym, a na<>teonie wyoada 
poza konkurencyjne, w ba,r
dzo wielu zawodach i stano
wi skach, grono. 

Nie można Wl!lzak:ie twierdzić, 

że jedynie przyczyny natury 
obiektywnej stoją na pr:reszk-0-
d7lie właściwego rozwoju zaw-0-
dowego kobiety. Nie bez zna
ezenla są tu oowiem elementy 
subiektywne. Kobiety rozumują 

jeszcze ezęsto w ten sposób, 7.e 
k:h praea zawodowa ma być i 

OD 
jest jedynie niezbędnyn1, ale 
wyłącznym dodatkiem d·o pra
cy i zarobku męża, często ta· 
kie poczude wyrabiają sami 
mężowie, nierzadko pojo:cie ta· 
kie wynosi wspólc>,;esna dziew
czyna ze środowiska roozinne-
o. 

a marginesie tych roz 
'ważań trzeba jednak 
stwierdzić. że w pro
cesie społecznego po
działu pracy wyod-

rębniły się już zawody czy
sto kobiece i pr·oces ten co
raz bardziej pogłębia się. 
Jest coraz więcej zawodów, 
w których kobiety stanowią 
większość, lub które opano
wały zupełnie. Jako prz:v
kład niech posłuży zawód 
pielegniarki, który jakkol
wiek jako zawód dla ko
biet datuje sie dopiero od 
wojny krymskie.i jest tak 
dalece zawodem kobiecym, że 
we współczesnej terminolog-ii 
Międzynarodoweito Biura Pra 
cy w G<>newie, podane zosta
ł-o określenie .. oielegniarka" 
nawet dla mężczyzn. 

W Polsce w lata.eh po dru
giej wojnie światowe.I ob<Ser
wujemy wzrost liezby kobiet w 
zawodaeh służby zdrowia oraz 
w zawoda>ch taki.eh, jak blbU.o
tekarka, dietetyczka, laborantka 
medyczna itp. Co jest przyczy
ną tego stanu rzeezy? Wydaje 
sio: istnieje kilka przy.czyn. 

Jako pierwszą, wymienimy o
gromny rozwój nauki i techni· 
kl powodują.cy zasadnicze zmia
ny w dotyehezasowyeh funk
ejaeh i ezynnościaeh zawodów 
istnlejąeyeh dawno i tradyeyj
nie ?.nanyeh Jako męskie. Te 
zmiany w czynnościaeh i funk·· 

ejaeh powooują zmiany w pre
stiżu społecznym i często w 
efektach materialnych, eo po
woduje spadek zainteresowania 
nimi m<rrezyzn. Mężezyżni nie
jako p-0zostawiają wolne rniej
sea do praey, p<>dejmująe zawo
dy bardziej atrakeyjne finanso
wo, dające więl<Bze _możliwo

śei wykazania swoich umiejęt

ności organizatorskich i spraw
ności w zarządzaniu i kierowa
niu zespołami ludzkimi. Ko
biety podejmują zawody, do 
który.eh łatwiej im dojść, wo
bec ma!ejąeej konkureneji męż
czyzn. 

nteresującym problemem, 
dotychczas nie dość d-0-
ładnie zbadanym jest 
wpływ feminizacj,j za
w.odów na same zawody. 

Uważam, że przejmowanie 
zawodów przez kol>iety nie 
ma żadnego ujemnego wpły 
wu na same zawody, nie są 
one wykonywane gorzej, a 
nawet często o wiele lepiej. 
Feminizacja ma jedynie 
wpływ na pracowników wv
konujących zawód o tyle, że 
kobiety mniej troszczą się o 
sprawy organizacyjne, mniej 
czasu mają na walkę o swo
je własne interesy, a tym 
samym interesy wyikonywa
neg·o zawodu. 

Problemy zakudn[e.nia ko
biet i feminizacji zawodów 
wymagają m01im zdaniem 
szerszego niż dotychczas zain 
teresowania tą problematy
ką nie tylko socjologów i 
pracowników naukowych, ale I 
przede wszystkim działaczy 
społecznych i politvcz.nych 
Łodzi - miagf;a kobiet pra
cujących. 

Eksperymenty prof. Horoszowsł<ieqo 

omo 
Od tego, czy ktoś mówi praw 

d<: . w toku śledztwa i sądzie, 
zalezy częst.o przyszłość, a nie
kiedy na wet żyeie ezłowdeka 
Na jakiej joonak zasadzie usta: 
llć prawdziwość odpowied7.i? 

Wiadomo, że pewnym stamom 
~ych.icznym oowarzyszą okre
s !one procesy fizjologiezne. Sil 
ne wzruszenie, zwłaszeza strach 
wywołuje zazwye7,aj wzmo-.lon.; 
bicie serea, nieregularność od
dechu, :r.abu.rzenia wyd:r.ielania 
gruez-0lów i inne zjawiska. Po
dobne objawy występują, gdy 
kt-0ś pytany pragnie zataić n>e
bezpieczną dla nleg-0 prawdę. 
Nawet przy doskonałym opano
waniu zewnętrznym - dają.cym 
1>0zory spokoju i szeze1'()\Ści od 
powiedzi - zatajenie prawdy i 
wiążący się z tym głęboko ukry 
ty stan wzm<Yi.enia napięeia emo 
ej-0naluego wywoływać będzie 
pewne ehara.kterystyczne zabu· 
r:r.eni.a funkejonaJne. Niektóre 
z tyeh objawów można „7,mie
rzyć" I na tej p-0dstawie przy 
odpowiedniej lnterpreta-cji wy
ciągnąć pewne wni.oski. 

Problem.arni tymi od strony 
bad":wezo-nauk•r>wej żywo inte
resuJe się wybitny polsld uczo
ny - prawnik i psyeholog prof. 
dr Paweł Hor•OG:r.owskl z Uni
wersytetu Warszawskiego. za
pozn~ł :>ię on bli?.ej z tymi za• 
gadmemaml w czasie pobytu w 
Stana·~h Z.iedn<>czonyeh, gdzie 
zakupił przyrząd (dla którego 
:r,aprop-0nowal no!>Wą nazwę wa
riograf), na którym kontynuuje 
ot>eenie niezwykle interesują.ce 
badania eksperymentalne. 

wariograf wyposażony jest w 
3 urz:Wzenia, daj~ce wykr·esy 
OOdeeliu, stopnia przewodni-ctwa 
słabego prądu elek·try<;:zneg·o 
przez eiało, ciśnienia k~1 oraz 
siły i .częstości. uderzen tętna. 
Tak więc aparat da.ie niejako 
obraz przebiegu z.iawisk fizjol<>· 
gicznyeh, będący.eh w zwią'1JkU 
z określonymi proee'lami psy
chk:znymi natury emoejonalnej 
- zwJaszeza ze straehem. 

Czy na tej podstawie można 
ro:r.strzygać o sz-czerości odpo
wiedzi? Obserw:wJe przeprowa· 

• 
I raw 

dzone przez li-cznych uczony.eh 
zagranicznych i prof. Horoszow 
skiego pozwalają przypus7lCZać, 
że w 50 proe. badanych przy
padków można uzys·kać stanow 
eze przelt<>nanle o tym, ezy 
ktoś mówi szczerze lub nie. 

Po.slugiwanje się apa1ratem, 
ja.k i intenpretacja uzys.kiwa
nych wyni•ków wymaga odopo
wledin1eg•o pr.zygotowania i du
żego dooświadczenJa. Rejestracja 
zjawi„,k przez aopa'l"at do·konywa 
na jest za po,moeą o<lpc·wie<i
nich uirzą<:lzeń, z którymi bada 
ny jes.t polą=<lllly. Samo bada-

Ilfie pe>Jega na zaodawanlu 001po 
wi-e<lnio Jl'l'Zygotowanych py1.at'i 
wwlug <>kireśJ.O'ILego systemu. 

Interpretacja wyniików b.ada
rua w każdym wyip.ad!ku musi 
być niezwylkle ost!'oŻna. Nle u 
każdego i nle =wsze reakcje 
psychiCZ'Jle są jednąznaczne. Me 
tody te wyma.guoą jesizcze udo
skona1Jenia. Dlatego też - zda
niem prof. Horo.sze>WS>kiego -
w tak, istotnych sprawach, Ja•k 
'v po&tępowa:niu sądowyn1 - ~łt.' Y 
ni-ki badań wari·og,rad:iez.nych 
nie mo.gą być tr.a.ktowane jako 
mia•rod.a.jny śiro<iek, czy dowód. 
Istnieją jednaik szerokie mc.żll
wośei wykOll'zystania wariogra
fu oo różnych b.a·dań, zwlasz
cza w p.sychiart;r:ii orarz w selek 
cji I porad·n ictwie zawo<lowym, 
a także w innych dzieci-zinach 
psyc hologii stosowanej. 
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Wł. Rymkiew· cz (2) 

PO.WSTANIE 
S tronnictwo białych, zmuszonych przez wybuch 

powstania i rozwój sytuacji w kraju i za gra
nicą do przystąpienia w późniejszej fazie do 
ruchu, starało się opanować kierownicze stano.. 

wiska w Rządzie Narodowym i w partiach, czyli w 
oddziałach partyzanckich i hamować względnie opóź• 
niać bieg wypadków. Roli, jaką odegrali stronnicy 
białych w działalności partyzanckiej na ziemi łódzkiej 
nie da się określić jako defetyzm, gdyż było to coi 
więcej niż tylko niewiara w powodzenie akcji zbroj
aej, a nawet więcej niż - , jak byśmy dziś powie
dzieli - sabotaż. 

Dla jasności obrazu trzeba jednak - pomimo ie Sił 
to na ogół rzeczy znane - przypomnieć pokrótce ge
nezę i różnice, dzielące czerwonych i białych. Za.rów
no ziemiaństwo, jak burżuazja, z obawy przed wy„ 
stąpieniami chłopskimi i robotniczymi od początku 
przeciwstawiały się rozpoczęciu otwartej walki z ca• 
ratem. Nastroje te znajdowały odbicie w poglądach 
pewnych kół warsizawskich, zbliżonych do grupy bo· 
gatego kamienicznika .Jurgensa. Do „jurgenszezyków" 
zaliczała się również część inteligencji, która pozosta
wała w różnych kontaktach z warszawską finansjerą 
i zamożniejszym rzemiosłem. Z powodu niechętnego 
stosunku do konspiracji „jurgenszczycy" zyskali sobie 
nawet pogardliwe miano „millenerów'', którzy skłonni 
są odkładać wyzwolenie Polski na tysiąc lat. Ci „mil
lenerzy" wraz z burżuazją i ziemiaństwem, zgrupowa
nym przy Towarzystwie Rolniczym, tworzyli stronnic~ 
two białych, Natomiast zalążkiem lewicy czerwonych 
było polskie koło oficerskie w Petersburgu (w slctad 
którego wchodził Sierakowski, Dąbrowski Padlewski 
żeby wymiemc tylko na.iwybitniejszych ' czerwonych 
współdziałających z rosyjskimi rewolucyjnymi demo„ 
kratami) oraz Związek Troinicki (zawiązany przez stu
dentów Polaków w Kijowie), którego agencje war
szawskie zajmowały się organizowaniem kół i kółek 
wśród rzemieślników, studentów, urzędników itd. 

Rezultatem działalności konspiratorów łódzkich, 
zorganizowanych w „dziesiątkach" i „setkach", 
było powstanie pierwszej partii - oddziału po
wstaiiczego, sformowanego ostatecznie w lesie 

radogoskim. Była to partia licząca około dwustu po
wstańców, w tym 7;; proc. robotników fabrycznych 
i czeladzi rzemieślniczej oraz kilkunastu maistrów 
i .siedmiu it?teligen!ów, a powstała z inicjatywy ~;spom
manego księdza-wikarego Czajkowskiego. Dowództwo 
sp.rawował łó_dzki stolarz Teodor Rybicki, były wach
mistrz huzarow pruskich. Z nieobecności w tym od
dziale przedstawiciela burżuazji i ziemiaństwa wypro
wadzają badacze ruchu powstańczego w Łodzi słuszny 
wniosek o zdecydowanie plebejskim charakterze spisku 
styczniowego w rejonie łódzkim. 

Trzydziestego pierwszego stycznia 18G3 roku powstań
ey złożyli przysięgę w lesie radogoskim i przemasze
rowali o północy przez Łódź. Było to motliwe dzięki 
temu, że z rozkazu naczelnego dowódcy armii rosyj
skiej, generała Ramsaya, wo.iska carskie koncentrowały 
się w miastach powiatowych opuszczając miasteczka 
i osady fabryczne. Na Nowym Rynku (dzisiejszym 
Placu Wolności) powstańcy zerwali z Ratusza rosyjskie 
godła państwowe, dwugłowe czarne orły, skonfiskowali 
w łódzkiej filii Banku Polskiego 18.775 rubli i poma
szerowali w kierunku Pabianic i Łasku z zamiarem 
połączenia się z partią świetnego partyzanta Oksiń
skiego, który miał swą ba.zę operacvina w Sieradzkiem, 
w lasach rososzyckich. Niestety, pod Wronowicami od
dział Rybickiego został otoczony przez dwie kompanie 
piechoty rosyjskiej i rozbity. Nielicznym tylko udało 
się przedrzeć do lasów rososzyckich. 

Za klęskę, jaka poniósł drugi oddział powstańczy 
w dniu 24 lutego 1863 roku w llitwie pod Dobrą ·w oko
licy Strykowa, ponoszą w głównej mierze odpowie
dzialność stronnicy białych, czyli obszarnicy z rejonu 
łęczycko-łódzkiego. 

Konflikty białych z czerwonymi rozgrywały się 
na róźnych terenach i płaszczyznach politycz
nych, między innymi również - na tle niechęci 
białvch do współpracy z rosyjskimi rewolucjo-

nistami, cboC'iaż ci ostatni w walce z caratem wypo
wiadali się za odzyskaniem przez Polskę pełnej nie
podległości. 

Ofiarą nacisku szowinistycznej i reakcyjnej polityki 
białych padł miPdzy innymi dowóilra grunv nowstań
czej płockiej, oficer rosyjski, kapitan artylerii Błasz
czyński, pseudonim Bońc:r.a. Pomimo fachowego przy
gotowania szturmu powstańców na Płock w noev :z 22 
na 23 .stycznia, uderzenie nie powiodło się, gd~ż do
wódca garnizonu rosyjskiego w mieście posiadał wia· 
domości IJ zamierzonym ataku, (lokonał aresztowań 
spiskowców, przebywających w mieście, a szturmu.iacy 
zostali odparci rot owym ogniem. Bończa prowadził oso
biście partyzantów do walki, złożył dowody męstwa, 
wid:r.ac .iednak. że sytuacja jest beznadzie i11a. zarzadził 
odwrót i wycofał w porządku oddział .„ miasta. Wszvst
ko to nle uratowało dzielnef!'o oficera w Ocllacb bia
łych, któny zmusili go do złożenia dowództwa i wy
jazdu za granice. 

W inny sposób udaremnili biali akcje w Przasny
S7.U wprowad1a iac dowódcę j(>dnostki, :i;~oźone.i :i; ty
siąca powstańców, w hłąd fałszywą wiadomością, źe 
termin powstania został nrzełożonv. 

Trzeba było przypomnieć te fakty, P."dvz analog;cz
ne rozgrywki, a raC':r.e.i - intrvd białych ściągnęły po
ii-rom na drugi oddział łódzkich powstańców, uczestni
ków bitwy pod Dobrą. 

c. d. n. 



Nie spodzfewallśmy się "M:a• 

le, :te do niebezpieczeństw za 
grażaj14cyeh nieustannie nuzeJ 
równ.awadze psychicznej przy• 
łączyło się Jesrzicze Jedno na
zwane fkonosfer14. Katastrofa. 
która nam w tym wypadku 

grozi, ma być spowodowana ! 
rozwojem pewnej dziedziny 
techniki, dotychczas uznawa
nej za zupełnie niewinną -
ba nawet za d-obroezynn14, ____ ................ - .................... 

,,Polska kniha 
moc 

nam 
se 
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(Korespondencja własna) 

Czechosłowacja jest po 
ZSRR największym „kon
sumep.tem" naszej literatu
ry i prasy. Od roku 1945 
do chwili obecnej wydano 
tam około 500 polskich 
książek, które osiągnęły 
łącmy nakład kilkuset · ty
slęey egzemplarzy. W :ia
powiedziaeh wydawniczych 
na rok 1963· znalazłem m. 
in. następujące n~e książ 
ki: H. Sienkiewicz - ,,Kn:y 
żacy", „Ogniem i mieciem'', 
J. L Kraszewski - „Ula
na", J. Andrzejewski 
„Popiół i diament", T. Bre
za - „Spiżowa bram!J.", S. 
Mrożek - „Słc@.", K. I. 
Gałczyński - „Zaczarowana 
dorożka". Tę ostatnią książ
kę przełożył Jan Pilarz -
znany p9eta, najwybitniej
szy. tłumacz poezji polskiej, 
nasz wielki przyjaciel. A 
ilustracje Vladimira Tesa
rza są wprost rewelacyjne. 
Również c.zeska prasa spo
łeczn_g.kult}!ralni~ nie zapo
mln.a o nas. Ostainie nume
ry miesięcznika ,,Pla!!!_en" 
(„f,łomień") zamieszc~ają ka 
ryka.tąry Henryka. Toma
szewskiego i l!-rtyk,uł ,,z 
druehe strany Tate~"• w 
którym autor wyraża się w 
samych superlatywach o ży 
ciowych warunkach, .@kie 
P!!lska. stworzyła słowac. 
kiej mniejszości narodowej. 
W numerze 9 ,,Host do do
mu" epublikowa.ne są, w 
tłumaczeniu Vla.sty Dwo
rzaezkovej wiersze poetów 
łódzkich - Je~ego Wale*
czyka i Rom&J!& Łobody, a 
Leo Rajnoszek pisząc o fil-
mach polskick wymienia 
Łódź jako polski Holly-
wood. Dwa praskie tygod
niki „Kultl!!a" i „Litera.r
ni Noviny" na bieżąco in
formują czeskiego czytelni. 
ka o polskim życiu kuUu
ralnym. 

Problemy „vidiotyzmu" 
Ale może najpierw cóż 

to takiego ta ikan.oofeira? 

T 
eoretycy f.hlmu, a 
tak.że :f;i[oz.ofow1e i 
socjologowie Europy 
zaooodm.ie1 WISikazują 
OSltaitruio na nieby-

wały rozir,ost jlloomos.fery ·n 
sw-O<ich .k!I'ajiach oo czego przy
czyniło się g,óWIIl:ie sizerok1e 
upowszechnienie teLew.iizj i or,az 
nJOtWycil form przed1sitaiw:ienia 
filmow~. takich jaik cim.e
:rama, CiJnem&SCOIPe, ciirOOlra
ma. Zailew ~obrazków" 
rnmu, komiksów. rplaika~ów j 
gaiwtowych ilu!Sltracj~ 
W2lmoarti1cmy zosW Z!Wlas:zicza 
prwz telewizję tak wyda.tnrie, 
że istnieje u.za.sadlnilOlna oba
wa zaiklócema pewn.-e;i. dlo
tychczas istniejącej hairmol!ld.i 
pomiędzy diz.iailarniem a per
cepcją. 

A wi.ęc poows.taje problem 
zasaidm!imy. niellllOIWY ZII'>eS2ltą; 
wynalazku i jego komisekwern
cji. Wspomńrna silę z lez:ką w 
(liku da!W!IlJe ozasy. spTZed 
dwudziestu, trzydziestiu lait. 
kiedy to telewii:z;ja jeszx:ze 111ie 
:DunikcjO!lOWiaiła. a Wypra!Wa do 
kina byla wyjątlrową uroczy
stością; reszitę wolnych go
dzin moona było poświęcić lllla 
kOl!lltakty spo~ecZl!lJe. na d'Zia
~in:ie. A <li7lil3? 

Nie u1ega wą;bpli<WIOIŚcl. że 
„obr.ar.llloowa wiziia. świaita" ma 
obecnńe decydujący 'WlPlyw :na 
ikszltai!!towainie s;ę pisychilk:i 
jednostki i że oddziaływa na 
nią olbezlwładnriai_iąco. Odlb!100:
ca staje się niieświiad~ i
st.otą pasyn.vną. która nrie ma 
mahlilwlUIŚCi, ain:i. nie chce się 
bronić p;rz,00 !lroncepcjiaml l!la
rzucamymj mu przez :llabryki 
mów za iJl()Śred111 iotwem duże.
go lub mał~ ekirairuu ..• 

Niebezpieczna 
zabawka 

R?JOOZ pnOSll;a, że zachodzą 
istotne r:{>2mioe ,pomiędrz.y od
dziailyiwarnem lk::illla i telewi
zji. POW1SZech111>ie przewiacl.a 
ZlClani.e. że ldll'lO st01Su1IJikowo 
mniejszą odgirywa roll.ę w o
wym obezwladn.iia;niu jedno.st
k.i „a la l()IIl~ie". Ma w sobie 
więcej Z hirpn,oi:z;y, iP<J'WOdiuje 
WZJru.s:ren.i.a siill!i.ejsrz.e. lecz na 
62lCZęŚCie bardrz.iej slk,oooen
itrowane w czasie. Tel.ewiwir 
tymczasem tyilllro z pozo:ru 
przedatatwti.a. się balI'ldrzie.i nie
wi:rmie. A oto jaik się chairaik:
tery?lllje jego .,ooobowość". 

Jest w malta Sknzy;neczika, 
rodJzad sprzętu domowego lub 
zabawki, kltórej memkodl!l-

TERMIN TEN PRZEWIJA SIĘ CORAZ CZĘŚCIEJ 
W DYSKUSJACH TEORETYKÓW FILMU I TELEWI
Z.JI ZWŁASZCZA ZACHODNIOEUROPEJSKICH. WE
DŁUG ICH OPINII, CZYNNOŚCI PSYCHICZNE CZŁO
WIEKA MOŻNA PODZIELIĆ Z PEWNEGO PUNKTU 
WIDZENIA NA DWIE ZASADNICZE GRUPY: NA 
DZIAŁANIE - KTÓREGO TO POJECIA BLIŻEJ TŁU
MACZYĆ NIE TRZEBA - I N.A P.ERCEPCJĘ, CZYLI 
ODBIERANIE WIADOMOŚCI I WRAŻEŃ O OTACZA
JĄCYM ŚWIECIE. JESLI IDZIE O PERCEPCJĘ, TO 
DOKONUJE SIĘ ONA RÓŻNYMI SRODKAMI: PO
PRZEZ PRZYSWAJANIE LITERATURY NA PRZY
KŁAD, A MIĘDZY INNYMI RÓWNIEŻ PRZEZ OGLĄ· 

I 
DANIE NIERUCHOMYCH I RUCHOMYCH OBRAZÓW, 
TAKICH. JAK ILUSTRACJA, ZDJĘCIA FOTOGRA
FICZNE, KINOWE, TELEWIZYJNE. TĘ WŁASNIE 
„OBRAZKOWĄ" SFERĘ PERCEPCJI NAZYWAMY 
IKONOSFERĄ. I 

wość zagwaira1111towama bywa 
faikltem, irż:. ]JOSLada ona galikę 
do wyl:ączainJia programu w 
dowoilin.ej ahw.illi. Czloiwiek, 
któiry sLaila przed odibiOlliil.i
kiem. ma świaidomość te·j 
swojaj niad Iliim właidey i 
morże dil,aitego... talk rzadko z 
niej koczysta. Okazuje się 
bowiem, że i tu dochodzi do 
g!OSIU 'ma,gia obi:razu spycha
jąca na <JBta<1md plan wsz.elką 
możliwoiść dzialłamtla. „POOe
raci:z; czasu" - oto na jadti•e 
miano już sobie telewtl:zor 
zaslużY'l. Plod:enacz czas.u, j to 
nie tylko woilinego. aile rów
nież i tego, kJtóry pow1-rriein 
być pośwjęoony mnym zaję
ciom, a przede wszystkim chy
ba lekiburze i myśleniu. Czlo 
wi.ek: zamienna się w nieru
chomy słuip !Wili, w „vldiotę", 
j aik to OlkirEśalilt jakiś dowci
pn;ś kambiJnlując ra= sl:01Wa 
*'video" i ... ,idiota" •• 

Czy jednak w te(} oceruie 
roli telewizjd. nie ma przy
paidk.iern prnes~? Czy ni:e 
popel:niono twtad zasadniczego 
błędu, sklaidaijąc wszysibkie te 
zjaiw:i61ka na kall"'b samego wy
nail=kiu telewti.zji? 

Na przeciwległym 
biegunie 

Z doświadic!2leń na terenie 
POllski tirudlno jest na ratLie 
wyisnuwać dJaleik.o idące 
w'111i-0sk!i.; w.iiaóomo że zasięg 

naszej telew.i!ł>ji jest jes2Cze 

~o zmdlkomy, a pro
gram · dlość jewx::z;e U.bogi w 
cza.siE. Aile iuż w 1:eJ ohwiili 
daje si.ę zauważyć w sferze 
telewjeyjnej per~j pewien 
TYS. krtóry wYJdiaje się korzy-

simie wyrOOni.ać sy>fluację, jaką 

w rej chwili pooiaóamy 
oc:zywjście, w świetle wsipom
niamych t€f o zaitrąca1111i.u się 

:ilnidywidualnOIŚci tedew.idiza. 

Nasz ódlbilOO"Ca reprezentuje 
cechy. które są zaJP·rzeczeniem 
bier"l!liOŚci; obserwuje prog•ram 
krytyczmde. irn1terweniruje 
przez telefon j~ze w ~ak

cie samei aiudycjd, a później 

zasypuje l"edak.cję TV lawi
ną liiS'tów. 

Konoepcja św1ata nie za
WS7..e. jak widać, b:vwia. calko-
wicie i di0o końca naraucana 
przez illronosd'erę, niekiedy od
biJO!roa „ol:xrarz.ików" staje się 

,JeJ czynrrzyim w&półbwórcą. a 
godiz:iiny spęd"ZiO!llie przy te1ewi-
210il"Zle llllie zawsze są dJla il'l!ie
go sflraoom.e, 

hpomnlana 
„bła hostka" 

Jest zadzi.wiia,jącyro zjawis
k iem. że teoretycy Za.chodu, 
talk rzadko biorą pod uwagę 
treść audycji · telewizyjl!lych i 
filmów; czyżby już w zaJJo
ileiruiiu po~odzUi scię z „odgór
ną" sugesitią produoerntów, :ż 
}ll'idz łaknie ty1ko i wylącz
nie plaski.eh spektakild rozry
wk<JWych - takich. które 
„pe>zwail.ają zap1omnieć o tru
daJCh rodzieninego żyda'', a 
przy okazji. rzeczywiście od
zwyczajają od myfilerua i 
dziailainia? Czyżby wjerzyli na 
serio. że progiraiin oświaltowy. 
na przykład, z :reguły mu.si 
być powiea:-zchoW111y j n ie 
przyniu6\Zący żadnego pożyt

ku.? Są to. oczywiście zagiad
ni€'llia skompliikowaine, pom.ie
YJ'aŻ nie o same gatuilllkd pri<>
gramów tu chodzi, n:ie o ilo
ściowy st-01sU111ek ~ci.aikili 
rOZll"Y'vkl0owyoh do il!lfoirmacyj
n.y-ch lub oświait-owycil - lecz, 
jaik się rzekło, o ioh treść, któ
ra w ramach katżidego gatun
ku może albo UIOOJaniać twór
cr.ą postawę ez1lowieka. adbo 
też obezwladttliać go i prze
kształcać w „vkliOltę". 

Nie należy więc ~ 
samego wynaITa7Jku I'QIZ6zet"2la

jącego zasięg ikonosfery, boj 
to jedynie twór t.eahlruilki, 
spel!niający jak zaJWSzie ty!Tu:o 
taką rolę, jaką mu przydizie
laj~ - św.iiadomie lllllb nie
świaidlorme -. jego t!Q:ytlrow
ni.cy, 

MIROSŁAW AZEMBSKI 

Pracowity sezon 
H.Czerny-Stefańskiej 

W i[u krajach łronoerWwa.
l:a pall1li. dotychci:z;as - z ta
kim wtainiem ZJWlróci.l: się do 
Ha!liny Czernor-Stclań&ki ej 
pr1Zleidstaw:iciiel PAP, kJOrzY
staj ąc z jeJ krótkiego pobytu 
w Warrszawie przed nowym 
tounnee z.a.grairuilczmym, 

- W 28 - brzm:iaJa odpo
wiedź - z tym., że w wi€1u z 
ruc:h wytSitęipo<waJ.am wielo
kirotrnie. 

Obeanie p.iialnistka wybiera 
się c1o Berlina zaohiodl!l;i-ego. 
Daasza trasa jej wurinie.e pro
wadzić będzie do DaJ1111!i, N-0r
wegii, a nootępn.ie dJo NRD, 
Holiaalldii. NRF, Czechosdowa
cji, Austrii i Jaipo111rii, gdzie 
wystą.Pi z 30 k 0111oertami. 

Twój 
sąsiad 

(Dokończenie ze str. 1) 

Reda•lwja prosi o uwagi, o 
Pf'01>01Zycje, o wsJoazówki, k tó 
re pomog'tyby 1'ozszyfrau;ać 
11<1Jjczę·stsze przryczy<ny wiepo
rozumień sąsiedzkich i ustalić 
drogi d;o ich usunięcia. Moi m 
zdamiem uikait01Tzy każdego 
domu powti.nni sobie s®ni, na 
zebraniu, usf!a!lić re·gularm.i n 
domowy. Wyda.je mi się, że 
t>ailci wla,snej „ produlocji'' a•kt 
by~by bairdziej res,pekt<noo,ny 
niż wszystki e na.rz>uoame z 
zewnątrz regu!a,miny. Nile wiei 
rzę, (!)by ta umowa - wynik 
wspólnej dyskus•ji, nie był.a 
prze,1>t'l"zegana. 

Poza t:t..rrn widzę dla kof!--i
te•tów domowy.eh i bl-01Toowych 
rolę mec:Uaitora w erwerni u,a,l• 
nych zatarrgach sąsiedz\fcieh. 
Oczywii·śoie rolę tę 17!IO'{Ją wia.. 
ści-mie sJ)elwi.iać tyli/w lu~ 
ciesz.ący się $'!Jl7nApMiq ogól:u i 
'TTW1>iący ioik.i wici QJU,toryiter/; ••. • 
Wybraliśmy na razie te 

cztery fragmenty lis.tów, ma-i 
ją·c nadzieję, iż . Czytelnicy 
wzbogacą zawarte w nich' 
myśli o nowe propozycje i 
uwagi. Będziemy drukować 
najciekawsze wypowiedzi o 
sąsiadach. Być może niejeden 

z Czytelników ujTzy siebie w 
takim liście, chociaż list nie 
będzie wcale jego dotyczył 
bezpośrednio. I być może 
'Wtedy zr<>-Hmie swoje błędy 
w stosunkach. z sąsiadami . 

CZEKAMY NA WASZE LI„ 
STY! PROSIMY JE KIER~ 
WAC NA ADRES: „DZIEN.; 
NIK ŁÓDZKI", PIOTRKOW„ 
SKA 96 - „PANORAMA", Z 
ADNOTACJĄ NA KOPER• 
CIE: „TWÓJ SĄSIAD". 

Myślę• że t .rz e ba. róWlll e:ł: _J 1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111m1111111im111111111111111111111111111111111111111111 koniecznie wspomnieć tu- = = 
taj o kolportażu polskiej ;: :: 

prasy w CSRS. Pisma pQl• = n k · k . ł e = 

t~~~ •. :ę-~lF!f ~-=~ r aryż z o na_ .Po 07u s użące7 ~=~ ty są sprzedawane w żół-
tych kioskach tej instytu- - -
cji. Największym jednak § o kMtnJTro 11Wjego chcimbre de kat1"1!Jie -,,C'iln•gm.nć", -~"'--z<DS ...... , F:ra.-n- z,a,,„,s~--1- w clulrmb>res de '"---~ 5 =-- bomne ("""'lw"u _,,.,„„„..,,;) wycho- "' .• „ ,,..,..,..... 11"'" "~ ""'...,.,...,. vvi•·~· § punktem sprzedaży prasy .-~· , nu..o..,....., cuz bmz.Wje się. Bywa, że W1J'r'Ol1i jest wieLlcie. Toteż szafy i sk:rzyn.ie "' 
polskiej jest leżący w sa- = <il>i na zw~ą kopulę ~ Inva- sobie na cJULmbre de 001lme ;,kiwate- trzyma się na wspólnym lwrytarzu, = 
mym sercu Pragi, na Placu S Ud.es. W zachod:zącym słońcu ru.11e1k" i przestaje pŁaci<! baij1cn\,&Jobe wk że przeci!S1UłĆ się ""'1'.z'ezeń trudno. 5 
W ł O • K lt - -=-- bl.O!sik i.~·ly, ...,,.„ ,~_,_„ w ••"'~·'kvm· " ;;_ ac awa, srodek u ury ""'""" ..-.u M'-"'"' ~~• sumy, jafloich żącW właściciel. Się.gają Przez czeluść po~wórka przerzuca.my "" 
Polskiej. Ośrodek otwiera = splem.>diorze l!POCZ!IJUJ(];ją ci;elleme szczq,t 0<ne oko«> tyisiq,ca nowych frcmków szniu:re1k i tu stiszymy pończochy t hal = 
swe gościnne podwoje eo- ki Natp0leoina, o~Mja siię o moje odra- miesięcznie; p]i~s karrhcja za w, 00 ki. Pod nami '11Al.jpięk11M.1Jszie pe:rs<pek-
dziennie o godz. 11, ale już pane ścil/Jmy i kamWii-ną pos<I>d~lcę. Po s.zwrnm<le zwie się ume•b·lorwa'Tl,i-erm. tywy pairyża: od !171UJia;Lidów _ roz-
od godziny 10 · stoi pned wodę i do ubi!lcaicj4 wychodwi się na W Too.ż>dym razie, SiZóste i siiódtme T,eoly.; n4e .iiaib.u&:Jrwamy proispe•kt ~ 
jego dr!_Wiami długa kolej• wspólny lwrytairz. U'lub4one miejsce pięrfr{l S·Uvnowiq Z'l.OOll'ty f!TO<nt prz.eio!'W ka.piącemu cd rzeźb; jednem.u z na;j-
ka amatorów naszych ga- są.srtedzJcich. spoifikiań. Chaimbre de ,,proprie,Uui.re'om", Sk!rzyikujemy się oloa2)(1)/<&Zych 70 mos.tów Pairyża _ 
zet. W każdy wtorek, kiedy bo-nne na. prawo za1jqntuje rooomvca z wz,a1jemndie, gdy naw.za. ,,palflronka", Alexamd1'e III, 001,e.j, na &ive Droiite. 
to z Polski przychodzą no- rocz.114 córeczikq. Każdego ranika, o szac01.l>1la pani oolctorowa - wlaśei- toną.ce w zieleni Pola EUzeijs-kie. w 
we prze.~yłki pism, kolejka sz.ós.tej budzi mnie gaitJXR:zemie ma.1.e}; cieDka, P1'Ó'CZ naszej, ktliktL k.arm:let71liie górze - 171.()!rze d.aiehów, Jro;ml, skle-
pęeznieje, wije się jak ~ą:i:. którq 71UIJtloo spieszwie za;b<iera do w Pairyżu, 'W'Uli w Cawnes i =ieczk:u. pień... Wygląda w Ja:k malownicza 
Wszystkie nasze magazyny żl.ob.loa. Na drzwlach po lewej - wi- n<lld Loairą - przychM.zrl na Tooovtrolę. maJkieita <J.tTne1"11kań1>kiego filnnu 0 Pa-
uatychmiast zostają ren- zytów.Toa: „Maxi.atme et M017!1S·ieztr Du- A ona. ;„twa3"dd' d'l'OIPie ~ 1!111. sWd.me ryźu. 
chwytane... pcm.t aveic leu.1'S einfants". Dzti.eol je·st ?i,ę~; by s1JT=dzić, czy 2"nwrsz!.l!ly h--' . . . •- Hót-' d 
Będąc niedawno w zna- troje i one to od rana do nocy bu- IOIJll"ek od umyiwa'?ki (umwccn.oamy C "" oJc<Jll.Ole mWJS..u w "" e 
· k" · · · • • s;mj.ą po "Órn.ych -,.,..;,..,,.,,,.„h ki/,(])Vki Zl'~sztą ~.n la'"'~··-'-·!) ;,,,..,. na s··~•- Ville lami>ą sobie gwwę nad ·u.,.ba-neJ ezes ieJ !!!'eJscowose1 .,. _„ ." N' „. : ~"'W'"":"'„„z·aJ·ą ~-- ~· ·~ ·~-"""'" ,~~-. ·~v.... ni1>tyczm.yrm:I TOZ'1.Viiąza.11Ji>aimi, choć wy-w:ii:poezynkowej - Szpin- sciwuow-eiJ. ig..,,y nw WY'Je'""" ·~ miejtScu.; figuruje on prze.cid jailw 

<llerowym Młynie, w oknie wa1kacje czy lrolio'llJie. Ojciec pra'CtUje pozyc3·a w sipisie ~enia pok-O- /Juna się domy, by zmnw1szyć ,._,_. __ ,,.,__ „._„ · po·~• •. „; ;,embO<Wtemaige'e", cz"U ,-,cz~"' sa-wystawowym księgarni spo = ""''""'~• "''„'"""' C•"""Zlt na. ~·uu„.. ju. Gdy pie'1"'1.Vszy ra.z robUa 'U mni<e " v,-.,, 
t ł - · · d ChaimbretS de b<>nn.e, to w Paryżu ;,,,,......,,,1,~;o, ,,..,,,,.~·"-- s·.·„ 1._,k -·""'"'·z -n mo.cłlOido:we w wąs,"feich gardłach, chlOć s rzeg em sw1ezo w~ aną ··~"" ~-~ .-~~"""""' ··~ ~ =""' ·~ '--· · · b · "ć książkę Tadeus-;:a ~oł~Ja - = ca.ia ins·ty.tmcja. Pod pa•f,iynO'Wanymi przed•s.taw4en·i>u w Comecfi.e Franc;Mse: p,,.,.,u,tJe się to i owo, Y poprawi = 

„Koniec naszego świata". § d'l!channii. patry's1/oich 7oannie1'!lic, k:tóre w oto mo.l.ie1Tows.Tci Harpagon we wspól- warun<ki S<l!ni<tlll1"71.e - wedle st(l)tystyk § 
Przechodząc następnego dn ia § je<dyny sposób lqczą w sobi~ środlloo- czesnym wyidiam.iu i ®msktich sza,tach mi(]Jst eu.ropejsikich i ooo Ameryk - S 
obok księgarni książki tej - woe•u.r()l]}e'i.s.ki s·fiY'l z bu.dowl'llWtwem z W.bośdą i w najW1yższ.ym sJou.pie- w Patryżu naijgorsze, 1x> pro•b/R>n wa- = 
już nie zobaczyłem. Zain- § po~udm4'a, mdes-ziczq się orwe po~w'ie niu dotyka S<WOiich s.przętów... run:ków mies.zkaindiowyC'h je•s.t 'l'!aj- § 
trygowany '-vszedłem do E dla służących. Przed erPOkq Winil; Trz.e•ba zresztą przyzrnać, że wŁaści- dlotilcli·wsz;ą ?"<lJ114 n:a ciele ' mi.al.Sita, a :! 
środka. Sprzedawczyni po- E neczyu;iście, mieisZJlwila f:u S•/Jużba; cie~ 8']}ieis,zy równici z ?iri.wweincją, rokowama. w tym względzie nie W<Tó- :;: 
wiedziała mi, że JłOlskie E po•d=ais gdy dolme a1paTPamemity zaij- gdy w chamibre de bonne wali się żą możlilwości poprawy. = 
książki szybko znikają z 5 mowa.li ,,.pa.ńSff;wo". W ten spos.ób ra- dach lub pęka foiama. W s,trachu o Wywiad w telerwizji frcmcuskiej na E 

~!~~~i~kie!;feółe!śi!i::ha~=~ -~----== __ : eJ~zs::Sbi~y=8°%ro::re=~acJoi/~7:. ~:;~ ~Jt~~~~~~~c~ba ~~ ~; ~1::::=:~,;:·z111r!f:ąc~ta;sfe~ ______ -=i: się dodała: „polska. kmha neigo UJy11oorzystam4'a przeis.trzeni mii.etsz- ko<We karm.ienice pa1'y·s<Tci..e mogą być sięczn.ie 4500 nowych f .ra11,k&w. Za-
moc se mne Ubi". Chciałem kaJlnej. jeszcz.e eksp!Joatowame. dągnęla 50.000 pożyczki n.a budowę 
jej również zrewanżować Dzliiś przez chamvóreis de bonme prze- potdcros gdy mieszczank pa-ryscy; studia, czyli k.aiwcrLerkii w nowym bu~ 
się kilkoma miłymi słowa- wiJja się ca,ly k<J.rowód „rnwszych" spo.- to ;po d.ziś d:zień z krwi i kości .doumict'Wie typu „Le Corbusier''. -
mi ale właśnie przypom- ;: iecz1TWści t'<iJgo wi-ebkietgo zbiio-row-iJS1ka typy z Moliera, owiane duche.m Czy m.a pani ja1meś inne dochody E 
ni~łem sobie wte~y zna~o- ~ lwd.zik:i.e:go. Od podejrzanych imdy- slvą.psitwa i ,żqdizą posiad,.an;i.a, procz pe71isji? (WiOOomo, że urzędni- ~ 
mych, któr:i:y. l?rzed moim =: tviiooów z lwnpewproleita.ni;aitu; po:. moi sąsiedzi z pr(l)wa i z leloo dizi,elą cza pensja caiBkowtcie idzi€ na życie). === 
p ierwszym '!YJ_;uide~ ~a _ przez robotniJlców, za,pomnianą;c'h ar.ty- się ze mną czym maiją. Nigdy w ży- - Nie. 
CSRS zapewniah mnie, ze s·tów, bieid.n:ie js.z:ych r.e~(llf;nia-ntów z ci-u nie zaznaila!m tyle serca., 01kaza- w· 
Czesi są o~iębli. i -;:a- § Algierw, lwloirowych .mieiszkańOOw nego beiz pompy, a z wybornym ga- kę? ięc % czego .s<pw.oi pa.nr! pożycz- § 
wstydziiłem się. . Za. sie- - dawnej W·S\PÓlinoty F1'ancwsilcie<j; (]IŻ do lickbm hum<Yreim, ro od tych bi<zd- -
bie i s~foh zna.iomyc!1· ~ cud.zo:<iemskiich studentów. nych ludzi. Wówcza.s w prafl«tyce po- WZTtrszenie ram'!J!on. § 
Opuściłem więc szyblto . ks=ę E Wla:śeiciele dxJlnych (ljpa1't12rm..emtów, zn.alam sens słowa internac.ion.a.lizm: Tą u.>ymowną odpowiedzią kończ11 E 
garnię wyrz'µeająe z si,~b1e E k.tó<rzy dyspornujq izde<bilwmi na gó- ja, obca tn.atl.Oelt z wa.z<tviislca, loa•/.ecząca. się oudycja, § 
zaledwie „na schledanon E rze. przedlol.ad<l!ją ten ostaitni eilem.ervt ni€'1'Tli&J,sie<rniie ich mowę, bbiższa inn E 
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z m101sca_ ..... 
Metoda ta 2'0Sta1a wynaleziona w Niemczech ł błyska

wicznie podbiła Stany Zjednoczone. Spopularyzowana tam 
jest pod nazwą „metody I. C.", skrót oo słów: „Is<>metrie
Contra.ction". Druga jej nazwa, oo: „Static-Oontraction", 
czyli statyezny trening mlP,śnii()wy. 

Przepis na ten rodzaj treningu wydaje się rzeczywiście 
sensa.cyjny, bo daje szanse ludziom otyłym i przysięg
łym leniom; może zainteresować nawet staruszków, którym 
gimnastyka już dawno nie w growie. Naturalnie metoda 
„I. C." atrakcyjna jest w równym stopniu dla mężczyzn 
i dla kobiet. Jest to niewątpUwle najkrómza metoda ćwi
czeń, jaką kiedykolwiek wynalezione: tylko sześć sekund, 
ale za to codziennie, Te same ćwiczenia powtarzane przez 
kilka tygodni, kilka miesięcy, czy permanentnie - to już 
zależy od trenującego. W każdym razie po tygodniu są 
już rezultaty. Tak twierdzi dr Steinhaus, Niemi.ee, który 
ostatnio objął kałiedrę na uniwersytecie w Chieago. „(:wi
czenia wed!Ug tego systemu, stosowane codziennie, już po 
tygodniu zwiększają siły muskułów o ł proc. Po sześciu 
tygodniach - postęp będzie równał się 50 proc." 

Na czym'!e więc polega to nadzwyezajne ćwkzenłe? Na 
konsekwentnym wysiłku mięśni tej czy innej części dała, 
na której odł<>żyło się zbyt du7.o tłuszczu. ot i caJy tse
kr~ Zeby !toncentracja siły była jak najpdniejsza, najle
p1eJ dać. llllęśnlom opór zewnętrzny, jakąś przeszkodę do 
pokonania. 
Już w 1920 roku - w trakcle dośwladezefi z żabami -

obserwatorzy stwierdzili imponują-ce rezultaty tego staty
cznego treningu mięśniowego. Przywiązano żabę za jed
ną z tylnych nóg do pręta klatki. żaba nie godząc się 
z niewolą, ustawicznie podejmowała próby wyswobodzenia 
nogi. Mięśnie rej nogi wielokxotnie się kurezyły i roz.prę
żaly. Po paru dnliach stały się znacznie większe i silniej
sze od mięśni nogi, która nie była zmuszona. do gwałtow
nych wysiłków. 

W Ja.kiś czas potem dr Erie Mliller; specjalista w dzie
dzinie _medycyny pracy w Instytucie Maxa Plancka w Dort
mun~e, opublikował teorię tzw. ,,alarmu mięśniowego". 
Or;irgiDalność tej teorił zawarta została w twierdzeniu, że 
„n~ powtarzanie w nieskończoność jakiegoś ruchu wzma
cnia nasze mięśnie, ale intensyfikacja &ego rachu". 

* * 20 ti:-aJ!llk6w kary zaipłacil ~
dellJt umwersyitet,u we Frei
mwgu za rzucenie kotletem 
w... głowę kelnera. Mlodzie
niEC tłhmaczyl się w sądzie, 
iż Koran zaibriatnria mu jedze
nia kotletów ~eh. 

• m3. 
Znaal.y ft'aincusk:i reżyser fiJ.

ll1!0f\VY Roger Vadim powie
dzia•l drz:ierutikanom: „Do!Jry 
re!yser mówi przeważnn.e o 
swoim ostaJtm.im fiilmrle. Kiep
ski natomiast mówi z:a:wis:ze o 
swoim nastę,pnym ..• " 

Uczniowie szkoły w Lexing· 
t.on (USA) wnieśli oo władz 
szlk.olnych prośbę o naz•Namie 
ich uczelni imieniem nauczy
ciela Leslrie Jacksona. Mister 
Jacfilsion - jak później wy
jaśni!Q(!lo - za~az:ii caJe gro
no nauczycielskie grypą, tak, 
:iż musiano szkolę zam.lmąć 
na przeciąg 6 tygodni. 

Jedna z zachoclinkm:iemiec
kich ga.2let podała, iż poły

kacz mieczy 1 ognia niejaki 
Jose Rod:riguei poczul po 
którymś występie stras7ll:ilwy 
ból bNJuoba. Ud.aJ się więc do 
lekalrza po czym ZCJStail Sklero
W&lY !Ila qper-ację. Po atwaJt"
ciu ŻIO!łądlk:a.. ch:itrurdzy znale
źli w mm 30 złotych monet. 

Wyst,arozylo to· akurat na I 
kOBZJta kiuraJCl.i:t. 

Mieszkadący w LJmidynie 80-
letni John Lewis bezamtecz
nLe poszuklwał pomocy d.om-0-
wej. Nie otrzymując ofert. 

zrorz;paczcmy staJn.ts7.>ek dopisał 
do kolejn~ ogłoszenia nastę
pującą m!OII'l'Ilację: .,Zdecydo
wany jest€1lll uczy;l'l!ić moją 
gospodynie spadkobierczy
nią ... " 
Pookutkowaro. 

~· g -łi 
Jeden z ~ l'e()eft„ 

zentów naip'isa.l n.aatQPU.i~ 
recenlZję Z wYstaJwj,aoegO '# 
~ Hamleta"· Wobec 
o.start.nich ~ów OC>. & t~• 
kto jest rzeczywJstym auto
rem S1J1'u!k przypisywanych 
Szekspiirowi .._ on sam czy 
też 5:m' F!t"al!!cis Baom. na1eża
laby tę sprawę osta~e 
wyjaśnić. Naszym zdamem 
trzeba otworzyć groby obu 
gentlemenów; t1m kt6ry się 
pr-z,ewrócH po d!zisiejszej pre
mierze, jest niewątpliwie pra
wdzi.iwym autorem „Hamleta". 

•*~ z okazji swych 88 urodrun 
Winst0111 Churchill otrzymał 
tort ważący Z7 kg i ozxioblo
ny 106 różami z maroepainu. 

Vie Obeck, dyrektor Instytutu Wycllowa:nia Fizycmiego 
W Nowym Jorku jest jednym z popularyzaoorów ,,I, C." 
Wydał mnóstwo broszur i płyt gramofonowych, pod pa.ra
doksalnym hasłem: .,Jak wzmocnić bloop<Sy, nie ruszając 
się z miej"""?" W rezultacie widuje się dziś w Stanach 
Zjedn. <Irużyny futboJowe leżące ze stopami WSipartymi 
0 mur, CQ przy odpowiedniej I>OZY'CJi ~wala zmuszać do 
wysWru mięśnie łydek i ud. Bob Hoffman, trener amery
kańskiej ekipy olimpijsk.iej uznał „I. C." za ,,.najbardziej 
sensaeyjną metodę w historii treningu atletycznego", 

KRZYŻOWKA 

Po długiej nieobecnoścł po
wróciła do filmu włoska 

aktorka Gianna Maria Ca
nale. Zagra obecnie główną 
rolę w filmie Bernarda. 
!J_orderie „Kawaler z Pa.r
da.illan" wg powieści Mi-

J_eżeli chodzi o mięśnie brzucha, to jedna z płyt propa
guJą<:ych ,.I. C." podaje następujące W$kazówki: „Wd"ągnij 
brzuch. Jeszcze! Jeszcze więcej! Wciągnij brzuch na tyle, 
na ile :mo7.esz. Wytrwaj chwilę w tym stanie: ~ dwa,, 
trzy. Dobrze, a teraz rozluźnij mięśnie. Na d7liś W"Y$tar
czy.-" C:wtczenie to powtarzane przez dwa tygodnie, w do
wolnych porach dnia, zmniejsza obwód w pasie o 4 do 5 
centymetrów! 

Poziomo: f. A.ntyl<>pa afry
kańska. 5. Serbski tandec lu
dowy. 6. Ma w sobie zatokę, 
zwaną laguną. 8. Siostra-mał
żonka Ozyrysa. 9. Włóczykij. 
11. Zbój mQl"ski. 14. Ma to 
nr 9 poziomo. 16. Służy do 
pokrywa•nia porcelany dla 
nadania jej połysku. 17. Drze 
W·O. 19. Zdarza się be-z: po
krycia. 22. Przeciwnik Dawi-

O'Brien, gwiazda· 'l'V amerykańskiej, :ma orygłnaIJll\ me
todę rozwijania mięśni klatki piersiowej, którą notabene 
stosuje w czasie zajęć zawodowych: zamkniętą pięścią na
<"Jska z całej siły dłoń drugiej ręki. 
Cwiczyć mOIŻila również w wannie: np. owinąć ręczni

kiem szyję i ciągnąć ją w dól. Albo: owinąć ręcznilk!em 
s_tnpy, ciągnąć do siebie i starać się stanąć na nogi. Każde 
cwlczenic powinno trwać sześć se.kllnd. 

W drod.7.., d<> biura, trzymając ręce w ldeszentacll płasz
cm. m<>cno zac!Skamy pięści. Rozmawiając przez telefon 
w kabinie - stajemy na okres sześeiu sekund na czub
kach palców, co rozwija znalmmlcie mięśnie łydek. Każda 
część ciała może zootać poddana treningowi według syste
mu "I. C.". Np. w celu roZW!nlęcia mięśni twarzy należy 
mocno ~ć szczęki. Podnoszenie podbródka usuwa fał
dy tlUS7JCZU narastają.cego pod tą częścią twarzy. 

_. Co Jest w tej metodzie cudo-wnego - mówi apastot 
„L c.•', Vie Obeck - to fakt, że te konieczne sześć se
kund można znaleźć w każdej <>k•olieznośei i o każdej po
rze dnia; w metro, w biurze, w poczekalni u dentysty czy 
u fryzjera, w łóżku. A Ileż traci się czasu, czekają<: na 
kobiety spóźniające się z reguły na randki. Zresztą pano· 
wie i panie, spróbujcie metody „I. C.", a przekonacie się 
o jej wartośei. 

(„Constellation") 
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A.G4T.l CHRl~TIE (22) 

Pr zeł ożył: 
TADEUSZ JAN DEHNEL 

Rowley 1:>„zystanął w bramie i z ponurym 
uśmiechem patrzył na Rosaleen idącą szyb
ko w stronę Furrowbank. Kiedy zbliżała się 
c.lo prz.ełazu w ogrodzeniu, przekroczył !!o 
jakiś mężczyzna. Młody farmer pomyślał 
zrazu, że to Dawid, ale tamten był wyż
szy. i tęższy. Kobieta cofnęła się, a gdy nie
znaJomy Ją wynu,'1.ą!. prz.esko.czvla zw''.:nll1le 
przełaz i pra':l'1e pobiegła w stronę domu. 

„Tak - myslał Rowley - ona miała dziś 
wolne popołudnie: ona i ja. Zmarnowałem 
godzinę cennego czasu... Chociaż kto wie, 
czy zmarnowałem. Sądzę, że Rosaleen za
c;;;yna mnie lubić. To może ~ię przydać. Jest 
ładna, bardzo ładna ..• Ale cielęta także były 
łarlne ... Biedactwa!" 

Z zadumy ocknął. się na dźwięk niezna
nego głosu. Wzdrvgnął się i szybko podniósł 
g' owc::. 
Rosły mężczyzna z plecakiem i w szero-

1,o~krzydł;vm filcowvm kapeluszu s.t<>l 
ścieżce po drugiej stronie bramy. 

- Czy to droga do Warmsley Vale? 
Młody farmer spojrzał nań nieprzytomnie, 

potwórzył pytanie i z trudem odnajdując 
język w ustach, powiedział: 

- Tak... Tą ścieżką prosto przez pole ..• 
Jak pan wyjdzie na drogę, trzeba skręcić w 
lewo i za trzy minuty będzie pan na miej
scu. 

Identycznymi słowami odpowiadał już na 
pytanie kilkaset razy. Ze stacji ludzie uda
wali s.ię często drogą dla pieszych, mijali 
wzgórze i w dolinie tracili zaufanie do 
ścieżki, gdyż la.sek Blackwell zasła.niał wi
dok na Warmsley Vale. Wioska leżała w 
kotlinie, a nad korony drzew wychylał się 
tylko wierzchołek kościelnej wieży. 
Następne pytanie nieznajomego było mniej 

schematyczne, lecz Rowley odpowiedział bez 
wahania: 

I ,.Pod 
Zresztą 
że po-

- Są dwa hotele „Pod Jeleniem" 
Dzwonem". Poleciłbym „Jelenia". 
oba są równie złe lub dobre. Sądzę, 
kój dostanie pan bez trudności. 

Rowley spojrzał na niernajomego z więk
szym zainteresowaniem. Dlaczego nie zare
zer:"ował sobie pokoju, jak to się zazwyczaj 
robi? 
M<:żczyzna był wysoki, barczysty. Miał 

f:niada twarz, brodę i dziwne b!ękitne oczy. 
Liczył koło czterdziestki I można go było 
nazwać przy~tojnym na jakiś surowy, lub 
raczej zawadiacki sposób. W każdym razie 
nie budził szczególnej sympatii. 

„Chyba przyjechał z daleka myślał 
Rowley. - Nawet ma trochę kolonialny ak
cent. Ciekawe... Zdaje mi się, że znam tę 
twarz... Gdzie ja widziałem tego człowieka, 
lub kogoś bardzo podobnego?" 

Kiedy tak medytował, zdziwiło 1!<> następ
ne pytanie nie~J!ajome~O! 

da. 25. Nie sierżant Garcia. 
27. Rzymska nazwa terenów 
zamieszkałych przez Gallów. 
28. Mnóstwo. 29. Termin kar
ciany. 30. Rodzaj sieci rybac
kiej ciągnionej przez statki. 
31. Tapiseria. 

chela Zevaco. 

Pionowo: 1. Najwyższy w ruielrt6rycll 
szczyt Grecji. 2. Rozkład. 3. 
Ujęcie filmowe. 4. Pisarka 
francuska, przeciwniczka Na-

poleona. 5. Ro
dzaj dekoltu. 7. 
Nie znawca. 9. 
Ftak wijący mi 
sterne worko-
wate gniazda. 
10. Jednostka 
natężenia prądu 
elektryczne>(o. 
12. Imię męs
kie. 13. Przy
n .ad sportowy. 
15. Stos drze
wa ooałowe<.>:o. 
18. Stolica Ko
luTQ.bii. 20. So
fista I filolog 
l.'!recki, słvnny 
ze zjadliwei 

muzeach. już w pierwszej 
sali przybita' jest oo ściany 

des.ka. a oboik przywiązane 

są łańcuszkami ołówki i scy
zoryki, Umie=<l!Tly obok na
pis lnfx>rmuje: .. Jeśli nie mo
żesz za,paillować nad chęcią 

uwieczm.ienia swych inicja
łów na murze, uczyń fo na 
te.i de.sice". 

- Nie wie pan przypad
kiem, w którym mieszka
niu bawi się moja żo.ra, 
przebra.na. za motylka? ..• 

* * * 

krytyki dzieł 
Homera. 21. 
Zwierze domo
we. 23. Rupie
ciarnia. 24. 0-
P"ra Verdiego. 
26. Pies. 

Zaba'W!ly wY'J)adek przyda
rzył się ~11 Tain.talierow1, 
prz.ebywająoemu na wczasach 
w SoP!"onie (Węgry) tuż nad 
grain'.cą austriacką. Otóż wy
slaJ on kartke z pozdirow1e
nlami do swych krewny".h za
mieszkałych we w.si Bagdad. 
niedaleko Budapesztu. Kni:-tka 
dota.r'!a do adresata dopiero 
P<> t17JE?Ch m'es'ącuch. Jaik się 
okazało, wędrowata Ql!l.a przez 
teti czas po is:tolicy Iraku. 

- Mówię ci, stary, nłe 
wierz kob!et&m, naJp•erw 
w t.ańcu cię zwodza., a UP
tem puszczają kantem! .•• 

e POWIESC .,DZI.ENNIKA" e POWIE9C „DZI.ENN'IKA„ e POWI.ESC „DZIENt~lKA" 

- Czy jest tu gdzieś w sąsiedztwie po
siadłość Furrowbank? 

- Jest... To tam na wzgórzu. Musiał pa.n 
zwrócić uwagę na tę posiadłość, jeżeli na
turalnie szedł pan ze stacji drogą dla pie
szych. 

- Aha - spojrzał w kierunku wzgórza. 
- To ten duży biały dom, zdaje się nowy. 

-Tak. 
- Wspaniała rezydencja. Utrzymanie jej 

w porządl~u mu.si kosztować majątek. 
„Pewnie że majątek - pomyślał Rowley 

- i to nasz". 
Na chwilę przesłoniła mu wszystko na>(ła 

fala gniewu. Gdy odpłynęła, Rowley zauwa
żył, że nieznajomy spogląda w kierunku 
wzgórza, a w oczach ma szczególny wyraz. 

- Kto tam mieszka? - zapytał. - Może 
niejaka pani... pani Cload? 

- Tak. Pani · Gordonowa .Cload. 
Człowiek z ,plecakiem podniósł brwi 
uśmiechnął się dyskretnie. 

- Aha... Pani Gordonowa Cload szep-
nał. - Nieźle jej się wiedzie. No, to dzię
kuję ..• 
Kiwnał głowa Rowleyowl, poprawił ple

cak i zamaszyście ruszył w kierunku Warm
sley Vale. 

Młody farmer odwr6cił się i wszedł na 
pod.wó.rko. Nadal dręcz~ło go pytanie: 

„Gdzie ja, u licha, widziałem tego typa?" 

* * 
Około pół do dziesiątej wiecwrem Rowley 

· odsunął stos urzędowych formularzy pi<itrzą
r.3. się pged ,iim fi.a ~uchen~ym st.Qle. :Wstął, 

bezwiednie rzucił okiem na fotoj(rafie Lynn 
stojącą na oółce nad kominkiem i ze zmar
szczonym czołem wyszedł z domu. 

W dziesięć minut później pchnął i otwo
rzył drzwi baru w llotelu „Pod Jeleniem". 
Stojąca za ladą 9eatrice Lippincott powitała 
go uśmiechem. Uważała pana Rowley'a Cloa
da za bardzo przystojner.o meżczyznę. Mło
dy farmer zamówił kufel piwa I popijając 
wymieniał z S!\Sladami zwykle w takich ra
zach uwagi na temat szkodliwych poczynań 
rządu, pogody i przewidywanych zbiorów. 

Po niejakim czasie oodszedł do panny Llp
pincott i zapytał cicho:. 

- W hotelu zamieszkał niemajomv. Tęgi 
chłop, w kapeluszu z szerokim rondem. 

- Aha. O szóstej wynajał pokój. O tego 
12.anu chodzi, panie Rowley? 

- Tak. Przechodził koło farmy. Pytał o 
drogę. 

- Wygląda na to. że przyjechał z dale
ka - orzekła właścicielka hotelu. 

- Ciekawe, co to za jeden? - bąknął 
Rowley. 

Z uśmiechem spojrzał na Beatd.ce. Uśmie
chnęła się w odpowiedzi i sięgnęła pod ladę. 

- Łatwo sprawdzić, panie Rowley, jeżeli 
pan sobie życzy. 

Wydobyła grubą, oprawną w skórę księ
gę - rejestr gości - i otworzyła ją na za
pisanej w połowie stron.ie. Ostatnia pozycja 
brzmiała: 

..Enoch Arden. Cape Town. Brytyjczyk". 



z krajowej 

przemysłu Jmarsk1ego 

Poważny wzrost 
eksportu 

Kolejarze nie poddają się 
atakom mrozu 

Klienci PKP nadal utrudniaią pracę 
~odiarn.:>ść, ocj.a.tywa 

zalog, zw1ę.k,s;;;E11111e cl;.5.poriu, 
wyżSUl jako.Sc produkcji, 
kOi!Wekwencna reaJ.iZcilC'Ja p.a
now p:ar.ępu tec.nn..cz.nego -
Lo problemy. którymi zajmo
wanio &1ę ~ bm. na krajowej 
naira.dz.iie a.KtY'wu pa.rtyJn-0-go
spodiall"cz.ego p1izemyslu ln1air
&K;.ag,o w B1fil&ku Bta.eJ. 

Szczegolrue poważne zada
nia maJą oo wykonania w br. 
z.a.Kla.dy przemysm lnia.rskie
go w dz:ediz.irue eksportu. 

Ekspon tlkainilll ln . .anych w 
porownall1!iiu z !WJ r. ma 
zwiększyć się o 55 p!'C'C'ent. 

14,6 mln. m. (okoio 8-0 pr-0-
cen t eksportowanych tkanin) 
prziez.nacz.ono n" rynki k.ra,iow 
k.a.p~taJ:>5>tycznych USA, 
Kaa1ady, SzlwecJi, Nocwegii, 
Wiielkiej Brytarui i l!Ilnych. 

Godny podkreślenia jest 
równi.eż WZIXMt atż o 92 p1•oc. 
ba.rxlw opiacal:neg-0 ekspOtI'tu 
plyt paźdz.erzOW)lch. 
Lączrue v.-pływy 7-e s-prueda 

ży tow.arów fa-bryk lmarSlk1cn 
za gran.icę wj"i!lri.-06ą w br. co 
najmniej 42 mi:liOl!ly zł c!.ew~

zowych. 

Towarzyski wielnryb 
MOSKWA (PAP). - Na po

czątku zimy w pot."Cie we 
W!Jia<lywos;;olku pojawiil d ę, 
jak oo roku, potężny wi·eloryb 

olbtio,towlec na:zywa1ny 
pr.rez mieszkailców m:OO.a 

WARSZAWA (PAP.) - Mr 6z nadal nęka nasz 
transpl)rt. Naj 'Llslre tempera. tury, niczym koni:k sza
chowy, pneskaJ!:ują z okręgu na okręg. Ubiegłej do
by najbardziej dały się one we :nnaki koleja<rz.iom 
DOKP Wrocław, gdzie było minus 20 st. C., w w
botę zaś w na.itru dn1iejszych warunkach pracO<Wali 
ko·le l il"Zl! ne podka.rpa.i '.tioh I nia.ch i węzłia.ch ]gt>

lejowych. :Solit>wain<> tam bo "'iem aż 29 i;rt. mrm;u. 

Oele2a cja Smoleńszczyzny 
zwiedza ziarn i ę łódzką 

W województwie łódzkim 
przebywa delegacja Smolet1-
skiego Obwodu ZSRR. W 
skład delegacji wchodzą: 
przewodniczący Prez. Obwo
dowej Rady Naroclowej w 
Smoleńsku - D. I. Fił:J.tow, 
sekretarz Komitetu Rejono
wego KPZR - B. C. Moisfo
_jew, bohaterka pracy socja
listyc~nej - A. I. Ilina, prze 
wodmczący sowchozu im. 
Armii Radzieckiej - F. M. 
Stiepanow oraz przewodni
czący kołchozu z Tałaszkina 
- L. W. Elgudin. 

Mimo OO!'az w:ększego zim
na ruch pasażerski PKP wy
glądał nie najgorzej. Spośród 
pociągów dalekobieżnych przy 
chodz~cych np. na dworce 
warszawskie większe opóźnie
nia - ale W' granicach tylko 
do jednej godziny - miały po
ciągi przychodJząoe z za.gira.
nicy: z Wie&nia. Pragi i Ber
Uina. W komunikacj,i krajo
wej na.jwięktSze 57-mimturowe 
opóźnienia mia! pociąg tStZ~
ciński. Dwa 1noe przyij>echa
ły w 50 mim. po wyzmaczo
nym =asle. reszta punktual
nie lub zaledw'e o kiilka1naście 
mmut póź.nJej. 

Wie1oe niepokojąca jetSit na
tomiatSlt sytuacja w ruchu t0'
watrowym. Chodzi oczywriś

c;e o zaladu.nek i wy!adrnnek 
towia.rów pn.ez kli€1t1Jtów PKP. 
W sobotę padł rekOII"d 'ilo6ci 
niie zala.dtowamych a z11rplaino
wamycli do zatadn11I1Jk1U w aigo
nów: aiż 5.400! Gdy do tego 
dodamy, że rów111DC2le.Śn1e to-I 
ry blolmwa.lo 5 tys. wa.gonów 
pełnych róż.n.ycli towairów. 
których na czas nie zdolano 
wyladio•wać - zniajdzi1emy od-

powiedź na pytairui.e cliacrego 
kolej musi już odmawiać ]:>O<l 
sit.awienia wa.gonów niektó· 
rym zakładom.. nawet na naj 
piln.i.ejme ?rze"NOZY. 

Warilo Jeszcze dodać, że 
Wfiil.YS...."'Y dy1SJPOZy1:0irzy PKP 
po prostu boją się nie-.jz:eh. 
Jeśli bowiem - ze;oon!e z 
dotychczasiową nioechlubną 
tradycją - tylko niew'e1ka 
l'czba t>rZEdsiębitOII\Sotw pa
miętać będzie o ooowiąz,ku 
prowa~-m.ia prac ladunko
v.'Ych ró1Nn.ież w &wię·bo, to 
w przyszłym tygod!l1bJ sy
tuacja na froncie prrewozu 
towairów rno'Że być już bair
dzo aJ.armująca. 

NRF 
Łagodny wyrok 

BONN (PAP.) - Niezwykle 
ta,grodrn.ie wstosu1nkowat s~c; 
sąd przy~ęglych W<:) .E'lenf:hur 
gu W10bec b)"łego SS-ooor
sturmbao1nfueh.rera M.artina 
FaUenza oskarżonego o w.spól 
udzJbt w zaimt0irdlowa;n:iu 40 

ty&. osób. Sąd ven nie tylko 
skaza•! go w piątek za1le<lM''e 
na 4 I.at.a więzienia. za,liczając 
przy tym na poczet kary 2 i 
pól roklll airesz;tu śle<kziego, 
allie wypuścill go z saili rozpraw 
na wolnicsć. 

Kiedy FaHeniz ma odsiedzlieć 
reszrtę tej n1ezwykle !a,godin.ej 
kacy, nie wi:adOl!IJJo. 

„dowódcą''.. Ten lliezw~"kly 
podJró,ż:ruik "za.wija" do Wła
dywostoku 2 razy do roku -
na począitku i na k:JOńcu zimy. 
Grzb'et olbrot.owca ma ślady 
bli7'!1 powstałych przypuszczal 
n1e od udierz.enna baripunem. 

Wczoraj miało miejsce spot 
kanie gości z kierownictwem 
Wydz. Rolnego KW PZPR 
oraz z kiero~·„ictwem Wv
dzialu R.olnictwa i Leśnictwa 
Prez. WRN. Po spotkaniu 
które miało charakitel' wymi~ 
ny doświadczeń, cześć człon
ków dele,gacji zwiedziła PGR 
Osiny, cześć udała sic do Pa
bianic, !!dzie obejrzała kom
binat szklarniowy. 

~~~~~~~~~~~~~~~~~-

„Batory" powrócił 
z rejsu 
sylwestrowego 

W dniu dzisiejszym nasi 
goście przebywa.ią w Łodzi, 
l?dzie m. in. obe.irza Muzeum 
Ruchu Rewolucyjnego. 

Jutro członków delel(acii 
Smoleńszczyznv czeka praco~ 
wity dzień. W nrof!ramiP -
zwle<lzenie Zak!adów M;e
snych w Pabiani<>ach, a tak
ze wizyty w PGR. spółtl?·i„1-
niuh produkc:v.inyc!t i kół
kach rolniczych powiatów: 
s\era<'l>:k;ego. łask;„,,...,, kut
nowskiego i łęczyckieiro. 

(kat) 

Nagrody dla najlepszych 
świetlic społecznych 

W kwietniu ubiegłego ro
ku Wydział Kultury, Towa
rzystwo Przyj aciół Dzieci i 
ŁK FJN ogłosiły konkurs 
pod hasłem „Najlepiej pracu
jąca świetlica społeczna". 
Spośród istniejących w Ło
dzi 30 świetlic społecznych 
działających pod patronaterr: 
Wydz. Kultury i 36 działają-

cych pod patronatem TPD, 
udział w konkursie zgłosiło 
30 placówek. 

W grudniu ub. roku jury 
zrobiło przegląd świetlic i 
oceniło ich pracę pod kątem 
powiązania ze środowiskiem, 
wkładu pracy społecznej oraz 
atrakcyjności i różnorodnoś
i;i form pracy. 

GDYNIA (PAP.) - 12 bm. 
prz,ed dw<XrCem InlO!l'sk1m w 
Gdyni zaoumowal MIS „Ba.
key", któ..ry powrócił z syl
westtiowego rejsu. 230 tury
stów zagrall'lliczJnych z Ang! iii, 
Framcji, Bclgtil, Dain.ii i Sziwe 
cji zwJedziło m. in. Kadyks, 
casa-bmkę, Lirz.boalę, Teneri
fe na Wys.pach Kamia.ryjskich 
oraz Maderę. Noc sylwestro
wą pasa:żeroowliie ,.Batorego„ 
spędzili na redzie na Ma
derze. gdzlie wydiały sobie 
»RĘJ11Jde2.• VlO<U>S" licznie sta.tk.i 
pa~.aż.erskie. 

PREMIERY FłLMOWE 
W wyniku oceny nagrody 

otrzymało 6 świetlic, wyróż
nienia - 5. Jury przyzvało 
również 5 nagród indvwidual 
nych. Nagrodzone świetlice, 
to: świetlica przy ul. Lo
rentza 113, Sląskiej 168, Li
manowskiego 203/205, Josele
wieza. 16, Przybyszewskie
go 76 · i· Tow. „Trzeźwość" 
przy ul. Obrońców Stalingra
du. Nagrody indywidualne 
otrzymali: A. Dębowska, S. 
Rosłońska, F. Malina, z. 
Jasiński, N. Ma.lanowicz. 

Po 3-dJrui.owym pobycie w 
G<lyni, M IS „.Ba:tory" wypły
nie 15 bm. w drugi rejs wy
cieczikowy. -Turniej czytelniczy 

ZMS 
Komitet Z:ódzki ZMS infor-

muje, że książki objęte turnie
jem czytelniczym KC ZMS i PW 
„Lskry" są do nabycia w księ
garniach Domu KBią:tki przy ul. 
Piotrkowskiej nr 105 i 193. Ter
min przeprowadzenia eliminacji 
wstępnych turnieju został prze
dłużony ostatecznie do 15 stycz. 
nla br. Grupy ZMS, biblioteki, 
domy kultury itp. winny w tym 
terminie składać meldunki o 
przeprowadzeniu elimina.cji do 
właściwych terenowo komitetów 
dzielnicowych ZMS. 

Najbliższy tydzień przyno
si dwie premiery polskie. 
Jedną JUZ zapowiadaliśmy 
(nie odbyła się z powodu 
przedłużającego się remontu 
kina), mianowicie film Woj
ciecha Hasa „JAK BYC KO
CHANĄ". Ostatecznie re
mont .„Polonii" ma być ukoń 
czony 17 bm. i tego dnia od
będzie się premiera filmu. 

Drugi polski film, to „TRO 
JE I LAS" - również dra
mat. p.sychologiczny, którego 
akcia rozgrywa się w leśni
czówce, a głównymi bohate
rami są: gajowy, znacznie 
młodsza od niego żona i -
„ten trzeci". Reżyserem fil
mu jest stanisław Wohl 
autorem zdjęć Antoni Wójto~ 
wicz, w głównych rolach: 
Jan Świderski, Anna Ciepie
lewska i Bo!(usław Sochnacki. 
Film wejdzie do „Wolności" 
od 19 bm. Natomiast od wczo 
raj w kinie tym wyświetla
ny j~t film produkcji ju
goslowiańsk.iej „KAPITAN 
LESZ". 

W dniu 11 stycznia 1963 r. zmarł 

„ • 
1nz. JAN GALICKI 

odznaczony Srebrnym Krzyżem Zasług! 
długoletni pracownik Biura ProjekLów' 
Budownictwa Komunalnego w Łodzi. 

W Zmarłym tracimy sumiennego pracownika 
'?dfałowa.nego Kolegę. 

Cześć Jego pamięci! 

nie-

DYREKCJA, POP i RADA ZAKŁADOWA 
BIURA PROJEKTÓW BUDOWNICTWA 

KOMlJ"NALNEGO w ŁODZI. 

Dnia 11 stycznia 1963 roku, po krótkich cierpie
nia.eh zmarł, przeżywszy lat 68 

s. T P. 

JAN GALICKI 
Wyprowadzenie drogich nam zwłok z kaplicy na 

Starym Cmentarzu przy ul. Ogrodowej nastąpi dnia 
14 bm., o godz. 16, o czym zawiadamiają pogrążone 
w głębokim żalu 
533/G ŻONA i RODZINA 

6 DZIENNIK L9DZKI m: lg (50l:U 

W „Wiśle" na dwóch pierw 
szych seansach Qglądamy 
obecnie film sensacyjno-szpie 
gowski produkcji czechosło
wackiej pt. „PIĄTY WY
DZIAŁ" (reż. J. Polak), opo
wiadają.iy historię likwida
cji siatki szpiegowskiej NRF, 
działające; na terenie Cze
chosłowacji. Film ten wy
świetlany będzie na wszyst
ki eh seansach. Zaś od 17 bm. 
do .• Wisły" przechodzi „WSZY 
STKO DLA PAŃ", 

(w) 

·Z 11kosa 

A " „ gawa , 
Z apowietdziana ost<cz,f.ni.c 

przez kawiall'nię „Aga
wa" imprez.a „1V Aga-

wie przy kaiwie", śoi.ągnęla 
do wkalu komplet gości. w 
impre.rie mwli WIJS·tqpić: 
Woźnia11rows.Jd, Tomaszew&ka, 
S:twa-jcer. Kawa - jalk =y
kle, ale to co „przy kawie" 
- musi;aeo z.as-koczyć i l'O.Zc.zta
rować gaś-ci k<vwia'1"ni. 

W s.tawkę roc?:T'.ywkową w 
cza·sie dam•sii<ngu rozpocz.ę-to 

od.„ odwołani.a imprezy. Orga. 
niza•t<Yrzy za późno zgto·s.vli 
progra·m w Wydaiale Kubtu
ry. Nie dopełniono f<YT'mal
ności. Na da.nsingu peLnił 
utięc dyżur praoownvfo Wy
dzioa.lu Kultury, Jotóry nie oo
puszcz'IU artys.tów -na esbra
dę. Ci zn.ów ch.cąc ratować 
sytuację ZQl'gatnizowa,Zi -tmpro 
wizow-ane wys'f.ępy, j(ll/w 
„•t!Vle:n.ty z widowwi". Jedna 
artys·~ka of!.arowa.lia. s.ię nawet 
śpiewać w pożyozonych od są 
si.atdJki przy s·f!o<li'l;,u szpUkach. 
Wszys•tko to ra.ze·m ~Clik.rawa,/,o 
!UL niezły „ubaw", (l)le było w 
sumie bardzo niepowa,żne. 
Za.jrzeliśmy .zta Jou,Zisy tej 

spra.wy. Wydziial K11-litmry wy-
jaśnił, że orga:ntzatorzy z 
„Agawy" om1nęli jedynego 
upowaznionego do organiz01.va 
nba ta'kich im.pre.z pośredni1ka. 
„E·St'1'adę'". A więc znów z 
f(llkVm brude'm niedawno 
okielzna'7Z!ll „chiabttira". 

Na·smva się refleks,ia: cze-
m1' k.ierownilCtwo ,,Ag<aW'l/" 

Wcz.oraj odbyła się miła 
uroczystość wręczenia cen
nych nagród. Przybyli na 
nią przedstawiciele władz 
miasta z wiceprzewodniczą
cym Prez. RN prof. Romanem 
Kaczmarkiem i kier. Wydzia
łu Kultury mgr E. Przeź
dzieckim. przedstaiwiciele ŁK 
FJN i TPD. 

(w) 

kawa etc ••• 
wwd,zq,c prMVOOP'Odo•!J.nie, 
itmpreza jest .zor.ga.nizow.a_na 
be.z:prawnie, nwraz~l.o swoaich 
kifen ww na przykry za-wód? 
ŁZG-KawiaJrnie twierdzą 2ed-
1U1Jk że wobec wys()k.ich s.ta
W<21k „EsPrady", imprezy po
do•bne s4 dla Tcaw.iairni nie
opbacalne i z góry trzelJ.a z 
nich zrezygrwwać. 

Czy ko·niecznie? CZ!J slorwo 
0 kwww'l"ni z Jooba.reitem, re
wtą, a choćby „.po:VwieczQl'
kie<m przy mikrofo·n.ie'' - w 
Lod~ nigdy n.ie s.tanie &ię 
cil!'..lem? 

M. Kr. 

2 LUTEGO BR. 
w salach Grand Hotelu 

TRADYGYJNY 

BAL 
PRASY 

ZgłQS'łlenia pnyjm~je 
sekiretariat 7..an..ądu 
Uddzialu SDP. ul. Piotr
kQwska 96, ITI p. w gQ
d·Ziinach od 12 dQ 14. 

~ 

·'-··· rf~ ,, ,.1 ~@1 I 
::~ 

"-! I @z toaz1 1@ 
I w kilkn 1tkudaeh 
! „ 5ZKLAN KA WODY" 

~ 

l 
Zespól Teatru Ziemi Łódzkiej wystąpił wczoraj w sa

li przy ulicy Kopernika 8 z łódzką premierą komedii 
IK. Scribe'a „Szkla.nka wody" w adaptacji Michała 
Orlicza, a w reżyserii Anieli Borysławskiej. 

Sztuka grana już była w terenie, gdzie spotkała się 
z b_ardzo dobrym przyjęciem. źródło tego sukcesu. to 
~aro';Vno at rak cy jność fabuły„ dobry warsztat aktorski, 
Jak 1 navrawdę bogate stylowe kostiumy oraz oprawa 
scenografic<J:na Ewy Soboltowej. 
Dziś (w niedzielę o godz. 19) odbędzie się premiera 

prasowa tej sztuki. 
Na zdjęciu: E. Olszańska - (Abigait) i z. Szymczak 

(Arthur Mashan). (m) 

Zakład Techniki Statystycznej 

otwarły 
Wczoraj, zgodnie z zapo

wiedzią, odbyło się uroczy
ste otwarcie Zakładu Tech
niki Statystycznej, miesz
czącego się przy ul. Za
chodniej 47. W ten '>Jiosó'h 
ta pożyteczna placówka, 
która pracuje dla potrzeb 
Wojewódzkiego i MiejskiP.
go Urzędu Statystycznego, 
została oficjalnie przekaza
na do eksploatacji. 

Na uroczystość przybyli 
I sekretarz KW 

PZPR Stefan Jędrysz
czak, sekretarz KW PZPR 
- Bolesław Malinowski, se
kretarz KŁ PZPR - l\fa
rian Kuliński, przedstawi
ciel KC PZPR - Kaz.imierz 
Kaczmarek, prezes GUS -
Zygmunt Padowicz, prze-

-~~~~~~~--~~~~ 

wodniczący Prez. wRN 
FrancisEek Grochalski 
wiceprzewodniczący 
RN m. Łodzi 
Wróblewski. 

Po krótkiej części ofiejal
•ej i powitaniu przybyłych 
przez kierownika zakładu 
- Jerzego Burskiego, goś
cie zwiedzili sale: maszyn 
pomocniczych oraz podsta
wowych, a także pomiesz
czenia socjalne. 

jp 

i• ODCZYTY 
i• SPOTKANIA 

Staraniem Muzeum Sztuki 
Towarzystwa Przyja-ciól Sztuk 
Pięknych, w ni·edzielę, 13 bm: 
o go<lz. 12, w sali wyl<lad•oweJ 
Muzeum Sztuki (ul. Więck<>W
skiego 36) prof. dr A . Na.d•ol· 
ski wygi-osi odczyt pt. „Ba· 
dania począLków Państwa P·e>l• 
skiego" (z cyklu 'l'ysiąelecie 
Państwa Polskieg-0). Wstęp 
wolny, 

Nowy budynek Liceum 
dla Wychowawczyń 

Przedszkoli 
oddany do użvtku 

Wczoraj na Bałutach przy 
ul. Dziewanny, odbyło się 
uroczyste oddanie do użyt
ku nowego budynku Li
ceum Pedagogicznego Wy-~ 
chowawczyń Przedszkoli. 
Wśród zaproszonych gości 
byli m. in.: zastępca prze
wodniczącego Prez. RN m. 
Łodzi - prof. R. Kaczma
rek, kierownik Wydziału 
Kultury KŁ PZPR - J. 
Pakuła, lnuat.<>r OS m. Ło
dzi M. Wcźniakowski, 
wizyt3'tor z ramienia Mi
nisterstwa Oświaty B. 
Trojanowska i wiceprezes 
Zarządu Okregowego ZNP 

* * W niedziel<:, 13 bm. o godzi
nie 18, Klub MPiK oraz Lódz 
kie 'l'owarzystwo Muzy.c' ft 
organizują kolejną pr-elekeJ': 
pt. „Włi00i i Francuzi w n1u
zyce", którą wygtosi A. 
Schmi•lit. Wykonawcami b<:~'!' 
wol<aliści i instrume:ttal1sc1 
łódzkich szkól muzycznych. 

* :>[. * w P'Oniedzia.l·ek, H b"\. o 
godz. 14 w Io-kału NOT w Lo· 
dzi (ul. Piotrkowska 10?.) inż. 
inż. Schenk i Goeb·el z NRD 
wygłoszą odczyt na temat 
„Wyłączniki ochronne niskie
go napięc1a". 

* :>[. * Dyrekcja Pa1istwowego Tea
tru Nowego w L<>dzi pooaje 
do wia·donH>śei, że <>elw·olane w 
dniu 25 grudnia 1962 r. przed
stawienie „Zaoezar·o\vana g,ospo 
da", odbędzie się dziś, 13 
stycznia br., o godz. 15,all na 
malej sceni·e. 

Zakupione bilety z 25.XIt. 
1962 r•aku, są ważne beZ p·rze
steropł·owywania. 

* :>[. * Klub Kobiet zawia.da.mia, że 
14 bm. o g·odz. 18, w lokalu 
LK przy ul. A. Struga 1, od
bęrlzie się <><!·czyt pt. „l\I-oje 
·wrażenia z l''łoch", który wy
gl06i Anna Pogonowska. 

* ~ * W Klubie Studentów (Pi·1>tr-
kowska 77) 14 bm. o go-dz. 20 
01l.będzie siP, o"lczyt red. Wie
sJawa Jażdżyński·eg-0 pt. „Od 
Polaka d·O anty-Polaka". 

- A. Królowa. 

Ciekawie opracowany pod 
względem architektonicz
nym i plastycznym budy
nek mieści wszystkie po
trzebne pracownie, gabinet 
muzyczny i pedagogiczny, 
specjalną salę muzyczną 

itp. 
Piqcioletnie liceum 

jedyną szkołą średnią tego 
rodzaju w Łodzi, a absol
wentki uzyskuj a oprócz 
świadectwa doirzałości peł
ne prawa wstępu na wyż
sze uczelnie. 

Na koniec mały apel pod 
adresem MPK. Ponieważ 
szkoła leży na peryferiach 
miasta. uczennice mieszka
jące w innych odległych 
dzielnicach będa miały trud 
no~ci z doiazdem. Gdyby 
tak kursująca ta trasą 
,.ósemka" - jeździła czcś
ciei w godzinach rannych, 
albo miała drugi wagon 
doczepny - przedszkolanki 
nie spóźniałyby się na za
jęcia. 

(S!.) 



lhllllnllililhllllillllllillllllllllmlllllilllmlllmlllnmDDIHHlmllm EKONOMISTĘ z wyŻsz;ym wyksztalcenlem PR.ACOWNIKA um-łow-o na ~slfo ;,SXODĘ"..Sparia<k &J>'t"M-
J ~ ...., d.3Jm, Oglądiać Moil'll.~ 

PIEBZl!I- sta!re . ~~ 
Wól=ańSka l~ m. S, tel. 
222-47 329 G 
<::ERUJE artystycznie gar 
derobę . i dywany. Pawli
kowska, Piotrkowsika 94, 
tel. 2.47-70 398 G 

REMONTY i BUDOWĘ 

1 
KOTŁOW PRZEMYSŁOWYCH 

na stanowisko kierownika planowania, za
trudnią natychmiast Zakłady Przemysłu Ji'ił
cowego w Lodzi, ul. Skrzywana 5/7. Zgłosze
nia w godz. 7,30-15. 237/T · 

'kier. sekcji organizacji pracy i pła<:Y, u.tru~- 8, w g00rz:. w-16 
ni zaraz Zarząd Powszechnej Społdz. Spoz. 

1 
_________ _ 

oraz 

OBMURZA 
KOTtóVł 

wykonuje 

Spółdzielnia 
Pracy 

„KOTŁO BUDOWA" 
Łódź, 

ul. Wólczańska 
nr 168 

INFORMACJE 

w. 263-09 

11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 

lll PRACOWNICY POSZUIOWAij 

INŻ MECHANIKA lub technika mechanika 
ze specjalnością instalacji sanitarnych . na 
stanowisko inspektora nadzoru oraz inżynJe
ra lub technika budowlanego na stanowisko 
inspektora nadzoru, maszynistę parowozu, 
elektryków, monterów kotłowy{)h, kierowcę 
- zatrudni Elektrociepłownia im. Wł. Leni
na w Lodzi. Zgłoszenia z podaniem i życio
rysem przyjmuje dział kadr Lódź, ul. Wró
blewskiego 26, w godzinach od 3 do_1_4_. __ 

w Stargardzie Szczec. Wymagane wykształ.
cenie · średnie ekonomiczne oraz 3-letnia pra
ktyka na wymienionym stanowisku. Podania 
przyjmuje sekcja kadr oraz informacji udzie
la · na telefon 21-35. Miei;zkanie zapewnione. 
- warunki płacy i pracy do omówienia. Za
rząd spółdzielni zatrudni również dekorato
ra. Wymagana :imajomość dekoracji sklepów 
branży przemysłowej i spożywczej. Informa
cja jak wyżej. 161/K 

Ili OGŁOSZENIA DROBNE· Ili KIEROWNII{A pracowni, starszych projek
tantów, projektanta, ekonomistów - wyma-

j k 
TRZY poikoje, kuchn1a 

gane wyższe wykształcenie oraz pra <ty a W NIERUCHOMOSCl la.mfHada . Więckows.kieg;o 
zakresie projektowania - przyjmie do nowo 4-27 zam1.ęnię n.a pokoJ 
organizowanej pracowni projektowania kuchnię i pokój od<llZiel-

t . 5 HA ziemi we wsi Kę- nie · 424 G 
przedsiębiorstw - Centralne Labora orxum dzi<>rki pow Brzeziny -
Przemysłu Wełnianego, ~ódź, ul. Wierzbowa sprzed,;m. Wi.adorność GARAZU na KO!Zinach 
48. Płace według warunk_ ów obowiązujących Hernryk stańczyk, wieś' pomu.kuję. Oferty „413' 

· Kędzio·rki 408 G BiUTO Ogłoszeń, Piotr-
w biurach projektowania. Zgłoszenia przyj- POL damku dwwrodrz.in.- kawska 96 413 G 

muje dział kadr, w godz. 8-15. 238/T nego czte.roizbowego, DWA- pokoje, kuchni.a. za 
wszystkie wygody - mienię na k.awalet'kę blo-

INŹYNIERA z praktyką i znajomością zaga- sprzedam. Marcin.a l!i, ki - śrćdlmieście. Te 
dnień technicznych gazu płynnego na stano- rn. la., pa'l'tel' &;5 G :m--08 godz. 17-20 
wisku kierownika roz1ewni gazu plynnei;o PLACE budowlane od Ml.ODE małżeństwo le
w Łodzi _ zatrudni Spółdzielnia Pi:acy „MI- 20.000 do GO.OOO zl ,,;mroe- :karskie poszukuje poko
NOL". Oferty pisemne prosimy nadsyłać dam. Witczak, Lódź, ~u sul:>lokatorskiego z u-

pod adresem zarządu spółdzielni - Warsza- ::::;~=::0--.-;:;: f%f~~o~ą0~;
6f ;0i:-

wa:, ul. Szwoleżerów 1, tel. 8-82-80. 145/k. 5,6 ha, w tym, z.alesione Oferty „216" Biuiro Ogl.o-
1 ha, 8 km od Lodzi - ~e1~lo_!:ł<o~~~-~-

KIEROWNIKA działu księgowości, z .wyż- sp;rz<ldaim. W1adorność tel. PIWNICY lub tnn'Ych po-
szym lub średnim wykształceniem i prakty-1338-99, god!z. l&-21> · mieszczeń do uipTawy 
ką zaangażuje natychmiast Łódzkie Przed- pieczalt'ek poszu'kuję. Tel. 
sif'biorstwo Budownictwa Miejskiego nr 3, SPRZEDAŻ 52

4-
99 460 

G 
INŻYNIERA .chemii spożywczej - zatrudni Lódź, ul. Goplańska 28. Zgłoszenia przy:i'mu-
natychmiast Lódzka Wytwórnia Papierosów. je dział kadr, w godz. 7,30_ 15,30. 236/t PIANINA, fortepiany - SAMOCHODY· 

MOTOCYKLE Zgłoszenia osobiste przyjmuje sekcja perso- :~~· a~fg~!,.;~; ~~~= 
nalna r,ódź, ul. Kop·ernika 62, w godzinach KSIĘGOWEGO ze znajomością· kosztów prze- ni.a 101, tel. 265-48. uwa
od 9 do 13. 87 /K mysłowych. pracownika do działu zaopatrze- ga _ i.nstytu.cj:_ paze~e~en.:_ SAMOCHOD „Wall'S'llarwa" 

INŻYNIERÓW mechaników lub techników nia ze znajomością branży metalowe.i-hutni- MASZVNĘ ka.p;ronówkę w d<>bcym stanie ruec11ro-
.k- dł 1 t · kt k t czej, elektryków i ślusarzy-mechaników pre- 214 ;g;et - $prrzed.arrn MgoarcS!P'i·~ !1Zedia'·,amZ<l. 11.,._kaTadeuszwo-

mechani ·ow z ugo e mą pra y ą na s a- oor. stailiin@ra.cllu 45 , si- "' "' ""' 
nowiska st. konstruktorów i technologów za- cyzyjnych do urzadzeń aparatury pomiaro- kol'S:k:l ~5 G l~,_ZAhSilm_ 9 486~ 
trudni Fabryka Kotłów i Radiatorów w Lo- wej oraz pomocnjka montera - zatrudni FORTEPIAŃ--S,-p;ni,ediam „WAR~ZAWĘ" po kapl
dzi, ul. warneńczyka 18. Zgłoszenia przyj- Centralne Biuro Techniczne Przemysłu Pa- n!eclro,go - zamienię na talnyun remoncie sprze
muje dział kadr w godz. od 8 do 15. 127 /K nierniczego w Lodzi, ul. Suwalska. 25/27. teleWirz·o1r, ma.gneto:fon., dam. Palt'Jdng, uil.. Tuwi-

Zgłoszeni.a przyjmuje sekcja kadr. 212/t motocy'kl. Tel. 372.-81 ma 461 G 
KSIĘGOWYCH ze znajomością księgowości TELEWIZOR 21- caJ..i -;.La- SAJllOCHÓD osobowy -
rejestrowej i praktyką w handlu oraz deko- INŻYNIERÓW lub techników budowlanych tos", magnetoton „szma- „Opel Kapitan" 1958 ro•k 

ratorów - wszystkich Z pełnym średnim Wy- na stanowiska inspektorów technicznych oraz r:~gd" ~.r~l:y= f;;1:'~n~o pow~~~:Xi~ 
ksztakeniem, zatrudni pilnie dyrekcja MHD maszynistkę - zatrudni natychmiast Miejski nowe, ra<diio „Beethoven" ogląooć Zgtemk.a 2:U!, 

Ad. Gosp. Domowego w Lodzi, ul. Piotrkow- za.rząd Budynków Mieszkalnych Lódź-Balu- oraz Ta.ctio japońskli.e (9 tel, ~o .452. G 

ska 113, II piętro. Zgłoszenia przyjmuje sek- ty, ul. Limanowskiego 111. Zgloszenia przyj- ~~~~~ _d~~~ sAMOCHOD ·„Moslkwicz" 
cja kadr (pokój 206) codziennie· w godzinach mu je sekcja administracyjno-gospodarcza, w wyja'ZJC!u sprzedarrn. Nowe 4Q7 (6.000 km) sprzed.am. 
od 7.30 do 15,30, w soboty od 7,30 do 13,30. godz. 8-14. 216/T Złotno, Pa1rtyr.tan<tów 23-3 S!enkieWlicza. 53, tel. 

TELEWYzOR - m --c:i"a1 - - 220--04 416 a 
2 INŻYNIERÓW włókienników, inżyniera MAGISTRA ekonomii do działu kosztów na spirzed;ann. Tel. 52>3-71 SAMOCHOD ..,DKW" 700 
energetyka, 2 ekonomistów oraz krawców na ~tanowisko st. księgowego, inżyniera wló- 2'03'5l G blasz.anlr.a - &.P!I'Zeda:m. 
stanowiska kierownicze - zatrudnią natych- kiennika (S'"""".J'alność tkactwo) na stanowi- Opalowa 5 (.Przy Ko,ei 

lad P I Od · · .... ~~ ObwOdowej) ~4 G 

LEKARSKIE 

Dr Jadwiga ANFORO
WICZ wenerY<=}.e, skór
ne 15.:ro-18.30 Próchni-
ka 8 400 G 
Dr -ZIOMKOWS~- spe

Z.ACINY, m.ait>ematyki, ro 
syjskiego - nauika, ·ko
repetycje. $1en•klewjcza 
39-9, prawa oficyna go
dzina rn-19 294 G 

cjal!sta chorób .wenexycz =------------:: 
nych. skórnych l&-19· K"rs'y b1·urowości 
Piotrkowsika 14 21>345 G u 

ROZNE 
Z MASZYNOpISANIEM 
organizuje od. lutego br. 

STOWARZYSZENIE 
STENOGRAFÓW 

i MASZVNISTEK 
NOWOCZESNY krój u- W POLSCE 
brań damskich; dziecię- ODDZIAZ. w . Z.ODZI. 
cycb opanujesrz: szybko. 

1 
zapisy i infcrma.eje I 

pod gwa.rancją. opatento Lói>ż, Pl. zwycięstwa 2 
wanym wynalazkiem i:nl- te1. 278-16 
strzynl MechlińSik.lej. Na- •--~-------
WTOt 32 20373 G -----------
TELEWIZORY naprawi~ 
natychmiast 0tel. 221i-99, 
And't'Zej Rymlszewski. ul. 
Glówna 39 53 G 

\~POŻYCZALNIA poleca 
tam<>· eleganckie suknie 
ślubne i wjoozoll'Owe 
Lódź, Pi'Otrkowska 134 

PRACA 
. . 

KA~SZNIK w zakresie 
pantoflarstwa · poitrzebny 
za'!'az. Tel. 27-6-31 283 G 
GOSPOSIA - do -lekar.z.a. 
potr.zel:>na. Gdańs'ka 26 

PRZETARG 
Lódzkie Zakłady Remontowo - Montażowe 

Przemysłu Lekkiego z siedzibą w Lodzi; ul. 
Limanowskiego 87, ogłaszają przetarg nie
ograniczony na wykonanie · rob6t izolacyj
nych: 

1) przepompowni kondensatu 
2) zewnętrznej sieci cieplnej 
3) stacji pomp wody obiegowej 
4) stacji wymienników wody 

_ w Wytwórni Ekstraktów Garbarskich w 
Bydgoszczy, ul. Przemysłowa 8, z materiałów 
wykonawcy. Termin wykonania robót do 
dnia 31 marca 1963 roku. W przetargu mo
gą wziąć udział przedsiębiorstwa państw~ 
we spółdzielcze i prywatne posiadające od• 
po.;._,iednie uprawnienia. Ślepe koszto.ry~y 
znajdują się do wglądu w sekretariacie 
Łódzkich Zakł. Rem.-Montażowych oraz se
kretariacie Wytw. Ekstraktów Garbarskich 
w Bydgoszczy. Oferty z kosztorysami z na
pisem „przetarg na roboty izol~cyj~e" nale
ży składać w sekretariacie .1'.ódzkich :zakl. 
Rem. - Montażowych .w t-ermm1e do dnia 22 
stycznia br. Otwarcie ofert nastąpi w dniu 
22 stycznia, o godz. 10. Lódzkie Zaklady Re
montowo-Montażowe zastrzegają sobie prawo 
unieważnienia przetargu i wyboru oferenta 
bez podania przyczyn. 241/T 

miast Zgierskie Zak Y rzemys u ziezo- sko dyspozytora do działu produkcji, tcchni~ LOKALE sA.MocHOD ooo·oowy-..:.. 
wego w Zgi~rzu! u~. ~ Maja 1~~ tel. ~97. Zg~o- ków włókienników ze specjalnością wykoń- do rem·cm<tu najchętniej A ff # 

8 i @'!!I 

szenia P -.;yJmUJe 1 mformaCJl udziela dzial czalnictwa na stanowiska mistrzów i pod- GARSONIERĘ blotki za- p<> wy.pad'lru - ku\p.ię. Dnia 10 stycznia 1963 toku rozstał 
kadr, w godz. 8-16. 181/T mistrzów.. st. referenta do sekcJ'i rozliczeń, mienię na fildny poikóJ, Tel. 5118-79 :re1 G . ~ • • t . ~1 Bogu 

1.-uchntlę lub na dwa SAMOCHC>D „Opel 01;m:_ się z .ym sw1a em I zas~•· w . 
OPERATORA na dźwig z zawodowym pra- brygadzistę służby d9zorowa.nia (ochrona za- mniej-sze. Oferty 1,51Q" pię" siprneclam. ogilądać nasz ukochany i jedyny brat i wuJek 
wem jazdy - zatr;udni Ló~zkie Przedsię- kładu) ~ .wymagane :wykształcenie średnie, Biuro O.glos:zęń, PJotir- Marynall'ska :i-15 $. + · ~· , ,„ , .. 
hiorstwo Handlu Sprzęt~ Jiolniczytń w Lo.:' kierowcę; z I 1ub n kat. prawa ja-żdY. ...,.'."ził- kowsit!l. • !lG . f:· 

5
ll> G sAiv{ocHOD--:MOO)cwjcrz:" w. ła. dvsław . Cierp" isz 

dzi, . ul. oi,r, , Stalingr"'Elu . 118. Zglo~ze.nia. trudnia Zaldady Przem:vslu, Welnianeg» tm, ~~M:OTNY na stan.OWI- typ 4-00 w dobrym staiibie ~ 
.,... ł - Y .... J Ni .u„• .;. k~ • sKU RO$iZµ•kuje.., kj)l.Ill:(<Jll"tO- =rzediam "~"'l'lcinję ~~-- ad k • 

przyJmuje dział kadr, tel. 275-29, .w godz. 7 ·. 1eu„1e1!; 1ego w Lodzi, ul. Koncińsldego wego pokoj·u csublolkator- ~en.ię na ;;;tocy<kl. Bed- wo a. "'' • " 
-15. 239/T :n d. Zgłoszenia przyjmuje dział kadr i Ski.ego. Na~chętnlej. z g.a- nan-ska 2a, a.alka 307 c Pogrzeb odbędzie się t:r stycznia (w 
KALKULATORÓW b . d . b ozkolPnia zawodowego, w godz. 8-15, tel. ra:.?.em,. Cena obojętna. ,;{>CTAVlĘ" _ spr.zedaan. niedzielę) 1963 r., o godz. 15 z kaplicy 

. palacza c 
0 

ranzy rzewneJ-me lo- 382-87. · 198/T :f:l;,.a~t~=K.ni~ go- Kopernllka 65 (ga1raż) go- cmentarza katolickiego na Zarzewie 
we~, . ' . • .. oraz księgową do księgo- ii;:ATOWICE, mie5'llkarue dzl·na 13-17 ___ 2113_~ do grobu rodzinnego, o czym za';Viada-
w_oscl materiałowe}, zatrudni zaraz Spółdziel- TECHNIKA elektryka i technika mechanika pokóJ, kuoorua (pełny s:AN.tOc!Hol> „Oct.aMia miają .krcwn:vch i zna.iom);ch, pogrą-
ma Pracy Wyrob?w Drzewnych im, L. Wa- - zatrudni zaraz Pabianicka Fabryka Papie- k rnf t) i 1 Super" :ma.to używany -
ryńskiego W Lodzi, ul. Duńska 23, tel. 506-72. ru w Pabianicach, ul. Żymierskiego '7. Zglo- Tg'wn~ędneza~;m~ko~~ sprzedam. Białostocka 31 ŻOOle w głęboki.ro smutku 
7.g~oszenia w godz. 7-11, p•·zyJ'muJ'e dzi'~ł · · · d ·ał kad dz d 7 w Lodzl. Oferty „479" (Chojny) 247 

G 512/G SIOSTRY i RODZINA 
• - ~· szenia przyJmuJe z1 r, w go • 0 Biuro Ogi!osz;eńo Pliott-- „WARSZAWĘ" spr,żed.am. 

kadr. 201/T do 13. 217 /T k<l'Ws1lca 9G 479 a Oglądać ~ole & 'Ml ' LMH 
·111111111111111111111111111111111111111111111111111nm111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111m1111111111111111111111111m1111111111111111111111111111111111111111111111nm 11m mup111111111111111111111in1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111n1111111111111111111111111111111111111111 

WAŻNE TELEFONY ~ay wooyH; 14.l. niec:zyn :r>16r'odg .. po15I •• d17=w_30,. ·®o lat ti'fłT~'d .., T~'E1JV. j szys,ko" g, 1'4; ,;r. ty zo.. cll<>dn.i Rejmlowej nr 11 .Sródroi~cie-~l. Piotr~ 
Ogłoozenla wYmia· ~ • staniesz Indianinem" pr. (Szpitalna 6). kawska 102, tel. 271-SO. 

rowe 3ll-50 H łJ z EA 14•1• „Piąty wydział" lf n • pal. dmw. od Lat 9,. g. s:i:pita.l_ im. H. Wolf, Ul!: Baluty - ul. Snyoet'o 

In~?~~;;_c~I- 03 wf>Li:'os1c3'30'J~Y~~!e! • Uli• Ili • ~;00:-Ni:. d!zw.w~i;:;~ ;:;;i:w~~~ ~~!1~.J~~~ ~iJ;!:wte:_ ~~
79.szpital 

Pogot. Ratunkowe Q9 MUZEUM SZTUKI (Więc skiego 16) „Kapitan 16, g. l'1 i 11l; 14.1. Illie- nie z in. Bałuty - wszy- na ~· tel. 271-53. . 
Pogot. Mill<:yjne i)7 koWSlk.iego 36) czy11<11e Leś" (pa1110Tama) prod. 14.1, program i goidZllny ROMA (R:zgowska Tll1' 114) czynne stkie parad'lllie, z Dz. Wi- Gorna - u!. Leczrr11-
Nocna pomoc lekar„ we wtor!ki i crz:wa.rtki Jug. dozw. od lat 16, jak wyzej „Vera Cruz" (p.anoca- MEWA (iRizgowska Tll1' 94) d?.(>W - Poradnja „K'' crz:a 6, _tel. m-70. . . 

ska ro. Lodzi 444_44 w goorz. 11~1'9; w śro- g. rn, 12.30. 15, 17.30. 20 HALKA (Klrawiecil<:a 3-5) ma) prod. USA, dO'ZW. „Kraina sportu" (ba1- Pr-zycbodni Rejonowej m P-0>les1e - Al. 1 .MaJa 24/ 
Straż Pożarna Q8 dy, piąrtki i sol:><l'ty w 14,1. :1>rogram 1 godlZi- „Odette S-23" prod. ang. od lat 12, g. 1<1. 12.30, ka) g. 11 i 12 „ona bl'o 10, ZbocZe 18a (Stoki). tel. 38.2-98. . 
Kom. Miejska MO 292_22 god!Z. 9-J.5; w n.ledrzie- ny jak wyżej doll:W. od LM 16, g . 15, 17.:ro, 20; 14.1. piro- ni ojczyzny" Pil'· ;radz. Szpital im. dr Jordana, Nocna ·pom-oc. p1elęg-
Kom. Ruehu Dro- le g. 1Q-Hi. 15.45, 1.8, 20.15 gram i godrz.laly jaik wy d<>rzw. od lat 14, g. 13, ul. Pr-,;Y'l'(ldnicza 7-9 - niarska ": . s100•~1·pą P'I'ZY' 

gowego 516_
62 

WyS<ta.wa pt. ;,:Ftranc-1- KINA I KATEGORII 14.1. progiraan i godlzi- ż~ 15 17 l9; 14.1. „Ona przyjmuje cllo•re ginek<:- Al. Kc·sc1us7.)ki . 48; tel. 
Pryw. Pogot. Dziec. JOO-OO cs:rek Koollr7iewisik:i. 1826- ny ja1c wyte.J SOJUSZ CP?atowoowa 6) b.:Oni' ojczyzny" g. Ul, logicznie z Dz. Sródmie- 32.4--09 cd g<J"1z .. 19. d·o 5 
Pryw. Pogot. Lek. 555-55 l!)Ll". KrNO LDK <Traugutta 18) MLODA GWARDIA (Zie- „Pan Słoń" go.drz. 14, 18, :!O ście - wsrz:y•stlci.e p()'rad- <lokon'UJe za·bH~~ow d i\.a. 

MOI 333_33 lliUZEUM HISTORil RU- „Pożegnanię z bronią" lona 2) „Dni powszed- „Kolorowe melodi-e" pr. POLESIE (Fornalslciej 371 ni•e ttK". <!·ocool:yoh i drzlec1' w .. ga-
359_15 CHU REWOLUCYJNEGO prod. USA, (pan<>rama) nie i święta" pr, radz. USA, doizw. Od lat 10, „Bajki _ g·od<Zina. 113.30 Sey1tal im. Curie-Ski-O· brnecue zabtegowym l w 

(uil.. Gdańslka 13) czynne dorzw. Od lat 18, g, 13, (painoTairrfll), dozW. od g, 15 ,,Okup" pr. USA czarodziejski kwiat" d·t>WS>klej, ul. Curle-Skl-o- domu ch0<rego w PT"LY
w każdą niediz\elę i dini 16.45, 19.30; 14.1, jalk lat 14, g. Hl. 12,30, 15, dozw. od lat 16, g. 17, prod. radz. dO'ZW. od dowsldej .15 - przyjmuje pad:kach plilnych ~a z!e
pows:1ledirui.e w godrz od wyżej, g. w (seans zam 17.30, 20; 14.1. ,,Leis w; 14.1. ,,.Kolorowe me- lat 9,. g. u;, „B<!!Stia" chore g!nekologlczn.ie z eerue leka•rsk1e w~.sta';"'a-
rn do 17, a we wbo.riki lrnięty) Girls" (panO'rama) prod. looie" g. 17, „Okup" . prod. węg„ d02W. od Dz. Górna - wszystkie ne po= g-0dmnarn1 :p.acy 

TEA.TR NOwY (Więdkow i CZiVWllt'tiki Od goorz;. lł MUZA - · nieczynne USA, <tcizw. Od lait 16, g. Hl lat 16, g. 17, 19 paraooie „K", z Drz. Wi- gabll11etOW Ził'b:;egowyc}l. 
srego l~1g. 115.30 „Ucz· do 18. W poniedizi.a·l!ki STYLOWY (Killń&klego 123) g. 9.3Q, 11.45; 14, 16„I&, SWIT (Baluc:ki Rynek 5) 14.1. „Skłóceni z ży- dzew - ·~rad:nia „K" rz: ADRESY i GODZINY 
c wa ewczyna", g. i d'llli. poświąteczne mu- „Stokrotka" prod. fr. 18.30, :W.45 Pman.ak - bajki g. 11 ciem" prod. USA, d=w. P.rzychodm ReJonowe.i lllI' PI!ZYJĘC SWIĄTECZ:-<EJ, 
19.15 „Brytannik"; lł.l. zewn nieazynaie. <lorz:w. od lat Hi, g. 13.3() ODRA (Przędzaln1ana 81!) „żółte psisko" prod. od lat 16, g, 17, 19 12 (S7;piltallna 6). WiECZO&OWEJ i NOC· 
meczyinny MUZEUM HISTORilWZ.O 15.45. li!, 20.15; 14.1. „Sto Badlki - godrz:iina 1'3 USA. doa:W. od lat 7, ENERGETYK (Al. Poli- Chirurgia Połudnle - NEJ POMOCY- LEKAR-

MALA SAL~5 ~Za.cb<ld!nia. KIENNICTWA (Piollrkow krotka" g. 15.45, 18, „Futrzany gang" prod. g. 16, 18, 2-0; 14.1. „Swiat technJkl 17, róg Fel- Szpital im. d.r Pirogowa, SKIEJ• 
nr 93) g. · ,:•Za.eza- ska 282). 20.15 ang. dorz:w. od lat 12, się śmieje" prod. rad"l . t ń k·ego) Dyliżans" 1 ó ń ' 
row.ana gospoda (bilety SALE WYSTAWOWE - WZ.OKNIARZ (Próchnl·ka g. 15, 17, 19; 14.1. „Za- d·o-". od lat 14, g. sz y s 

1 
" u . W l~ Sk!1 195· Swiateczna pomoo le· 

25 12 1962 k ~~ prod. USA. dozw. od la-t Chirurgia Połnoc - Szpl k kA dz. 1. dni 
warzne z . . 11'.) P·rrLY uQ. Więckowsikle- 16) „Le!J Girls" (pa.no- azane piosenki" prod. 15.45, 16, 20.15 12.. g. 1'6, 18, 2.0; 14.1. tal Im .. B. !egańskiego, ul. usatarswowou wo'e1.nae ~ =a-
g. 20 „Ladacznlca z za- go 36 - wystawa pt. rama) prod. USA dorz:w. pal. doww. od liat 12, TA'l'RY (Slenkiewi-cza 40) "" „. 
sa.dami"; 1'4.l. nlecizylllr- „NO<rWe.ska sztu!ka lu- od lat 16 g. 10. 12.30. g, 17, 19 Program dla najmłod- meczyt!l.;,ne :/- * K~~a;1~W:,~a!-5·sz cy pomocy dorosłym i 
na dowa'' 16, 17 30, 20; 14.1. „D!Qiew OKA (Tuwima 34) „w szych Porwana narze- PRZEDSPRZEDAŻ bile- N l \; kl" • ;!· Klm. dzieci<im w ambulatolt"Jum 

TEATR JARACZA (.Tatra- Wystwwa crz:ynna co- czrrui z d·Dbrego domu" ślepej uliczce" pr. wl. C7..ona"," „czerwony .Kap tów na 2. dn.i nap<rzód ci'ń„kii: oc 2igo, u op- l ~ dOITTlu choą:ego w go-
<."Za 'Jfl) g. 11 i l~, „Dzii.e d!ziennJe prócz po<nie- p;rod.. pol. dJorzw. od 1a·t d.o;zw. od lat Ui. g. IS, turek", „ w 10 mtnut do kin: „Bałtyk", ,.Po- Okul!~t •ka; Sz ltal Im. <ilzmach od 10 do 17 · 
d ~a .ma.jstra g. -~ <llz1ałk:ów w godJz, od 16, g. 9.3'0, 11.45; 14, 17.3(), 21!; 14.1. n;eczyn- dook<>ła świata", „Ma- Jonia", „Wista", „Włók- <l:r Jonićher Pul. Ml- Wieczorowa, ,pomoc le~ 
„Kanera Artura U1 ' ll-ll8. 16.1.Q, 18.:ro, 20.45 ne szeńka i niedźwiedź" nlarz", „w-01ność", od- lionowa 14 a, karska ';'d'Lle:a w dni 
~U. g. 15 „~ pustyni * :f. * ZACHĘTA (Zip-arak.a 26}, POPULARNE (Ogrodowa g. 10, 11, 1:1., 13, 14, 15 bywa s;ę w specjaJnej Chirurgia. i lacyn,gologia powsrz-ectrue J>?'IDDCY do-
l w puszczy ZOO - niec.zynne. "Spt>tkanie w Bajce 18) „Zmartwychwstanie" 16, 17. KiJ!l<> fl~mów kaes.ie kina „Ba.Jtyk" dziecięca· Sz l<taI im Kor rosl:ym i dJzlec1om w. aim-

TEATR 7.15 ('I1rawgu<tta 1) PALMIARNIA _ czynna pr, pol. <f(>lzW. od la.t seria II, prod. radz. polskich. ,skarb" dorzw. (ul Nairutowjcrza ?Q) w k i AP r Cz· Pl.olatorlum w gcdJzmach 
g. 11 .,Kot w buucll'', Od ig. 1() do 18 (prócrz; 16. g . 10; 12, 14.- 16, 18, dozw. od lat 18, g. 17, od. Lat 7,' g. 18, „Męż- dni powszednie ..;;. go- ~a ~5 u· run 1 e-rwu- ·~d .18 do 21 ora'Z_ J?'F.!Yl-
g. 19.15 ,,R.oma.ns z wo- ponaedl7J~6W?. 2(); 14.I. !PI"C•giram i go- 19; 14.1. niecrzy„me czyźni na wyspie" dorz:w. dzi<nach la.-17 J · muJ€ w tym c:za.s1e zgło-
deWiJu"; 14.1. g. 1:7 dziny jak wyżej PIONIER (FrallC'.!szk.ańska od lait 11;, g. 2Q ' H.l. s·zenia na . wizyty d.omo-
„K.ot w butach" . WY ST A W 1' .,. ATEGORU 31) „czekaj na mnie" u.1. Prog1ram dla naj- All .c1ł TIE nL f Chirurgia Południe _ we za!a.VwJane pf'Zez noc-

TEATR. POWSZECHNY . KINA n "" li'r"'1. ra<irz., dorz:w. od ml.o•dszych: g. 16, 111.. ,..,..._,.-- i;$'0 Szpital Im. dr .ronschera. ną . pomoc lekarską <id 
(Obr. Stailingradlu rur 21) Kl. ZMiS (Pl'D'ftt'ik<><Wska rur ADRIA (Piotrkowska 150) lat 16, g. 16, 18, 2.a; 14,1. Skarb" g . 18 „Męt- uL Milionowa 14. godz. 211 do 6. 
g. 11 i 15.30 „N1edź- 2.{;2J, Patacylk) Wys~- „Traper z Ki!ntucky" ,,.Król Maciuś I" prod. :;,yźnl na w~ple" g. 2.0 Tuwl.rtla 19, Wólorzańska Chirurgia Północ - S'2lpi Sródmieś-cle - ul. Plotr-
Wl:;<iź króla Gniewobo- wa gll'U\l>Y m~odych „J;>Wa- (panorama) p.rod. USA pal. dorz:w. od lat 7, g. 37, Piotrkowska 307, Zg!er tal Im. B!egańskieg·o, ul. kow•ka 1021, tel. 27H!O. 
ra , g. 19.15 ,,Klub Pic- styków „Kon.trasty - dozw. oń lat 12, g. 14, 1-6, 1~. ,,Ii;:aitastr0<fa" pr. KINA m KATEGORII ska 146, Nowotki 12. Ró- Knjazlewicza 1-5. Bałuty - ul. Zuli Pa
kwicka"; u.1. nieczynny czy-n;n.a. w godz. 1~18. 16. 18, 20; 14.1. program węg. d=w. od lait 16, ży Luk:ąembu.rg 3, Dąb- Larynvologia· s 2 p im carowskJej 3, tel. 541-96. 

TEATR ROZMAITOSCI SALON FOTOGRAFIKI jak wyżej, g. 16, 111, ~ g. 20 Z.ĄCZNOSC (Józefów 43) rowslciego 24-b, Al. Koś- dir Pir.;'gowa, . ul .. Wól_: W!-dzew - ul. Szpital-
(M<>'lliuS'llld 4.a) nieczyn- z..T.F. (A. Struga. 2) - DK..'\ł (Nawrot ?7) „D,~ieJe POKOJ CKazlm1erza n1r 6) „Swla:t się śmieje" pr. cius2lki 48. czańS<ka 195, na- 6, tel. 271-70. 
ny "Wysta1wa melksylklań- bezdomnej :p1łec7.ki -~; „Przygoda zu-Zu" g. 11 radz. dO'ZW. od Ja.t 14, Oltulistyka: Szpita•l im. Górna - ul. Lecznd.• 

OPERETKA (P!Olllrkowska, ska'!. 1'2., „Ognirumstrz Kalen „Klucz" (pa.n=ama) pr. g. 151 17, 19; 14.1. nie- 14•1• dr .Jonschera, uł. ·Mlilio- c:za 6, · t€:l. 427-70. 
243l, g. 19.15 _.,Biała alt.a- rroct. PO.J. dozw. ?d lat ang. qOIZW. od lat .16. czyntne Limanow'lklego 1, Piotr- nowa 14. , Pol~~ie - Al. 1 Ma~a 241 
c,a ; 14.1. n1EJCZynn.a. /JIL I N A J6, g. l~. 18, 2!0, 14.1. g, 15, 17.3-0. 2.0; U.l. STUDIO (Lurn.umby 7-9) kawska 25, Piotrkows•ka Cbir11rgla t laryngologia tel. '382-98. . 

OPERA (T. i;i:o•wy) g, atll nieczynny „Bitwa o Kom Dwór" „Got'7'kle zwycięstwo'' 307, Gdańska 90, Na1rut<:- dziecięca: Szpital lm. Ko Nocna p-om<>e lek.8.rslta 
10.30 „Lałi.me' , 14.1. g. DWORCOVI'~ . (Dw, K.ali- prod. iP<>l.; dozw. od lat prod. :nranc. (panorama) wicza 42, Armil Czerwo- nop.nlcklej, Sporna ,36-50. (NPL) d'1a m .. Lodzi z 
19 „Paj&ce - C:Oppelia" KINA PREMIEROWE ski) "Dz1ec1ęcy bum-or 9, g. 15.30, „Glos z tam d<JZW od lait 14 g nej 8 srebrzyńska 67 s1-:'<l01ibą w StacJl Pogo-

AR.LEK.IN (Wól=ń'l_ka 5) BAZ.TYK (Narutowicza 20) filmOWY nr l"i „Plastu- tego świa<ta" pirod. poi. 15. .17.1'5, 119.3-0; i4.1: Lagie\~nicka 120. ' AD?tESY i GODZINY towM. Ra.tun.kowego dla 
g. l[ 1 15 „sa:kieWka „Biały Kanion" panoTa siowy pamiętmk", „„cy- dc•zw. ' od 1at 16, g. ,,Kłucz" (ipanorama) :pr. ~RZ~JĘC SWIĄTECZNEJ ~· Łod•zi prrz:y ul. s1.en-
z dwoma grosikami"; ma prod. USA dorz:w. !>emetyk", „Nogi g. 17.30, 20 • ang. dcrz:w. od lat 16. • i:-ocNEJ POMOCY PIE- k1ewicza nT 137. ud-wela 
14.1. jaik wyże) g. 117.3-0 od lat 14 g, 9.45. 13. 10, lil, m, 13, 14, 15, 16, REKORD (Rzgowska nT 2.) g 17 15 19 3Q Dyżury szpitali Lli;G1:'1ARSIUEJ: pomocy w domu <:bOTe-

PINOKIO (Kopernilka 1~) 16.30, 20; 14.1. pr·og>ram 17, 1'8, 19, 2fl; 21 „NajmniejSzy buntow- · · ' · . Sw1at.eczna pom<>e pie- go dl~. dm'osJych i drzieci 
g. n i 14 ,,Niespodztan- i go('!Zin.y jaik wyżej 14.1. ~gmam i godzi- nik" prod. USA,· dorz:w. sn;;„~wA .. (.Ja~~„ 158) Szpital im. · M. J\ladu- l~gnlarska w dni usta- zgłas7.aJąc;r<:ll 7.achoro'\va- , 
ka Pinokio"; 14.1, nie- POLONIA - ni~ ny jak wyżej oo lat 12. g. li>, 12. 14 •oL"Ogrui.Jcie g ~ ie pr. rowicza, ul. M. Fornal- wow<> wolne od pracy nie pv god-zin„.ch p<:"?.vjęć 
<''Zynny WTS~A (Tu'Wl.ma IlT 1) GDYNIA-STUDYJNE (Tu- „Grzel!lznicy bez Winy" ra~ .. d<>Zw. od lat 12. sklej 37 - przyjmuje che dokonuje . zabiegów d·la ;>:7:V<'hodni rejono"'.Y"'' 

TJ::AT't ZIEMI Z.ODZ· „Piąty wydział" prod. wima 2) „Ręka w p-0- prod. rad-z„ do.zw. cod g, l8, U.l. pr(lo!1'fa•m l re g!nekologJ('.z,me z Dz. doroslych l d"l1€<~1 w ga- No-ena p.om<>c łeorn„~1 ·a 
KlEJ (Kopernik.a nr 8) e.z.es.ltlej, d01Zw. od lat trzasku" - prod. a•rg. lat 16, g. 16, 18.15, 20.~0; godrzmy jak wyzeJ Polesie - ws-zystk~i? pe- binecie :zabiegowym i w urzyJrnuje :i:o:toszeni:i I·?• 
g. ll.3Q i 14 ,,POl'WaJJ-0 16. g. Hl, 12.3-0 „Dziew- dozw. od lat 18, g, 10, H.l. p.r0:gir.am i g<atć..„j. CZAJKA (Plonowa 1111" 18, raldnle „K", Dz. W!d•rew domu cho,rego w godzi- lefoniczne O'l1 go1lzi11y 24 
J>.arotilr.C.~ . 11:!} :~~~~!!· ~-,!.% -.14 141o __ _. :ii,y. ~ ~ . ~. 41;1SanMIJ• ł\'R"'PóR'ie··. ~ ~ ~ 7 do 19: · do .6 na nr tel. 444-U. 

łlZJEWIK JADZIU~~ '2 



Cudze chwalicie ... 

Półtora roku temu polscy naukowcy zgłosili postulaty 
bo r 

Zna11Hiennq list do GHN.FiT 

~ajdroższy transfer roku 
Oslo powtórnie kandyduje 

50 tysięcy funtów szterlingów dyduje do organizacji Igrzysk Zi
zapła.cił Everton za Tony :Ę.-,,ya, I mowyeh w r. 1968. Odpowie<lnia 
zawodnika Sbieffield Wennesday. pr·opozyeja z.ostała zg!niSzona do 
Jest to najwyższa eena, jaką za- Międzynarodowego K11mitetu Olim 
pla.cono za tranBfer lig·e>wy w pijskiego i zoatanie rozpatrzona 
Anglii w bieżącym Se»onie pil- na jego najbli7.szym plena_rnym 
karskim. pOiSiedzeniu, oo nastą.pi latem br. * :(. * w Nairobi (Kenia). 

Ferenc Puskas złożył ofertę 
bryty j!Skiej federacji pil\<aMkiej 
n.a stanowisko trenera reprezen
ta·cji mt-0<1zież.owej. Jego prop·o
zyeja jes-t poważnie rozważana 
prz.ez zarząd federacji. 

* :(. * 
Sergiusz Mietrewelli uznany zo

stal za „Garinchę ZSRR" przez 
paryską „L'Equipe". Jest to naj
lepGzy rechnilc kontynentu euro
pejskieg<>. Warto przy tej okazji 
przyp-0rmlieć, że Mietrewelli z.na
nJl jest łodzianom z występu w 
reprezentaeji juniorów ZSRR, któ 
ra na Rta•dionie LKS zmierzyla 
się z dntżyną Polski. .Już w'6w
ezas Mietrewelli dał się p<>znać 
jako znakomity technik. 

* :(. * 
Stolica Norwegii - OSio, kan-

Pojed,·nek 
radziecko-norweski 
Doskonały łyżwiarz n<>rweski, 

Knut J<>hannes-en błys.kawicznie 
odp<>wiedział na wynik osiągnię
ty w sol>otę w Alma-Ata przez 
radzieckiego zawoonika Griszina 
w biegu na 3.000 m (4.39,7). N<>r
weg, startując w kilka godzin 
póżniej na zawoda.ch w Tonsb·er
gu., uzyskał świetny rezultat 4.33,9. 

Wynik ten jest bezwzględnie 
najlepszy, jaki kieilykolwiek uzy 
skal łyżwiarz na tym dystansie. 
'rak więc Johannesen już dwu
krotnie i Grisllin raz, osją.gnęli 
rezultaty lepsze od oficjalnego 
rekordu świata. 

r 

4 gruidrrlria 1962 r. ,,Przeglą·d 
Spc•I'towy'.' . zami.eścił na czol'O
wyim m1•9JSCU wiadio1n1i0ść o 
u~hwałe AAU pr·Ś'Wię;conej &?ra-
wie bo•k.su pod w1eJc.e znarni•etn
nyirn tytuJ€1rn : „Kaski ochronne, 
cięższe ręlcaiwiee, krótsze rundy 
dla pięści.ar.ty am3Jtorów w USA 
już za rok. A u nas?" 

To osta•bn.ie zda•nie tyituilu 
bl'.zrni .szczegó1ni.e dva1ma1ty;czn~e, 
sikoro weżmi.e się pod UJWagę 
n i€da.wn•e wyda=enda ruie tyilko 
na r.i1n;gaoh. 

Za1ntim je.sizcze dlo.s.zlo dlO tra
gitcznych wyipadtków dopirng,ują
cycil do dyskuis.ji na tema·t boik
su, w listo•pad.zi.e 1961 roku od
by;t .się w Lod:zli ~rajowy zja.zd 
lekatl"zy spoirto1wyich, na którym 
lek. med. Kajetan Pakowski 
wyig1Q0H refetra1t o wym.iikaich 
;;.wyic.h bada.ń poświę.conych =ia. 
nom w nairzą<la1ch s:łu,chu 1 rów
nowagi, &ugern.jąc prizy tym sze
reg winiois.kówi. 

Na tym na1ur.wwym zjieździe 
widtzi.ehśmy m. in. leka!l"za. lVLo
sikwę z PZ,B. Dzi"Nlille, j,ż nie 
przetlrnzał on .swyim pr-zyjacio
lom z „Przegląd.u Spoirto,wego" 
suges.tiri wymi,kających rz bad1a•ń 
prz·epr-0wadronych przez pCl'l
s.ki.ch na•u1ko·wców i nje pOSJta
whl te.j sprwwy w PZB„. 

1W tej spraiwie list do GKKF~T 
wy.s.tosowal kierowin·iik klirnrliki 
prof. dJr Alekis.a111,d•er Radzimiń
ski. Oto jego treść: 

W związku z notatką zatnies~
cz-oną nieda\vno 'v „Przeglądzie 
Sportowym", która d<>tyezył'.' 
zmian w regulaminie spo.tkan 
bokserskich uchwalonych przez 
Amerykańską Federa·cję Sportu 
USA, a mian<>wicie: wpro~adze
nie obowiązkowych kaskow o
chronnych, cię-.i:szyeh, 10-uncjo-
wyeh rękawie bokserskich, skró
cenie czasu 1 rundy z 3 do 2 

te. wysunięte blisko rok wcre
smeJ mz w Stanach Zjednoczo
nych nie wywołały żadnej reakcji 
ze strony władz sportowych, dzia
ła-czy i części lekarzy biorąeyeh 
udział w konferencji. Powyższe 
badania stanowią temat rozprawy 
d<>kt·orskiej lek. Kajetana Pakow
skiego i zostaly obecnie znacznie 
rozszer7...one. 

J-es-t faktem, nad wyraz przy
krym, niedo.cenianie własny-eh o
siągnięć a wz.orowanie się i poda
wanie do publicznej wiadomości 
obcych zdobyczy ebociażby były 
one nawet późniejsze. I przylcre 
jest tio, że wyniki baidań nauk.o
·wych, prowadzonych m.ozolnie 
przez długi okres czasu powstają 
tylko na pólkach bibli<>tek nauko
wych, nie służąc swemu istotnemu 
zadaniu - zdrowiu ludzkiemu. 

Kierownik Klin.ikt 
Otolaryngologicznej 

prof. dr med. A. RADZIMI~SKI 

Jak z Po0'\\7Y'ŻJSlregio wiy!Iłilka, 

ló<17Jka placówka nalllkowa nie 
tylko stwierdziła ujemne rezul
taty uprawiania boksu, ale wy 
stąpiła z projektami zmiełza
jącymi do możliwie najwięk
szej redukcji ujemnych dla 
zdrowia skutków walk p1ęs
cimr1S1kń1ch. Jedina1kżie trzeba by
ło czekać z górą rok, aby na
gle odkryć„. że do podob~yci: 
rewelacji doszli Amerykarue l 
ich wnioski uznać za zasługu
jące na uwagę polskich władz 
sportowych. 

Jak się dowiedizi.eHśmy, p. Ka-
jetain Pakowski, P<l"ZY'g<Jltoiwal 
pmcę doktorską, pośv.1ięconą 
Er.rnitkom urazów wyin:iikaiją.cycll 
z upra.wiaini:a pięśdall"stwa, a 
;;.twieirdJronych w K;Ji11'11iice Otola
rying'Oll.Otgii. J elSlt tJo bez wąitpieni:a 
duże osiągnięcie łódJzkiiej klim
ki. I ooią,gm.,ięcie nallliki poil.sikiej, 

Pięciu polskich piłkarzy 
wyjedzie do Australii 

Polski K-0m\1cl 011mplj:&'ki prrzy
stąpil do wytypowanJa pięciu 00.1-
srzych pilka!L'ZY polsln:Ch, kto!"Zy w 
cią"u najbliższych kilku m1es1ęey 
wyJadą do Au1&tra11ii. Zawod1nky 
ci będą girali w po•ls:k1m klub1e 
s:po,rtowym Sydney, który. d•C> rue 
OOwna nosH n.arz.wę Po·lon1a, 

Jak ind'oirmude PKOl, w klu.bie 
tym nastąpiła 0<>tatnio reo·rg.ani
zacja i zyska! on więks-ze popar
cie miejs.cowej emi.gracji polslkiej. 
Obecnie w składzie pierwszej je
den<>s·tki tego klubu nie ma ani 
jedn€.go Polaka. Z•nani nasi pil
karze Pilot or.a'Z Czub.al.a, którzy 
g.rali tam do niedawna, ostatnio 
powrooili do kraju. 

Nowa 5--c-se>bO'Wa grupa nasizych 
pilkarzy wyjedzie do .;\ustrahi . na 
okTes 4 I.alt, a nie dwoch lat, iak 
to było praktykowane dotych
czas. PKOl, ma obeenle tylko j'oo 
nego kandydata, ale s-podcziewa 
się, że w najbldżsizych dniach 
zglosrzą się da.lsi zawodnicy. 

* SYDNEY. Na zawodach lekko· 
atletyeznyeh w Perth, sprinterka 
aU1Stralijska Burvill wyrównała 
rekord świata w biegu na 22() y, 
uzyskują.c czas 23,2. Rekord ten 
należy do jej rodae:oki Cuthbert 
i ustan<>wiony został w marcu 
1960 roku. 

o czym zaipomnfano w GKKFiT 
a zwla,szcza w PZB. Tam się 
dowied1ziamo najp1€Jl"W o &późniito
nych Pi'Ojektach a'lllJei!"Yikań
.ilich. -Hokej 

'Włókniarz-ŁKS 3: 4 
W Zgierzu odbył się mecz ho

keJowy o mistrzos.two II ligi mię 
dzy tamtejszym Wlókniarzem a 
LKS. P<> za.ciętej grze LKS od• 
niósł z trudem wywalczone zwy
cięstwo 4:3 (2:1, 0:2, 2:0). 

Bramki dla łoozlan zdobyli: 
La.eh, Słowakiewicz, Baranowski 
i Rożeń; dla Włókniarza: Stolar
ski - 2 i Makowski - 1. 

Mim<0 silnego mrozu mecz zgro 
madzit około 2 tys. widzów. Dziś 
o godz. 10.30 odbędllie się w Zgie 
rzu }>f>nowne sp•C>tkanle tych dru
żyn. (R) 

I LIGA 

Górnik - Baildon 7:4 (2:2, 3:oj 
2:2). 

Legia - Janów 3:3 (1:2, 2:1, 0:0). 
Podhale - Pomorzanin 4:1 (l:O,; 

0:1, 3:0). 

Na rolkach.„ 
W kolarskich wyścigach na rol 

ka.eh, jakie odbyly się w hali na. 
Widzewie, wyścig główny wygra• 
la para BoryseWliez - Janiec 
prze<! parami Linde - Krajewski; 
Kinderman - Szalek. Zwycięzcy 
przejechali w ciągu pół godziny 
30 km i 100 m. 
Wyścig dla W licencji wygral 

Dudka (Widzew), a w licencji IV 
J. Duda. 
Wyścig dla niestowarzyszonycll 

wygrał Tw<>rek. (r) 

Ognia - Czerwone Sokoły Połykacze 
1 Ta•k, m6j Tw'Chany Crocusiu, Z d0etWa. min. oraz z prop.ozyeją wyższe-

tobie ocie>eywati s.mycz Ze zwykłego? g·o punkt.owania te.chniki walki \a 
i obi·o,żę i wreszcz,e - Nie znam się na tym spe- nie nokautu) - pozwalam s<>b1e 

km>i.U przemawiaiti uczen- cjl(l;ln.ie dobrze a'le dJ.a mali, eh J donie~ć, ż~ w Klinice _Otolary~-
- · · ' kl dla golog1ezneJ AM w LodZI od bh-n ica Ie d;o swojego cziwO<Tonoż- dzieci ~hyba ze . zwy ego, . sko 3 lat pr<>wadzone były bada-

drużyn niezrzeszonych rozgrywkach w ner;o pttpifa - a mnie o'biecy- z<Jiwodn11kow s·ą J.UZ z pla,s.t'Vku nia dotyczące zmian owlaryn-
ux1!i na.rty na gwiaz·d·kę i nic. i TUltWe•t mef!alu. g.ol·ogicznyeh występują-cy-eh u 
Do tej po·ry n-ie dostaiam. Z drzerwa. Hm.„ Czw w Lo- b·okserów. S2JC7,ególną uwagę 

_ Kochan.ie, już tyle razy dzi jest vairtaik? zwró.c<>no n~ zmian:!:' w na.rządzie 
mówiłam ci, że wszys·tli;ie 'IWJSZe Peunvie j~·St. ~!~fkó1w.rownowagi u tych za· 
starania są bezslcuteczne. Nie -. To .dot':"ed;z się · mamo, Prowadzą-cy badania asystent 
można niad.zi-e znaleźć na'l'lt. A gdzie. Po14z-ie171y. 00 tartak-11 i kliniki lelt. med. '.Kajetan Pa
jcż.f?'li gdzi-eś się trafią, to bez tam mi obstP11lt1-Jesz Ml'ty. A Jrowski przedstawll wyniki swo-
okuć. o.Jwcia u lwwa.la. M:h prac 'W refera.cie ua Ogóllto-

d · SZ"'·nc.ie? polskiej K<>nferen-cji Naukowej 
- A g z1e WU ~""' * * * l\ledycyny Sportowej w IA>dzi 

W !!>klepach ze sprzętem , 'ć (18-19 listopada 1961 r.). Badania 
s_oortowym. T.(lJm gdz:ie sq łyż- p an51two mogą srię dzitvi te, które potwierdziły obeeność u 
wy, saro/i;,i. buty TUl•róa>rs:k.ie„. ską.d fa a.wa,ntu.ra? bokserów zmian w narzą.dzie słu-

A k:ijki efo nart są? Pwpa,gand•a. spontu jest chu i równowagi, po:wstają-cych 
Są. jed'naJk niewspólmie·rnde bo- w ścisłej zależn·ości od uprawi":-
Ta1k myśLalam. Jeże7:! sq g<J>tsza w środlci niż rea.ziza.cja Inia t~j dyscypliny s~orto:w":J• 

· · . z , Gd b ' . i>ozwohty mu na wye1ągmęe1e kijki, W m11szą być na.rty J1~J ?OSPU _atow. . Y „Y pr~·pO>i-1 wniOStków nie<>mal identycznych z 
okucia. OJe srod.k-ow reahzt<JiCJ'i ze srod- 1 7.ale.ceniami Amerykańskiej Fede-

- Są t·yblw kij•k:i i to dla lwmi propagamdy ' ul~&vdaly się racji ·sportu USA (kaski oehro.n
d.orosłych. Dl.a dzieci me ma pomyślnie - byiibyśmy · po•ten- ne, inny typ ręka~ie cięższy<;h 

t k: 'kó I ta1tanni 7lJa sk.rolę ogólrw•lwajo- lub z komorą. pow1etr~n~ wyz.-
newe «J · w. „_, ·--' Ale k . te:t . J".est S7.e punkt•owan1e techmk• walki, 

- Ach„. po oo te ..u•1.e"-'' są wą.„ ·. f:GJ ' nies• ' Y nie ·, „. a nie n<>kautu, a nawet ewentual-
1l!IL świecie?„. A Jeszcze trzy I Te Z1JCllOWe . ia1W1'll:icloo- ne wyląe-Łenie glowy· z eześci 
lała temu były na•rty. Z czego spcrrt-Otwe uwa.g1 przekaz111e ciała dozw<:>l<>nyeh dla ci•O<Sów). 
wwści-wie robi się 1Ulf1'ty? Zo-Ta Należy podkreślić, że postulaty 

24 zespoły zostały ostatecz
nie zakwalifikowane do tur-
n1e3u ŁKKFiT. ŁOZHl i 
„Dziennika Łódzkiego". Zo-
stały one podzielone na trzy 
grupy. Niespo.dziewanie duża 
liczba zgł·osze11 zmusiła orga
nizatorów do podziału drużyn 
na trzy grupy, w których roz
grywki odbywać się będą zm9-
dernizowanym systemem olim
pijskim. Zespół zos.taje wyeli
minowany dopiero po dwu ko
lejnych porażkach. 
Dziś zaczynamy rozgrywk'i. 

Będą one przeprowadzane na 
lodowisku LKS. 

NIEDZIELA, 13 STYCZNIA 

PROGRAM I 

9.00 ' w;adomośd. 9.05 Fa1la 56. 
9.20 A. Vivaldi: Kon.cert D-dJur 
op. 10 nr 3. 9.30 Radiowy Maga
zyn Wojskowy. 10.00 Aud. d·la 
ciziec:i. pt. „Mój tatuś jest elek~ry 
kiem". 10.20 Kon.cert życzeń. 11.40 
„Samcrpom-0c koleżeńSlka" - fe!. 
11.57 Sygnal C7..asu i hejnał. 12.05 
'Wiadomości. J.2.10 Felieton z cy
klu: ,„Pla ni_y na mapie". 12.20 Ra 
diowa piosenka miesiąca. 12.50 
Niedzielny kiermasz muzyczny. 
13.30 „Rciz.mowy z poslaimi''. 13.40 
,.Swojskie n1el-0die". 14.15 „Zielo 
ny m.agruzyn" 14.30 „W Jeziora
nach" - -Odc. 15.00 „Jarma·rk cu
<iów" nr 44. 16.(}0 Wiade>moścl. 
16;05 Tygodniowy przegląd wyda
:rz.eń międ:zynairodowyeh. 1~.20 Slu 
chowi.sko pt. „żolnlem: królowej 
Mada.gas,kairu". 17.56 Muzyka ta
n€>C'zn.a . HJ.Cl5 „zes·pól D<ziewiąt
ka". 19.25 Muzyka taneC'Zna. 20.00 
,.Tydzień w kraju i na świecie". 
20.20 Wiad"C>mo!ki spo·Ptc-we. 20.30 
~.Matysiak·owi.e''. 21.00 „Niedzielne 
wieez.ot·y muizyezne". 22.00 Gra 
Ork. Taneczna PR. 22.40 Dialogi i 
p~a. 2'3.00 Ostatnie wiad0<moś
ci. 23.10 „Ze świat.a opery", aud. 

Ra.d.io • 
L lalfl.wizja 

PROGRAM li 

16.00 (L) Aud. ltteracka. 16.30 Kon 
cert ctwpi!nowski. 17 .00 Wiadomoś 
ci. 17.05 Felieton na temaity m1ię
cirzynarodowe. 17.15 śpiewa Pa1'1-
stwowy Zespól Pieśni i Tańca 
„Sląsk". 17.30 „Podwieczorek po::zy 
mik1rofonie" . 19.00 Słuchowisko pt. 
„Smierć ka,pel.:ma". 19.50 Melodie 
!1isizpańskie. 20.00 Rev.'ia piosenek. 
20 .30 Ka·rnawalowa rewia o!'k. i 
zespcJów tanecznych. 21.00 Dzien 
nii1k wieczorny. 21.22 Wi.adomo.Sci 
sportowe. 21.25 D. c. k&rnawalo
wej .-ewii o<rk . i zesp. tanecznych. 
21.40 Gra Poznańska 15-tka Ra•jfo 
wa. 22.00 Ogólnop·ol&kie wiadomoś 
ci spOtrtowe. 2'2.2() (L) Loka1ne 
wla<l,omości spo•rtowe. 22.30 D. c . 
kairnawałowej rewli ork. i zesp. 
t.anecznych. 23.50 Osta,tnJ.e wlta<i<>
mości. 

18.05 Tele'6uirn1ej ;,Hi&torl.a ookiryć 
geogiratficz,nych" (W) 

18.10 „Wiec:zorn.e Torz.mowy" 
p.rograrn publicystyczny (W) 

19.30 Dziennik telewizyjny (W) · 
20.00 N'led>zdela SJ>01"UOWa (W) 
20.30 

22.05 

„Sen nocy letniej" fi1.tm. fab . 
prod. USA, doczw. oo la~ 16 
(W) 
Wiadomości spoirtciwe (W) 

PONIEDZIALEK, 14 STYCZNIA 

PROGRAM 1 
8.00 Wi.a>de>m-0śd. 3.05 Mu-zyka i 

aktua•ln-0Slci. 8.3<> Murz:;>k.a po.ran
na. 8.50 Porady pra1k.tyczne d'la 
le-0biet. 9.00 „Skrzy>d,1aty pacjen.t". 
9.W Koncent p.or,a,nny. Hl .10 Felde
ton hlst·Otryczny . 10.25 Chwi,la mn 
-;;y•kii. 10.30 Z twó1-c.ro,!ki synów 

TELEWIZJA Ja•na 5eba.s;tiana Bacl•a. 1'1.00 Au-
9.:«I TV ku'l\S II'-0'1niczy „J»ak ZOlI'- dycja d1la kla:Sy IX „Poezja pol

ganiJZOwać małą femnę kwr". s.ka XVIT wielku". 11.30 Piosenk\ 
Prograim z CY'klu „P<ldstawy wykona Ren.a.to -z tlrio w-0\kalnym 
nowocz.esnej hodowli i zy- „Les Alea1rson". 111 .56 Komu
wienla zw1erząt". Prrzed ka- nik.at o s'tanle wód. 11.57 Sygn.al 
merą <fu- E. Potemkowska czasu i hejna~. 12.05 Wiadomości. 

12.15 Ro1n.iczy kwadrans. 12,30 Ra 
8.30 Wiadomości. 8.35 „Raddopro 1().25 <;gerwa di-0·reklama. 12.45 Na swojską nu-

blemy". 8.50 (L) Omówienie pro· tę. 13.()0 Aud. d'la klas III i IV 7. 
gra.mu. 8.55 (L) K<>ncert życzeń. 12.5'8 Program <Lnia (L lok.) c;v'klu : „UC12Jmy się śpiewać". rn .. W 
9.55 (L) Program tygodnia . 10.31l 13.00 „Chamka w cy•rku" pro- Murzyk.a TO'llrywkowa. 14.00 „Po• 
(L) z cyklu: „w ruts.zym mieście·· 1 g,ram dla dtzi•eci (Moskwa) dJróże dookola świata'', fra19metlit. 
- opowieść dźw1ękowa. 11.00 Gra 115.00 F1•lm kirótkornetrażowy (W) 14.30 Pe>ls1k.a muz. operowa. 15.00 
Ork. „C7.ai~odziejsk1~ s~yczki". 15 .30 „Niedizielna b.iesiada" (Pozn.) Wiadomości. 15 ,(}5 Plrog•rarn dnia. 
11.20 „zespoi Dz1.ew:iątka . 11.40 16_15 Pr-0g1'am ro,zrywkowy „Wair lS.10 „u p·rzyjaeiól". 15.30 K-O·ncert 
Sl'u<"h.amy muzyki. 11.57 Sygnał szawa da się lubić" (telere- .roz.rywJwwy. 16.05 „Kurtyna w 
czasu i heJn.at. 12..05 W1ad-0moS<'i. ooroiin.g) (W) górę". 16.35 P,ro.:ram mlodzie:7.r.-
12..l-O Poranek symfon.1c·znY. 13.00 wy. 17.00 Wiadomo!ki. 17.05 „S.pi<> 
;.Ludzie, wśród których żyjemy", 16.55 „.chwU.a ws;p·mnn.leń" ;;- kro- warny ;pieśni i pio.~en.kl" aud. 
13.30 „M-0skwa z melodią i Pi·o~ rn'.ka filmowa z roku 1.21 (W) 17.:JO Dla ucz.niów S'lkól śred!n .ich 
sen.ką sluehaczom po1sł<im". 14.)l(l 17.25 Es.i.rada Poetycka „Fa·ntas- roagarz.yn naukowo-teohn. 18.00 Uni 
(L) Wyniki „Ku'lrn·l€C'llki". 14.02 magorie" - Tadeu&'Z!l Ku-I wersytet Radrl-0wy, l~.10 Proszę 
CL) Koncert rozrywkowy. 14.30 (L) bi.aka. Reżyseria - łrena mówić - sluohamy - NeHy Stru 
Rewia solistów. 15.00 Dla dzieci Sc·bierajska. Wyko'.lawoa - gowa. 18.30 Radiowy ku<rs nau•ki 
słuch. Pt.' „Dziewczęta z jnterna Ignacy Gog0>lew&ki (W) język.a an.i;:iels1klego. 18.45 Radio-
tu". 15:50 Muzyka. r02rywkowa. 17.55 PKF (W) 1 il'.eklama. 18.55 ,,Pięć minut o wy 

chowallliu". 19.00 Melodie fTAncu
skie. 19.1-0 UlllJwersyret Rado-0wy . 
19 30 Koncer·t ro1ZJry'wkowy. W.OO 
DŻ.ienruik wiec:z<>my. 20.26 Wiado
m-0!ki s-poirt-0·we. 20.30 Spiewy sta 
ropo•lskie. 21.00 Koncert z nag.rań 
Wielkiej O<"kiestry Symfomcznei 
PR. 21.30 Aud. poetycka, w ;prz-e
rwie koncertu. 21.53 D. c. konoer 
tu.. 22:1,:i. Do tańca grają oPk. 
Glenna MLLlera. 23,00 OS<ta~nie wta 
aorności. 

PROGRAM II 

8.30 Wjadomośici. 8.35 „Fala 56". 
8.50 K-01ncert solistów. 9.:?.-0 Mlę
dizyn.airodowy Un.iwersy'!Jet Radi-0-
wy. 9.36 MU".'Yl<a. 9.4'5 Radli.owy 
kU't"S nauki J GrzY'ka franc us ki.ego. 
10.00 Muzyka room-ywk-0wa. 10 30 
„w Jezi·or.alllach". 11.00 Koncert 
porra!l1ny. 111.57 Sygn.at czaisu i hej 
n.al. 12..05 Wiad<e·mości. 12.15 Mu
zyka ludowa. 12.45 (L) „Plrzed 
zjarz,ctem" kom. 12.55 (L) Na·ukow 
cy - l'<>l!nllk;om. 13.00 TaJ'J.ce sym
ioni.czn~; 13,25 „D:zieje jednego 
pocisku odc. 13.40 Pr<>gra1m dnda„ 
13.45 (Ł) Infoll1!l1acje dnia. 13.50 
(L) Aud. literaCka. 14.05 (L) M-0-
zaika muzyczna. 14.45 „Błękitna 
sztafeta". 15.00 Melodie r-0~rywk. 
15.30 Dla dzieci staTszych słuch . 
pt, „Lata drziecinne". 16.00 Wla•do
mości. 16.05 „Posluchajmy murzy
ki i o muzyce". 16.30 Do tańca 
g.ra•ją orkiestry Fra:n.c.ka Pornreela. 
17.-0-0 (L) Omówienie pmgr. i mu
z;v'ka . 17.15 (L) Kwad1rans mu:zY'ki 
r.omywkowej. 17.30 (L) J\Jktualnoś
ci lódzk'ie. 17.45 (L) „Matli lud.zie" 
- rep. 13.00 (L) calenda<ri.um kul 
tu1ry mu;zycznej. 18.30 (L) Beetho
ven: Sekstet Es-dur na i·nslrru
men;ty dęte, 18.45 Ekonomiczny 
problem tygodnia. 19.00 Wiado
mości. 19.05 Muzy'ka i al<'.'bua1lnoś
e.i. 19.30 Pieśnl i aa·ie operowe. 

Podział druzyn na 

terminarz zawodów 
niżej. 

GRUPA I: 

!Jrupy I 
podajemy 

Kotlarz, Błyskawica, Błysk, 
Praszczanką, Rakieta Konstan
tynów, Błękitni, Czerwone So
koły, Połykacze Ognia. 

GRUPA Il: 

Czarni Chojny, Dąbrowa, Mo 
tor, Płomień Koziny, KB 30 
Bałuty, Huragan Bałuty, We
nu:;;, Złotnianka. 

19.50 (L) MU'zyka tanecz;na . 20.25 
(L) Magazyn mlod.zieżowy. .2.1 .00 
z kraju i ze świa<ta . 21.27 Krom
ka s.por.towa. 21.40 Murz)l'ka I'OZ
rywko•wa. 22,00 „Wieczory .atlltyoz 
ne" . 22.30 Mistrzow:S1kie wykon.a
noa drziel muzyki kl.asy=nej i ro 
man.tycznej. 23 .13 Muzyka t:"necz
na. 23.50 Ostatnie wiadomose1. 

TELEWIZJA 
11.00 Muzyk.a dla SIZkól (k!l. VlI

XI) (Po'Zn.ań) 
11.25 Przerwa 
14-15 P!"Zyjaoo do Berlina dele

gacji rad-ziroklej na VI Zjarzd. 
Niemieckiej Socjalistycznej 
Pćlt!'tii Jed'llC>ści (BerJOn) 

16.55 Lód·zkie „Wiadomości Dnia" 
(L lotk.) 

17.00 Wiadomości Dziennllka TV 
(W) 

17.05 Dla d!zieci: 1) „Z1rnbimY to 
sami" 2:) Lekcja. rnurzyk.i" 
- fjJ.~ z cYkllu ,,Jacek śpi.o
S17..ek" (W) 

17.3-0 F·ilm kirótkome1lra.żowy dla 
dizieci pt. .„przy1go1da. ko.ta 
JuJi" pir-0d. po1. (L. lO>k.) 

17.45 „Zmierzch Lukasiewiczów" 
- pr-0gra1m publicystyczny 
(Katowice) 

18.20 „Eu.Teka" (W) 
18.50 „w rytmie piooenlki" -

koncert muzY'ki rO'Zryw'k-0wej 
(roratków) 

19.30 Dziennik telewiizyj'!ly (W) 
20.00 „Dol>rarnoc" (W) 
20.l<J Ktno Krótkich FHmów 

prowadtzi Holeslaw Michałek 
(W) 

20.4·5 Teatr Telewirzji .„,Dym" -
Williama Faulknera. Reżyse
rla - Ludwi:k Rene. W roli 
g.lównej ,Jan Swid·erslki, w 
poizootalych: Hernryk Bocow
ski, Janu.srz Byilc:zyl"lsiki, Ta-
deusz Fijewski, Stanis?aw 
Jaworski, I . Macihows1ki, 
.Józet N-0•wak, .Jan·utSz Palusz
kiewlc-z, Czeslaw Rosrz!kow
ski, Stefan \'l1'on.ocki i Sta
nis'law Zac-zy'k (W) 

22.00 Wia.d!omości D-ziennika TV 
(W) 

GRUPA m: 
Iskra, Spartak, Honwed, 

Technikum Łączności, Kosmos, 
Zryw Polesie, Kolibry, Zgie· 
rzanka. 

Terminarz rozgrywek: 

Niedziela, 13. I. 1963 r. 
godzina 9.30 

Kotlarz - Błyskawica 
godzina 10.30 

Błyisk Praszczanka 
godzina 11.30 

Rakieta Konstantynów 
Błękitni 

godzina 12.30 
Czerwone Sokoły 

cze Ognia 
Połyka-

Poniedziałek, 14 stycznia 
godzina 16 

Czarni Chojny - Dąbrowa 
godzina 17 

Motor - Płomie1i Koziny 
godzina 18 

KB 30 Bałuty Huragan 
Bałuty 

godzina 19 
Wenus - Złotnlanka 

Wtorek, 15 stycznia 
godzina 16 

Wenus - Soartak 
godzina 17 

Honwed - Technikum Łącz-
n ości 

godzina 18 
Kosmos - Zryw Polesie 

godzina 19 
KoUJ;>:-y Zgierzanka 

imprezy 
sportowe 

SIATKóWKA. Liga terytorialna 
żelisik.a. ul. za•kątna 82, od godiz. 10 
Unja - Chojnik.zanka i LKS -
Związlwwlee (Bydgosz,cz). Mistr.ro
stwa żeńskiej klasy A LKS -
Unia, ul. Zakątna 82, godz. 13, 
AZS - Wiod'ZeW w MDK, godz. 10. 
III liga męska Unia - Stalrt 
godz. 11, ul. Al'mii Crzerwonej 119 
i AZS - S.połem g·odz. 12 w MDK. 

BOKS. Mist't'Zostwo ill ligi LKS 
- Orze! g.o<iz. 11, u~. Ogrodowa. 
rur 18. 

KOSZYKÓWKA. Klas.a A męska 
Wlóknia•rz - Cc·nco1rdia (Piotr
ków) god'Z. 10, ul. Wo<roella 21, 
LKS - Społem i;(·Od:z. 14.30. U·l. 
Zakątma 82 i AZS Wid.z.ew 
go"lz. 15.30. ul. żwi,rki 11. 

HOKEJ NA LODZIE. MistT'Z<>-
s-two U ligi Włókniarz (Zgńerrz) 
- LKS. godz. 11.30 i Boru-ta 
Zni~rz (Pruszków) godz. 18 na. 
lod-0wisku w Zgierzu. 
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